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Obrady KonRresu Sił Pokoju 
Fot.: A. Wa.cli 

Przemówienie L. Breżniewa 
GłóW11ym wydianeniem c'łrugiego 

dnia obradującego w kremlowskim 
Pałacu Zjazdów Swiatowego Ko-n­
gresu Sił Pokoju było przemówie­
nie sekretarza generalnego KC 
KPZR Leonlda Breżniewa. 

Od wczesnych godzin ralllllycb 
delegaci moskiewskiego forum 
kontynuowali na sesji plenarnej 
dys!tusję nad najważniejszymi pro-

blemami, jakie stoją pned świa­
towym ruchem pokoju. 

Zgromadzeni ze wzruszeniem wy­
słuchali pi:zemówieniia wdowy p-0 
zamoil'dowanym przez chilijską 
reakcję prezydencie tego kraj,u -
Hortensji Allende. 

Pamięć S. Allende uczczono mi­
nutą ciszy. 

NalS't~nie gtoo zaibrali przedstal\Vi­
ciele specjalnych komitetów ONZ 
d/s dekolon.i.zacji i d/s apa.rtheid11. 
Podkreślili o<rti maczenie dZiałalnośoi 
światowego rt!IC'hu pokoju dla cal­
kowiltej likwLdacjl ko!Olllializm11 l 
wszelkich przejawów dyskrym'inac<,Ji 
rasowej. 

Ko•lejni mówcy p<YrUSza11 problemy 
bei;piec:<et'lstwa międzyn<irodowego i 
pokojowego wspólistnienla. 

z uwagą przyjęte wstalo porzem6-
wienic przewodniczącego xxvn sesji 
Zgromadzenia Ogólnego NZ, w1C4!-

(Dalsizy c~ąg na st.r. 2) 

Obecnie aktyw łódzki-Ob zakładów z udziałem 
swych delegatów przystąpił do omawiania uchwał 
I Kl'ajowej Konferencji Partyjnej oraz opracowy­
wania wńiosków, o które trzeba będzie poszerzyć 
weześnlej przyjęte programy rozwoju zakładów. 

Wszystko dla jeszcze lepszego 

W dnl>ach I Krajowej Konferencji Partyjnej w 
wystąpieniach przywódców naszego państwa oraz 
delegat6w, najsilniejszym akcentem było uświad:o­
mlenle całemu narodowi •kccsu jakim zakończył 
się 11ierwszy etap realln.llf( programu 5-leoia, jut 
w iałoźenlach nakreślone,;; „mbitnleJ nlł kiedykol­
wiek. Ten sukces wyrałn i ll!"Y się eum~ l~szej, 
bardziej odpowlr•hiaJnp.f pracy ludsl zatrudnio­
nych n• różnych odr;-1„ '1 tycia gospodarczego i 
społecznego wniósł do św' a <lomo§ci całego narodu 
pewno§ć, te stać nas tak, jak Inne dyt1amicznle 
rozwijaj11,ce się kraje na jPSzcze więcej a takte 
przekonanie, te w reallzac.il c11ra7. ambitniejszych 
zamierzeń nie wolno nam obnlia6 tempa., 

Wczoraj -pierwne spotkania odbyly się w f.ZPB 
Im. Obr. Pokoju „Uniontex". Zakł. „Maltex", Zakł. 
Energ. Ł6dź - Miasto, ZPB im. Gen. Waltera, i 
Innych. Udział w nich wzięl; m. in. pnedsta\vlcie­
le łódzkich władz parlyinvrh del!'gaci na konfe­
rencję - T sekretarz Kł, B. ICOPERSKl IT sekre~ 
tarz K. ŁUKASZEWSKI. ~ekrPtarz J. CBARRLSKI 
I przewodnicząca MKICP - G. STEFAJll"SKA. 

Członkowie Od-działowej Organi­
zacji Partyjnej na Wydz.iale Tkal­
ni Zakładu „C" ŁZPB im. Obroń­
ców Pokoju ustosunkowali się do 
problematyki Krajowej Konferencji 
Partyjnej na zebraniu sprawo:.:daw­
czym. Po sprawozdaniu Egzekuty­
wy wywiązała się ożvwiona dys­
kusja. Zabrali w niej m. in. głos 
tkacze, maistrowie, pracownicy 
nadzoru - T. Slusarek, 1\1. Mo­
zol, G. Dałek, G. Masłowska, M. 
Majer, T. Modliński I inni. 

Dysku:sja dotyczyła głównie przy­
czyn z}awisk, które opózniają pod­
noszenie efektywności i poziomu 
produkcji rynkowej. Załoga Zakła­
du „C" w okresie ostatnich 3 lat 
bezpośrednio odcwwa proces cią­
głej poprawy warunków pracy o­
raz warunków bytowych. To zo­
bowiązujE' do leps:.:ej pracy a szcze­
gólnie do koncentracji na najsłab­
szych jej odcinka<"h. Istnieje więc 
po,trzeba wyeliminowania posto­
jów maszyn, lepszej organizacji 

dostaw suro-wców między wydz.ia­
tami, pełnego wykorzystania czasu 
pracy, poprawy jakości wyrobów 
finalnych oraz przygotowani,a się 
do produkcji nowych asortymen­
tów na nowych maszynach. 

----trzenla i 
Prezes Rady Ministrów wystosował pismo okólne w sprii· / lliwośca Z1WięksZJenl1a produkcji 

wie podjęcia wszechstronnych dz.ialaó zmierzających do wz.ro- dostaw artykułów rynkowych. 
stu produkcji towarów ryńkowych oraz rozwoju usług. List, Wielką uwagę poświęoi się spra­
adteS-Owaoy do ministrów, przPwodniczących Prez. WRN, pre· wie terminowego oddawa•n•ia do 
zesów urządów centralnych zwiątków spółdzielczych ora-z do u.żybku nie tylko całych no>Wych 
dyrektorów zjednoczeń przemysłowych i przedsiębiorstw . (Dałszy ciąg na $tir. 2) 
stwierdza, ie cb.odzl o powięksunit' takiej produkcji, na którą 
popyt jest nie zaspokojony, jak również o wzbogacenie aS-Orty-

Na konieczność wykorzystania 

me.ntu, po.prawę jakości i nowoczesności produktów rynkowycll 
w ogóle. 

Zalecenila te opraoowalllQ i roze­
sła.no do zaiintereoowainych tuż po 
zakoń01.eniiu I Krajowej Konferen­
cji PZPR, w toku której sprawom 
zaopatrzenia ludn,ości poświę<:Qllo 
lak wiele uwagi. 

Honorowe Odznaki miasta Łodzi 

tych bogatych rezerw i to w for­
mie 1<-onkretnvch, terminowych za­
leceń wskazywali wszyscy dysku­
tanci Nie pomi.ni~to też proble­
mów stale rosnącej odpowie<lzial­
o.ości kadry robotniczej zobowią­
zanej do stałego pod.noszenia wie­
dzy o sposobach sterowania pro­
dukcją i umiejętności kierowania 
ludźmi. 

W dyskusji zabrał także głos I 
sekretarz KŁ PZPR B. Koperski. 
Przekazując swej organizacji wra­
żenia z przebiegu Krajowej Kon..: 
ferencj•i Partyjnej B. Koperski DZ I ER 

KIESIE 
Do końca roku pozostało już 

tylko 65 dni. Dziś słońce wze­
szło o godz. 6.22, zajd;r,ie zaś o 
godz. 16.17. 

Sa.blna, Wincenty ł Witomlł 

przewiduje dla f.odzJ I woje. 
wóditwa łódzkiego następującą 
pogodę: 

Zachmurzenie umiarkowane, 
miejscami duże. Po rannych zam 
glenlach, możliwy niewielki o­
pad deszczu lub mżawki. 

Temperatura 
1 do 5 st„ 
Wiatry słabe 

zmienne. 

minimalna od 
maksymalna 9-12. 

i umiarkowane, 

Jutr0 zachmurzenie umiarkowa. 
ne, z możliwością wzrastania. 
Nadal ciepło. 

Ciśnienie o godz. 21 wynosiło 
756,8 mm. 

1944 - I dywizja pancerna 
Polskich Sil Zbrojnych na Za­
chod~ie zdobyła Bredę (Holan­
dia) 

Każdy s nas Jest bankiem, 
który puszcza w obieg wyrozu. 
miałość, za u fanie, uprzejmość 
miłość. Waluta ta krąży pod 
warunkiem, że nie jest fałszy­
wa. 

śmiechn~j się 

A Jf • 

- Przepraszam, te przęszka-
dzam, ale pcrzynioslem pański 
gwóźdź! .. , 

Na mocy listu premiera, doko­
nan-a zosta·nie gru11towna anatiiza 
przyczyn niewykonywa.nia przez 
niektóre zakłady planów produk­
cji wyrobów rynkowych, a na tej 
podstawie ustalone z.ostaną odpo­
wiednie przedsięwaięcia, zapewnja­
jące likwidację lub ograniiozenJe 
niedobOlrów w tym roku orarz ryt­
micz.ną I pełną realizację i;adań w 
roku przyszłym. Przeprowadwny 
także będ'llte przegląd tych pl"Zed­
siębiorstw, które - wykoinując 
plany w tym zakres.ie - mają du­
że je;iz,oi;e nie wyk01l'zystal!le moż-

1 

dla K. Górskiego, J. Tomaszews~iego 
Sukces polskiej jedenastki piłkarskiej na Wembley nadal 

znajduje s~ę w centrum zainteresowania sympatyków sportu. 
Wczoraj trójka łódzkich bohaterów z Wembley K. Górski, J. 
Tomaszewski i M. Bulzackl podejmowana była przez przedsta­
wicieli władz partyjno-administracyjnych miasta. W spotkan iu 
udział wz,ięli m. iin. I sekretarz KŁ PZPR B. Koperski. sekre­
tarze KŁ PZPR J. Chabelski i K. Kwia.tkowsk.i, oraz prze<Wo­
dniczący i wiceprzewod•niczący Prezy1cl:il\lm RN m. t.00.zi - J. 
Lorens i J. Morawiec. 

Raz jeszcze powrócono do wydarzeń na londyńskim stadionie, 
podkreślając zaslugi trenera I całej reprezentacji "!' wyw;alcze­
niu wspaniałego sukc~u w postaci awansu do fmałowei sze­
snastki najlepszych drużyn piłkarskich świata. . 

K. Gór~kiemu, J. Tomaszewskiemu i M. BnJ7,acluemu wręczo­
no Honorowe Odznaki m. Łodz.i i medale 550-leoi.a Łod11!. 

oiąg na str. 2) 

• 
I M. Bulzackiego 

(Da.lszy oiąg na stir. 2) 

Bramkarz LKS Jan Tomaszewski 
opowiad,a 

,,9 bi '' 
Czytaj jutro w Panoramie Sportowe i 

Nowości chemii i „spożywców" 
ferc!e. Powodzenie u klientów bęi: 
dą mieć zapewne nowe rodzaje 
konserw mięsnych np. parówki 
w puszkach, nowe koncentraty 
zup, a także nowe rodzaje prze­
cierów, sosów i przypraw egzoty-

. N/z: boha•teinotL~e z Wembley na spooka.nJii w Klwb ie D21i emm.itka;~za. 
F'ot.: A. Waoeh 

Polsko ~ ·kanadyjskie rozmowy 
poświęcone lematyce IJłl spodurczej 

Prem ier Kanady Pierre Elliot 
Trudeau przyjął w czwartek po 
południu w gmachu parlamentu w 
Ottawie wicepremiera i ministra 
górnictwa PRL, Jana Mitręgę oraz 
innych członków delegacji polskiej, 
która przebywa z oficjalną wizytą 
w Kanadz.ie. 

Premier Kanady podkreślił ce­
lowość kroków podejmowanych 
przez Polskę i Ka.nadę dla zreali­
zowania obopólnych dążeń do za­
cieśnienia współpracy. 

' W ~zwartek przewodnkzący pol­
skiej misji górniczo-hutniczej spot­
k~,ł się z ministrem spraw zagra­
n1~znych Kanady, M. Sharpem. 
Wl>Cepremier Mitręga i miinistei:: 

Sharp wymienili poglądy na róż­
ne zagadnienia, związane z za­
cieśn ieniem stosunków międ:.:y obu 
krajami. W czasie rozmowy pod­
kreślano, że dobra atmosfera w 
stosunkach polsko-kana<iyjskich po­
winna z.naleźć konkretny wyra:.: w 
rozszerzeniu w.spólpracy gospodar­
czej. 

Wicepremier J. Mitręga wziął 
również udział w polsko-k0anadyj­
skich rozmowach. poświęconych te­
matyce gospodarczej i potrzebie 
dal'szego . rozwoju w handlu, współ­
pracy w dziedzinie nauki i tech­
niki oraz poszerzenia wszelkiego 
rodzaju stosunków gospodarczych, 
do czego oba kraje, pr,zywdązują 
d~e ~n,aozenie. 

(Od specjalnego wysłannika) cznych. Zupelną nowością jest 
polska guma do żucia, której 

P
onad sto nowych wyrobów, 
o 40 więcej niż rok temu 
przedstawił przemysl che­
miczny na XXXII Targach 

Krajowych „Jesień 73". Przemysł 
gumowy przygotował okolo 20 
rodzajów obuwia w nowych fa­
sonach i kolorach. Przemysł orga­
niczny „Organica" wyproduko­
wał ładne, nowoczesne w ksztal­
cie, lekkie i wygodne meble skła­
dane z poliuretanów jak np. ka­
napy dziecięce „Dorotka", kanapo­
tapczany" „Tomasz" i „Adam", a 
także zestawy klubowe „Wale­
ria". 

Do największych targowych wy 
stawców przemyslu chemicznego 
należy „Pollena", która na targach 
oferuje 460 artykułów, z czego 
39 to zupelnie nowe. Producent ten 
poleca w szczególności szampon 
ziołowy w emulsji, dozodoranty dla 
pań i panów o nazwach „Driada" 
i „Spray", odświeżacz do ust 
„Neo", a także produkt Łódzkiej 
Fabryki Kosmetyków - emulsje 
do rąk „Ewa", zawiera,jącą ~nb. 
stancje wydelikatniające szorstką 
i popękaną skórę. 

Jak widać z oferty (jej wiel-
kość oblicza się na prawie 7 
mld zl), a zwłaszcza nie1,tórych 
przedstawionych na targach no­
wości, zwiększa się systematycznie 
rola chemii w naszym życiu. Prze 
mys! chemiczny (po części) ubiera 
nas, obuwa, pomaga w urządza­
niu mieszka~. pielęgnowaniu cia­
ła, leczy. Ale, jak dotychczas -
nie żywi, , mimo że juturoloclzy 
niejednokrotnie przypominają nam 
tę perspektywę. 

Skoro Już mowa o :!ywłenlt1, to 
to!iac;zm11 co oferuje ~r.iemvsi 

spożywczy. Ponoć przygotowal produkcję podjęto w oparciu o 
dwukrotnie więcej nowości spo- japońską licencję. Dla amatorów 
żywczych, niż w roku ubieglym. piwa zapowiada się cztery nowe 
Ma ich być okola 500. Wierzymy gatunki tego napoju, a dla pa­
na słowo, bowiem trudno byleby laczy - wysokiej jakości tytoń 
zliczyć ie wszystkie w stosun- fajkowy „Kapitan" i nowe rodza-
kowo bogatej i różnorodnej o- I je papierosów. 

W pawilonie przemysłu odźieżowego wiele cie­
ka. wych wz.orów pokazano n.a stoisku dZJie­

clęoym, 

~MJi' • ::'.". t-ełe®t~ 

Eksponowane wyro.; 
by szczególnie prze-
myslów: koncentra~ 
tów spożywczych, 
chłodniczego i cukier­
niczego odznaczają się 
l.epszymi, bardziej e­
stetycznymi opakowa­
niami, a takie szerszą 
informacją objaśnia­
.iącą sposoby ich sto.; 
sowania, przyrządza.; 
nia itp. 

Przemysl spożyw; 
czy zapowiada na role 
przyszły zwiększenie 
dostaw mrożonych o.; 
woców i warzyw, koli 
centratów spożyw.; 
czych, drobiu i p'TzeJ 
tworów drobiarskich, 
a także twarogów, 
serów, masła roślinne 
go w kubkach I mle.; 
ka w opakowaniach 
bezzwrotnych. Zwięk.; 
szone w 1974 r. do..; 
stawy zapewne nadal 
nie pokryją w pelni 
wszystkich potrzeb. 
N a podstawie poznań 
skiej oferty i Infor­
macji producentów mo 
ina jednakże mieć 
nadzieję, że zaopa-
trzenie rynku w c.r­
tykuly żywnościowe 
będzie eoraz lepsze; 

IRENEUSZ 
K.AMPINO.WSKl • . . „ 

.. 



Zapewnienie nalep pokoju „ !t::!-:.c~0:~:!:o~l=~ĆK::~!:e::~:·:=;p„ 
je~~Y~ z p~d_st~wowy~h. problemów. XX ~iek~ Wystąpienie Edw~rda · Gierka nr spotkaniu 
om1ow~~~~~~~;~;:~~~~~~: ~~~~~~~~:.:~~ 00 ~ _:~~!~ ..!~~~~c!~~~~~':~~:-

KPZR l całego narodu ra. Izrael zignorował tądanie Rady pleczeństwa powzięła decyzję 0 ~yr&yjnych im. Swderczewskdego mów odlWa:imiejszych, r<>związań :iemy przy~llllląć w ma=u. Mamy 
dzlecklego. L. Breżniew za- Bezpieczeństwa o wycofaniu wojsk niezwłocznym utworzeniu nadzwy- w Wwrsziaiwie gośoiilia I sekreta.r:z;a loomplekoo<Wyeh. NaJwa:imlejszą spra- przed sobą wiele jeswze trucllnOOci 

. pewnil w imieniu 250-mi· na pozycje zajmowane przez nie do czajnycb slł zbrojnych ONZ, które KC PZPR FAlW1311'da Gier\ka. i pre- wą bowiem jest przełożenie na Ję- d<> potlronanta, Wiele problemÓW do 
llonowego narodu radzieckiego, że wieczora 22 pa:tdziernlka. Trudno zostaną wysłane do rejonu działań mlera Piotra Jair~cza. zyk praktyki, język lronkretów i rozwląz!IJilia. Musdmy zwracać Więk-
llr<>ska o ut,rwa.Jeme pok1>ju struno.wt zrozumieć, na co liczą kola rządzą· wojennych. „ oodzlenneg<> dziala.n1a wszystkiich szą uwagę na problem ja.loości na. 
jedno z najważniejszych zadań ra- ce Izraela, prowadząc tę awantur uważamy, że jest to pożyteczna de- Go&cd.e zapoamia,Jd się z pl"a.cą niie- postanuowień i w:illosków konferencji sz.ej pracy. Dotyczy t<> także wyro. 
dziecklego państwa. Wyrazem kon. niczą politykę, depcząc uchwały Ra cyzja i mamy nadzieję, że o~ra których wydmałów. prurtyjnej. Nie ma zakładu, środ<YWi- bów przemy<;łowych. Walka o noQIWe 
sekwentnle pokojowej polityki KPZR dy Bezpieczeństwa ONZ, rzucając ona odpowiednią rolę w unormowa. ska, W811'5'Ztabu pracy, który wobec rynltl zby.tu toczy się oowiem na 
l państwa radzieckiego na współcze- wyzwanie światowej opinii publlcz- niu sytuacji. ' N1a.stępnde odbyło się spaltkainie tej P<>WSzechnej, ogólru:marodowej świede na plasrezytruie Ja.kości. In-
snym etapie jest uchwalony przez nej, Widocznie odgrywa tu ·rolę po- z zadowoleniem możemy E. Gdier'.k-a i P. Jamo1sze-WiC7'a z aik- deb!llty mógłby J)OZA>Stać bierny, nie- ną wailną sprawą Jest wydajnooć 
XXIV Zjazd partii, program pokoju. parcie z zewnątrz. Ale taka pollty- stwierdzić, iż w ciągu ostal· tywem pwrtyjnym I gosp1>.dlllrezyim 2laamgamwany. Wszystk<> oo wspól.nd·e pracy, od n.lej b<>wiem w P<l'Osty spo-

L. Breżniew przypomniał wiele !ta rządu Izraela drogo kosztuje na- nieb lat połączone wysiłki ll:alkła:du. postanowiliśmy na I Krajowej K=- tSÓb zależy dynamika wzrostu plac; 
powdnych osiągnięć, jakimi w ród ~z.raelsk.I. Pełna odwagi wszystkich sil pokoju zdo- ferencjl PZPR postamowiliśmy z my- a tym samym, poziom życia w na-
ciągu ostatnich lat uwiell.czona zos walka Arabów,' rosnąca solidarność lały doprowadzić do tego, Po kmajolwej klot!llfeiooruoji !Zlr<JldaJił ślą o wszystkich Polakach, a zada- s.zym kraju. 
tała wytrwała 'walka narodów . o państw airabsk!Lch przelkonywająoo że atmosfera międ;zynaro- . ~ j kt · ro · niach wlęlmzych i mniejszych, . o 
pokój l bezpieczell.stwo między na- świadczą, o tym, że nigdy nie po- dowa stała się zdrowsza. - Po· saę w abryicie pro el rzJWllę' swn.ua tym, aby ltażdy znalartl w progra- W dy&kusj! naid Własnym miej. 
roda.ń'.l.l. godzą się one z agresją Izraelską, Utyka pokojowego wspólistnl~nla I t€\g)omocrzmycłt ziadiań elkspcx!"tioiwych mie przys.złeg<> dzLaJam•a zadam.ie scem w real!:zacji ?<>Stanowień I K.ra. 
Jesteśmy głęboko przekonani, że nigdy nie zrezygnują ze swoich siu- pokojowej współpracy między o ok. 10 pl"OIC. tl',8 m~n 2ll dew.). adresowane wprost do siebie. joQIWej Kio·nferencjt PZPR - pooWie-

główną tendencję w rozwoju współ sznycb praw. Związek Radziecki państwami daje ważkie, realne wy- 'Dalkia jest OO.powiedź młogd dzla~ E. Gierek - zastanowić się ?<>-
czesnych stosunków międzyuaro- zdecydowanie i konsekwentnie po· nlk.I. Wierzymy w ostateczny suk- „Swfi.el'IC!/JeWSkli~" Ill8. ~inlOIW•ie- W latach. kltóre są przed nami, wlin.nl&my przede wszystkim nad 
dowych stanowi zwrot od „zim· piera słuszne żądania narodów a· ces ł historyczną rolę konferencji ntiia I KiNlł.foWej Kond'er<e'lllClj<i. PZPR. pow.lruniśmy ba.c.zną uwa~ę zwrócić wieloma istniejącym! jeszcze rezer. 
nej wojny" do odprężenia, od kon· rabskich. bezpieczeństwa J · współpracy w Eu- na trzy podstawowe elementy nasze- wam.i, B!llrd12JO n.am zależy, aby byla 
frontacji militarnej do utrwalenia Prezydent Egiptu zwrócił się do ropie, mimo wszystkich trudności, W oz;iu9le ~poitJk.a.n.Jia gbos 1Z181ba'iał go gospodarowania. P<> pierwsze: bo dyskusja twórcza, aby przez 
bezpleczell.stwa, do pokojowego ZSRR i USA z prośbą 0 wysianie do które uczestnicy tego unikalnego E. Gietrelk. aby każdy P<>lak dawał z siebie to, pryzmrut własnych spraw zalogi po-
współlstnlen1a. rejonu dztalań wojennych SwYch forum muszą jeszcze przezwycięź<;ć oo powli11ilen dawać w imle c!Obrze P<>- trafiły dostrzec sprawy kraju, aby 

C 
aly tok powojennego roz- przedstawicieli w celu nadzoru nad - powiedział L. Breżniew. Mamy I &eklretllll'\Z lQC PZPR ośWiaicrozył jętego interesu narodu l państwa. móWiąc <> wla.~n~h zadaniach kle-
woju w sposób przekony- realizacją decyzji Rady Bezpleczeń- nadzieję i wierzymy, że baza poli- m. run.: Po drugie: aby leP".ej wyk<>rzysty. rowaJy s1ę troską o polepszenie go. 
wający wykazał - mówił stwa o zaprzestaniu ognia. WYrazl- tyczna przygotowana przez konfe- wa<11y był czas, ten czas, który SJ>Qod·arki, <> p<>dniesienle ra1ngi na. 
dalej L. Breżniew - że ko- liśmy got1>wość za-dośćuozynlenla rencję europejską i codzienna puko- W.kmoc:tya:!śrny W twórczy, 'bogaty zadecy<l!U(je <> m ie_1scu naszego na. szego n3JI10du w świecie. Jest d<>bra 
lonlallzm i agresja, ucisk prośbie Egiptu 1 wyslal.lJmy ju:t ta- jowa współpraca zostaną uzupel- aklres życia poairtii. K<mfer·emQJa byla rodu w świecie. Po trrecie: ażeby a.tmosfera dla takiej d y.s.kusji. P<>-
kolonJalny i polityka siły, kich przedstawlchli - powiedział nlone i ugruntowane posunięciami zalieclJWle począ~lem. Pr.zebie!! po. skuteczniie i mąc!Jrze zagosp<:>darować kazaliśmy, że stać nas na traktowa-

ło w Istocie rzeczy dwie strony L. Breżniew. Mamy nadzieję, te po· w zakresie odprężenia militarnego kiOl!lferencyjnych spo<t:kań i dysku.sjl maAJClr'ia~y i su'l'O'Woe, którymi dyspo- n.le P<>lski. j!liloo wlasneg<> domu, naJ-
tego samego medalu, a walka na- dobnie postąpi równie:!: rząd USA. na naszym kontynencie. Jak wlado· daileg,aitów z macienzy.s.tymi załogami nujemy. bliżsizego seirou Niech ta tr-0Sika o 
rodów arabskich o usunięcie na· Równocześnie obmyślamy takte In- mo, tej właśnie sprawie będą po- i ovg8Jl'llizaojam1 partyjnymi wskazu- sprawy ogólne towarzyszy w pracy 
stępstw agresji izraelskiej jest jed- ne możllwe środki, których po4ję• święcone rokowania w Wiedniu, któ- Je na istnienie twórczego fermentu, Udal<> nam s!ę ?<><konać niejediną n.ad urzeczywi.struienlem uchwał 
nocześnie walką 0 ugruntowanie eta może wymagać sytuacja. re rozpoczną się za pięć dnl. kl.i.matu spr,zyjająoegio poo:aukiwa- trudioo·ść i pchnąć spra.wę kraju na- I Konferencji PZPR. 
-------------------------------- Rokowania te są sprawą wielkiej ._ • - „ 111 111 n~ 

wagi dla Europy 1 dla sytuacji na f "'2 lldPMI ~ 

Wszystko dla jeszcze lepszego ~1:ż1:iew.śwlecle - oświadczył L. . s w 1. a d o m o s" c' 
uważamy, że należy osiągnąć po­

rozumienie w sprawie zredukowania 
w określonym już regionie Europy 
środkowej, zarówno obcych, Jak kra 
jowych sił lądowych l powietrznych 

wielkich zadań 
zaopatrzenia ludności 

państw - uczestników rokowall.. 
(Dolkońazieruiie 12'Je Eibr. 1) 

<J1r1a1z maiterriJalów - talk, a.by rL ta- wagę na rolę, jaką w pozy-
wydh ~ dimpol'<row<BJ11ycll swro:Wców L eonld Breżniew zwrócił u-

~'liów ozy wydz.liałów, ai}e lt'ÓW- kliej sarrnej dich tiJLościi wykOilllB.Ć wlię- tywnych zwrotach na are-
. · h · aA,„ • • •- ·~" bów nie międzynarodowej odgry 1nhez illiOWY<l maszym Il =„~en CeJ golNw.J~· wyrro · wają siły socjalizmu, wspól-

IW<e WIZl!llOOZ.OOlyoh JiUJb m<:>d.enruilz.o- 11,r:zeba poidkireś1ić, że jUJŻ W ~i- nota socjalistyczna. Aktyw. 
IW18Jnyidh 11Jaik-łiadia1ch priaaującyoh dla SOOipaidJZlie br . .ziwoiliame rrosta.ną spe- na polityka pokojowych państw 
l'.}'lnlklu, qjailin.e !lliall1ady a•kt)"WIU w 11alk~a- Azji, Afryki l Ameryki LaclfJ§kiej 

To saanio dloityiazy szytb'klileigto oi;ią- d:ach rymikoiwyoh, ustiallia·jąice do- wnosi ważki wkład do sprawy roz­
iglalnjiia. w 1'alklicll p!12ledisliębliiolrsbwiach naeźlne lllaidiain.ia d<> kJOńoa br. i p!'O- ładowania napięcia mlędz;tnarodo-
1Pellinej projelktoiwlamie-j oooWnio:ści girntm na roik 1974. Na IlJrutiadaich w~Ó~iąc o polityce Chin, . Leonid 

(Dolkońo:zienii1e iie st\lr. 1) 
podkreślił, że w wywlriej ocenie 
og6Lnonarod<J1Weg<1 dorobku na pół­
metku pięciola·tki, najistotniejszy 
jest fakt, że dorobek ten Jest wy-

nikiem ogr-0mnego wspólnego wy. 
sitku i mobilizacji ludzi traktują­
cych rzetelnie swoje zwykle, co­
d~ienne obowiązki. Przekonaliśmy 
się, jak szybko można przyspie-

Pierwsze oddźiały ONZ 
na Bliskim W schod~ie 

(pWdruiklcyi:)nej. łych omÓIWli . się TÓWlnJi,eiŻ SZJaJlllSe od- Breżniew oświadczył, że przy\1ód-
DUJży 1DJalcisk ipoi!ioiŻlOlny będizlie na pOIWliiedtllliego 21wtiękisztelllliia. prooiuilt- cy tego kraju uparcie powtarzają Sekiretan generalny ONZ Kurt nem wysiać niezwloC7JDJie na Bliski 

111aic.jionailinie wykmlz.ytstamń1e ikillajo- cji elk~ej. wyświechtane wymysły antykomu- Waldheim poleall w piątek nad ra- Wschód 900-ooo-'l>e>wą grupę spośród 
nistycznej propagandy o „zagrożeniu wojsk ONZ znajdujących się na Cy. 

~ 
* * -te radzieckim" !„.nadal utrzymują swój pr.ze. 

~ 
naród w sztucznie stworzonej zło- K k• k" Konty<ngent ten, w którego skład 

~ i j atmo f r e Przygotowań ongres mos 1ews I wchodzą jednootkl z Austrii. FLnlan-

~ J 
est0'Śllly IZlaltem św~aidk·aiml kolem"'"'O kil'IOlku, majo...-. n.a wrog e s e z · 

~ 
,,......., ..... .,,,~ wojennych. di.i i SzwecjL, ma zająć pozycje 

~ 
celu dallszą wyda.tną p~rMVę zwipaib~~a rynku - I t·o rozwiązywaniu tywotnle wzdłuż lilllii prrerwanla ogniia w re. 

~ 
w st<>Stmk.OlWIO szybk1Lm czasie. Problem bowliem utrwa- w ważnych dla wszystkich na- (Dolkoń<izienie rre s\lr. l) jonie Kanalu Sueskiego. 
len.La d pogłębienia równowagi pieniężno-!l'~kowej urósł rodów kuli ziemskiej za· Waldheim wydal to polecenie za 

~ 
diO problemu na.jwyż.szej wagi. Stały wmro,st d-0chodów pieniięź- dań zapobieżenia nowej m~n.lsbra spra<W za,gr8JI!lC2lIIYCh PRL, zgodą Racly Bezpieczeństwa. Tym. 

~ 
- · „._. j · ś · t j · Stamli.s'lalwa Trepazyńśkieg<>. czasowym dowódcą sił specjalnych 

~ 
111ych lwdniości wymoma dostwr®amrua do sklepo·w odpe>Wllewumo wo me w1a owe i zapew- ~-~'--""l ~" m. •-., z'e po~rzedn1·a N . _„. · · hne pokoJ·u ,,...,"""''"""' ~· "" .... O Z zo.stal genera.I Ensio Sillasvuo 

~ 
WtLększeJ' iloŚQi towa.rów - w plllŻn . ..tain......, .asoll"tymflllcie i jako- ruerua powszec go óln b la 

~ 
~ ,_ •- _..,. • ważne Jnlejsce zajmuje rozwój sto- sesja Zgrom~a Og eg<> Y (Finlandii.a), szef zespołu obserwato-

~ 
ści, a talkże wyira.mego ~wod·u usług, Jest w ...,....s.awowy sunków między związkiem Ra· już zwli.astunem wielkich prziemian, rów ONZ na Bliskim Wschod.ZJ!e. 

~~ wwunek poonyślnego k0111tytl]Ju~wainiiia pll'liiityjkł wyd.a<łinej po,pra- dziecklm a USA. w ciągu ostatnich które dJOikoarnją się obecm1e w syt\UI- Na froncie syryjsko-wraelsk<im pa· 

~ 
wy stoipy życiolwed społeczeństw.a. Plnz.ypoonwjmy, że piizewti- dwóch lat - powiedział L. Breżniew cji międzyna.rociO'Wed, oraz że prze- n<>Wal w piątek spokój, Na fl"oncle 

~ 
dyWtwne p~.oczenie plam.owMJ.ych przyichodów lud.no.ści w - dla stosunków tych znamlcnne bieg obecne:! XXVllI sesji pot:w.ierdJZla, sueskim, według doniesień agencyj. 

~ 
~- .mGtu ~'""'"iefile olk. 16,5 mld zł, i już ten f,aJkt n!alka.zuje było zawarcie wielu ważnych umów iż zm.taaiy te idące w klierumlku od- nycb z Kadru, trwała sporadyczna 

~ 
·J~ •• ,- t ml • R teinie wypel"'a "'"ężenia, ~orozumierui.a i p<>tkiodu ma. strzelanilna w rejon.le Suezu. 

~ 
WIZ!llÓC -iłki Ola l'MCZ IDWll~"szein.l.a dillSbiw WW\llll'ÓW rynko- poroztJ en. ze ~ • ,... "' •• ,_ ""' my obowią7.ki, ja.jile wzię!lśmy na ją c)lairruk!te:l:' trwały. 1----------------

~ 
wy.eh. siebie zgodnie z tymi umowami l Podiozac ?Qpoludn\bwej aesll. ple-

~ Istmiieją obecofue k'll temu dobre pmiesl!allllkil. Pim'ecl.04 w Olboo- porozumieniami, i mamy zamiar na!J.1hej pir<2;emówien1e wygbOSll L. 
~ nym 5-lecdu rOC7llly W1'Jl'.oist naada.d6w !Inwestycyjnych np, na czynić tak nadal. Rzecz jasna, że Breżniew. comówieruie przem{1Wlenia 
~ pl.'lzemyst lekki wyinio:si średnio aż 38 Jll'OO„ a na pn;e'Illys~ spo- tego. samego oczekujemy również od podajemy obok). 
~ żywczy 40 proc. - przy ogólnym 23-procentowym wzroście na- drugiej strony. 11 ko Prremówlenrie Leanń.da Breżnllewa 
~ kładów na oały pn:emysł. Sp!'la.Wa p11<lega więc Dla tym, aby; t-0 n~feni:e 1!~e:c~:wzmi:J;a!, af~;sfe: bylio wiel<>.klrotnde p:raerywam.e O'Wa-

~
~ n1>we boga.ctwo w postaci n<01Wowesnych mwsmyu il Ul'IZądizen - rze n'a świecie są w znacznym stop- cyjnymi ok:l~am.i deleE!~w re:u-
~
~ dawało oczekiwane owoce. nlu owocem działalności sił sp.o- 2l!mtujących świta~ ~ ~tąpia.i 
~~ I jeszcze dla porówn1alllia: jeżeli w tym miku WM""tośli ryn- łecznych, rezultat~m aktywnoscl r:,t dY:~usJ~J OgólnO· 

~
~ kowyeh dostaw sięga ok. 680 mld zł, to w roku przyszlyiD1 po- I mas ludowy.eh. Oświadczyłk or, ze 0.~ • a~~~Skief' Federacji z.w. ZalW. 

~ Wlt!llDJa prirekirocz.yć 740 mld zJ, a w 1975 r. - 8·24 mld zł. W Kongresu Sd1ł P?kdoj~ koicezreunueke ~~~j~~ I Ben As..Sadyk orar.z: ~ed.SltwwlcieJ 

~ j „_ k • „_, . 1 'j" , nada 0 n o powie m ad 

~ 
pame eUlll<ai ze w111r•oi;i.em 1WUSOI mus po se genera..ne unowo-I towemu ruchowi społecznemu któ- Węgier G. KJalhl • 

~ 
ciześnienie i pe>le;pszende jwkoścd WYll"Obów, .a ta.ku zróżnicowa• ry ma pomóc w rozwiązani~ jed· Następ.nJlie uc:ze5tm~Y Jrongiresu 

~ 
nie Ich a.sO!l'ltymeintu. Ten kierunek chiabamdia jest Olbliga·to!l'yj• nego z podstawowych proble~ó~v 

1 
pinzystąp. _m dlo dY~ na~ez ~: 

~ ny dla wszystkfoh proidueelllitów WWalfÓW, pr!Zezlll'B'Cmlnych Dla XX wJeku - p1'0ble.mu za,pe-wmerua ipentam~~y~atnY ~ 
~ llllll~aN117iemlie ll'yWtU. trwałego pokoju, PY ro • 

~ ~~ 

~c~·.t..;;•;;.al„:1.1i ... IC .... >;;1m;;;, ;;.M-.1 ... ,• .... 1„;„i„ł., .1:1 ...... ;l • J :j.' )1#1. -1 • J :int 
Dziś na lodowisku Pałacu Sportoweeo 

Hokeiści ŁKS podejmują mistrza Polski 
Nrie wiedde się od poozątku rozgcryWek o tegO!l'-OCZll& mist!l'zo­

stwo Polski-holkeisłom ŁKS. W d-0tych~asowych spo•tkain·i-ach 
BialyllliiClki i jego koled!Zy zdołali wywalczyć tylko 5 punktów 
tracąc aż 11. Z dorobkdem tym za.jmują OO! odległe 8 mdejsce 
w babeli ekstraklasy. 

Dz;Lś i j•uofiro zespól LKS podejmu­
je na lodo•Wislku Pałacu Sportowego 
dirużyinę mistrza PoilSki ll!OIW'Otaimkie 
Boclha[e. PI1Zy obecnej fo"'1!1 ie łodzian, 
truJdirro m111I1Zyć o pawtór:renl.u przez 
ni<:h ubiegłoroozmego sukcesu1 kiedy 
to p<Jik!onaili om dWUik!l'iom.Ie zęól z 
Norwego Tal!"gu (5 :1 i 13 :2). 

Talk to wy.gląda ,,reoreityc:mie", alle 
podJoipieozmi trenerów FIJ.ia;liiaika i Ch<>­
<tallroW&k:i.ego obiecu~ą zaiprezent<>iwać 
się jak najlepiej i mimo groźnego 
(p'rzecl!Wndlka, ho1lreiści LKS pil"ZY'SltęjpU­
:Ją do clężklich pC>jedynlków z wolą 
zwycięstwa, Jesit to pe>d.Slta1Wowy wa. 
:ruruek:, Jeś1i CWI1W01no-białi pirag<11ą 
01Puścić nlebe2l!>ieozme trizecie od koń­
ca miejsce w taibeli. 

Jailc już info.ranowaildśmy pra.ed jur 
trzejsizyrrn meozem otdbędizlie się uro­
czyste 'Wlręczenie łódZlk!ilD holkeLstorn: 
<>dznak - mistr.zów spouitu. Tytuly 
Zas.Iu:bonego Mistr.za Spe>rtu otrzyma­
ją: w. Kosy!, K. Białyin:L!lki i J, ste-' 
fa111.iak, a Mitstrziów sportu: J, Potz· 
i A. KiolP'cizyńsikJ. 
Cała pi.~a wi'El!l.Olk:rotnie rerp.re;;.en. 

OO.Wala barwy P<o.lslkl. w llc:mi.ych 
!ij)Oltikauńaoh mi~!lll"O'Ci<l'Wy<lh i mi­
s1n1Zastwach śwtiąita, b'!Jarąc talkże u;. 
diZliał w 1rumniejach ()11.imipids!kich 
(KosyU, Bia~yin;Jidki. P<>llz i K<>!P-
ozyńs!ki) wohod;ZiD..l m. in. w Siklad 
polSkiej reiprezemlt8JC!li ho!kej<>IWC(j na 
turnieju olianpJdslklm w SlllIJIPOIOO, a 
J. Ste1'anialk w Inl!lJSi'bruolcu w 1964 r. 

~W) 

J. Tomaszewski na·spolkaniach 

I = ---
~ = 
~ 
~ 

z czytelnikami „DL„ 
w \?JWlą.z;ku a: liOZ1111ymi priośbamd ~~lill1ik6w INll'DeJ _giarr.ety, 

sympaitykami piłk•wrstwia, pos~111ow11_łsmy Z.Oll"g'81D·L7JO'W'BC serdę 
spO'tkań z Ja.nem Tom'o!Szewslum, ktorego Po pam.~ęt.nym me­
czu na Wembley brytyjSka. prasa nlllllWaiła: „CzroW!lekriem, któ­
~y rnait11:rzym-a.l Anglię". • „ 

Pierwsze spotkan:tie J. TomaSllleWS'kieg"G odbędrUe !Ilię Juz c1z1s 
a: załogą ZPO im. drta P ·róchnike. w świetil1kly 11.ia'.kładowed prriy 
ul. Sienkiewicza 113. Po1CZątek o !!'O'dz· 11. 

W po111iiediz~ałek na.tomiast bt'la.mka.l"Z ŁKS po.cblelil się 
swodmd W!l'aienila.mi z Ozytelnikami „Dł/' na spotk<Mlliu w klu­
bie P.raooWlllików Budo•wnietwa PIIZY Łód~kitm P..l'IUdSiębior­
słiwle Usług Soejailin.ych · Budio1w:ndc1>wia (uJ. łl&gd~ 54/56). 
&l<tlzątek spOltkainia o godz. 18. 

W przyszłym tygodniu plmujemy po1cfolbne QOt.kainWa ZM"­
giamliJz()IWać z zafogia.mi wiciu dlnnych !llaikładów łód'/Jllkh, !" łiaik· 
źe na terellllie waje.wóctzitwa, m. in. w Paibliaodioaich, l'li.'Otrko­
wfre, . Zgiel')Zlu, Ku.tnie, Zduńsklied 'Woli.i, Sler.aldlzu. 

Honorowe odznaki 
(Dokooozieini~e me s1br. 1) Dziennikarza 1 pra·cown1kam1 łódz-

Wembley 51Potkała Slę w Kl~ble w nim także udzial: przewodniczący 
!Po polu dniu - trójka bohaterów, z I kiel prasy, radia 1 telewizji. . Wzięli 

Klepoty węgierskich bratanków ,' ,, I . ~~~::w~~.~~~~ ~swó~zt~. 

W ... „.,. ,,..,.,...,... -· _,.,. ........... - - „. ~•n ::,:::;„ ~-:;„:-·::::'!":~ ~~: 
naddunaijsll<Ja prasa p-e>d a.dre- tl'!llelbne jeszt nie ty1ik-0 powołalO!ie no- -~ sz.ego miasta. Byta także <>becna na 
sem zalWIC>d.nifilców i k leiroWln.iJc- wej kadry, leqz ró<wlll.leż pO\l)rawa 
~a węgier&k.i€'.i p.il!kii no:imej. ammosfery pl"a.cy zairówn-0 w feded'a· HOKEJ NA LODZilE: 1 liga u~s _ tym spotkaniu grupa sympaty-

W br. bo<Wiem sa>aid!kobierey slaJWY oj!I jaik i. w lkLu'baich". Podhale (NO'Wy Tiwg), Pałac Sil>Oll'to- cznych koszykarek LKS. 
;,zł<llteij jederua!Stik:i" Gusitava Sebesia wy, godz. 17.30. Trener K Górski oraz obaj 
nie od:nie:śli żaidnego zwycięstwa w W pClldOil:mym dJuchu plsz;e !komen- PJ:LK.A NOŻNA: klaLSa oiklręg<:>wa • 
meczu międzypańsmQIWyrrn - remi- tarooir „N~szava". Twie1'lCIJz.l. on, że Metailowli.oo _ LKS n. przy ul. Ja- piłkarze LKJS podzlelili się wraże-
sując ze S.z;wecją, Auslll'\ią, Jugosla- poło.wę za'\vodtn.llków rejpll"ezenstacj.i ch()(Wicza, ge>d.z. 1'4.30. nlam.1 r. meczu na Wembley. Miłym 
wlą i Dainią oraz przegrywa.jąc z można spOlk<>Jnie ~uczyć z d:ru- PlLKA SIATKOWA: m liga :klobiieit akcentem spotkania było wręczenie 
NRD. „Czary goryczy" dopemll faikt, żyiny. Juiż kaitastiro.falna porażka z ChKS - Bucle>Wlaini (Toruń) uL za­
:i;e wyniJci reir>rezen~acjl zaidecY'dowa- CSRS w 1969 r. poikam~a. co :ruaileży kątm.a, g.00.z. 17, rr liga mężĆzyzin A­
zy <> niezJarowaU.iliilmwaniu się Węgrćtw czyiruć w celu wyiprOIW'.atdi!!leinla wę- nllana - Gwardia (Wrocław) ul. AT-
do pr.zyszlio!roozmych fina~ów mi- giC1r1S'k!ej pmfk!i. nożne:! z impasu. Nie· , mu Oze'r'W'Olllej 119, g<>dz. 17'; Resil.lr-
&trros<tw ś'W']aita. stety, pisze ga;;,eita1 nle 'zrobi<>1110 w sa - Chełmiec (Walbrzych) ha[a LKS 

„Neips zaba1dS>ag" Sl!iWiel"dza: „Pilka• tej 51Pra'Wlie n.le. Dosizto więc do tego, go<da:. 19. 
me otrzymuJą wszystko w zaimllam. że węgiCll"Scy :ptl:kla~e w da[&zym cią. PILK.A KOSZYKOWA: II 11ig·a ko­
me dają nd!c. A zaitem trzeba zaczy- gu dem•0015i1Jrują śwlietme wY'l!Zk<>[~e •biet Widzew - Stomli (Olsmy.n) ~ZY. 
nać od poC'Zątku. Niech więc przy- techniC7Jne, jedn-alld:e„. wttedy, kiedy ul. Armil Czerwone:! 80, godz. 16. 
chodzi mlocl2.ież. Wprawd3lie w po- stoją.' ikiedy IUlklt . iJm nie prze.'liZikadlza PlłJKA RĘCZNA: n Hga Jwbtet 
pnedlnJm okresie nastll.piła „zmiana - ctetipko 5ttw.iemza lromeinlba.~ ga. . Stut - AZ.S (Rzeszów), haUa LKS 
wa.rty", lecz nie przy;n<iosła spod!7Jie- zety, Pl'ZY aa. Uindi, godlz. 18.30, 

ł :OZJENNlK ŁODZKI 1111r 255 (7747) •. I-!<. !. 

K. Górskiemu efekto·wnej patery 
ze znakami zodiaku (co w zamyśle 

fundatora - KDS powinno ?=ZY­
nleść szczę.~cLe w finałowych bojach 
przyszłorocznych MS), a <>bu pilka­
•rzom ich własnych karykatur wy­
konanych przez znanego łódzkiego 

rysownika Iblsa-Gratkowsklego. 
(Wrób.) 

Prem·er 
P. Jaroszewicz 
przyjął 01inistra 
V. G scard d'Estaiog 

26 bm., w r.z1w1iąJ2.'kU z rozipoozy­
l!lla•jącą slię I Ses•ją Międizyu'lZądo­
weij KomrllSljJ d/s Polislko-Firiamicm­
skfi•ej W..spól;pracy Goopodaincrzej, 
prezas Riad.y lVLilllliiStirów PRL, Pi<>t.r 
Jl81r~E!W'ioz przyjął prizewiodiruiozą­
cegll delegacji flra'lloOUSkJej, mLrui­
sbra gOStpodrurk\i i fii1nam.isóiw Repu­
b1ikii Fria.i11<0UISlkiej - V aa.ery' ego 
Giooaird" d'Esba.in.g. 

W romnowie, która prizeibdegła w 
pnz.yjaizm.ej atmos.farize wizajem.nego 
rZJOOZIUJil1li.enJiJ, poil"UISZOlil.O W SllCZe­
,g6Jiruośai problemy dalllliz~o ro.z,wo­
]u poll~lrn-:liramCIUJSkiej w,spółipracy 
1gl:ll$pod aroz.ej. 

W spoilikram~iu uozieSbnliiozyil1i: prze­
wOOindozą.cy K.omJiJs j:i FIJJW!1JO'W1amiia 
pnzy Radziie Mil!l!istir6w, wdcepre­
mlieir M. JaigiielisHci, mimdstełr han­
d.IIU zia~ome.go - T. Olec1how­
ski, wiioemimlister sąmaiw mill'f'lllllli.cz-
111yc:h - J. CzY'I'ek i podsekretall"lz 
sta1111U w lJRM - W. Wam1iew1S1.1i:li. 

Kronika 
wgpadkóUJ 
A Wczoiraj w Lodzi przy zblegu 

ulic PlotrkoW1Skiej i Tuwima kierow­
ca „Fiata" lF 2364 potrącił na „że­
brze" przeohodzącego przy zielonym 
świetle Czesława B. lat 71 (Tuwima 
6). Pieszy doznał ogólnych obrażeń. 
Opa.trzooo go w pogotowiu. 

Ji. Przed posesją 102, na ul. Piotr­
kowskiej Stefania W. zam. w Zgie­
rzu, przechodząc nieostrożnie jez­
dnię potrącona została bokiem „żu­
ka". Z ranami gł-0wy przewieziono 
ją do szpitala. 

Ji. 6-letni Adam K. (Grabieniec 16) 
wybiegł nieostrożnie na jezdnię I 
potrącony został przez nadjeżdża­
jącą ;,Nysę". Chłopca umlesz~zo­
n0 w szpitalu. 

A Michalina z. l. 68 (Obrońców 
Stalingradu 104) wysiadając z au­
tobusu upadla na jezdnię doznając 
licznych potłuczeń. Opatrzono ją 
w pogotowiu. 

A Na ul. Gagarina Longin S. I. 42 
(Ciołkowskiego 9) _przechodzi! nie­
uważnie przez Jezdnię, gdzie potrą­
cony został przez samochód. Prze­
wieziony do szpitala odmówił lecze-
nia. • 

Ji. W chłodni przy ul. Armii Czer­
wonej 48, uległa oparzeniom nogi II 
stopnia Maria P. 

Ji. W Lasku motocyklista Jan H. 
zam. w Olechowie pow. Lask, pod­
czas <>mijania uderzył w przy~zepę 
samochodu ciężarowego. Niefortunny 
kierowca, którego podejrzewa się 
o picie alkoholu, dozna! poważnych 
obrażeń i przebywa w szpitalu, (kl.) 

~zyć roo:w6j kraju solidną pracą 
ten nowy rytm pra.cy powinien 
odtąd obowiązywać powszechnie. 
Wi_ększość załóg zasadę tę już sto­
SUJe na co dzień, ale wśród lu­
d~ ucwiwych nie brak i tak!ch, 
kt_orzy próbują nadlllżywać priywi­
leJÓW p:acowniczych - bumelując, 
naruszaiąc dyscyplinę, żyją na cu­
dzy k<>szt. Te P-Ostawy słusznie 
&~tykają się z ogólnym poit~pie­
niem. 

W imieniu aktywu „ Un.ion;texu" 
I sekretarz POP St. Zarychta za­
pewnił I sekretarza KŁ PZPR że 
załoga przedsiębi<>rstwa podejdiuje 
zadania wynikające z Krajowej 
Konfere;icii Partyji:ei i w pełni 
będzie Je rer-hz<:>wac w kolejnych 
latach 5-latki. Uczestnicy zebrania 
na .zakońc~enie obrad podjęli re'ZO­
lucJę skierowaną do świato-wego 
Kongresu Sił P-0koju w Moskwie 
z zapewnieniem pełnego poparcia 
dla jego idei, z braterskimi po­
zdrO'Wieniaml od łódz.kich włóknia­
rzy, oraz życzeniami owocny<'h o-
brad. (M. · Kr.) 

~ K OMUN1KA t~MPK""""1 
~ 1 W . 71Wią.2lk1:1 z robe>tami drogo~~ 
, wynu na ulicy Zwchod<niej i Zgier. ,i 
~· skiej w dniu 28. X. 73 r. oo godz.,) 

7.30 do 13 na odcinlm od Baluc-) 
~ kiego Rynku do JuJianowa or3"' ~ 
> na ulicy Lagiewndllkiej nastąpi~ 

całk<>Wite za.trzymanie ruchu ' 
tramwajowego. W tym cz.asie w 
zastępstwie llill.U tramwajowych 
na odcinku od ul. Północnej przez 
ul. Zachodnią - Zgierską do Ju­
lianowa oraz od BaJuckiego Ryn­
ku przez ul. Laglewnicl<ą do ul. 
WarszaWSk!lej kurs·ować będą au­
tobusy, • 
. MPK iolormuJe róWllldeż, że o-d 
dn<la 29. X. 1973 rl>ku pociągi li­
nii 4.22 i 102 powrócą na swoje 
wła.ś-Oiwe trasy. 8566/k 

Z bólem awiadamlamy, te w 
dnlu 25. X. 1973 r. zmarla nwsza 
najdroższa Zona, Mateńka i Ba­
bunia 

S. t P. 

JANINA 
MACl1EJEWSKA 

I v-0to Milczarek 

' 

P.ogrzeb odbędzie się dnia 29. X. 
1973 r. o godz. 15 z ka.plicy cmen­
tarza św. Anny na Zlarze'W!le, o 
ozym zaiwiadaim.laJą w głębokim 
smutku 

MĄŻ, SYNOWIE, SYNOWA, 
WNUCZKA I RODZ.INA 

Pr.osimy o niookla<elainie k<mdo­
le111cji. 

Drua 24 paździeirllldka 1973 r. w 
wieku lat 63 Zllilairła naęia naju. 
k<tchafulm Ma~a. i Ba•l>cia 

S. t P. 

STAN·ISŁA.WA 

ELSNER 
P.ogrzeb od.będ.llie Silę w sobOltę 

dtllia. 27. X. br. -0 godz. 14.30 z ka­
plicy crnentairza rzym.-kait. na D-O­
łach, o czym powiadwmlaJą 

DZIECI I WNUKI 

WiceprzewodJlricizą.cemu p. sta111.i­

slawo~Vi Jasicy z powodu śmoerci 

ŻONY 

wyrazy najserdee2lniejs~ego- wspól­

c.zucla ski ada 

TOWARZYSTWO KULTURY 

TEATRALNEJ W LODZI 



• •• • • 
• 

zę Dl P
onad dwa miliony osób za.kupiło telewizory, półtora 
miliona - lodówki, dwieście tysięcy - samochody. Ta­
kie fakty z bilansu tysiąoa. ubiegłych dni wyczyta. każ­
dy, klo zajrzy do rejestru naszego handlu. 
Przychody pieniężne ludności zwiększą się w tym roku 

o pona.d osiemdziesiąt miliardów złotych w zestawieniu z ze­
szłorocznymi, tak znacznie zwiększonymi w porównaniu z 197L 
Jeśli przeliczyć tę kwotę na wszystkich, łącznie z przedszko­
lakami, wypadnie na każdego ponad 2100 złotych. La.dny grosz, 
A Jeśli tę wielomiliardową kwotę przerachować na dobra 
trwałego użytku, np. na lodówki, to wypada.ie żart wielce za.­
sta.na.wlający: gdyby wszystkim pracującym przyszło to do gło­
wy, z samego tylko p r z y ros t u przychodów mogliby spra­
wić sobie lodówki, co oznaczałoby popyt rzędu kilkunastu mi­
lionów sztuk. No tak. ale na szczęście popyt rozkłada się nie 
według ka.prysów, lecz w miarę czytelnych reguł. Dlatego nie 
wystąpi nagły run na lodówki, ale zwyżka zapotrzebowa.nia 
na. d-,;iesią,tki towarów. I tę należy zrównoważyć produkcję 
z istniejących rabryk i z nowych obiektów, tych budowanych 
od roku, dwóch czy trzech. -

P 
raoownlk naukowy Ili~ 
stytutu Orga.nizaoji 1 
.Ea.rzlldza.nia Ut., adiunkt 
.Zakładu Orga.nizacji I 

Zarzlldunia w tym ln- I Dr 
ale i wszystkkh innych ogniw te­
renowych organizacji społecznych, 
a także od działalności instytucji 
współpracujących z samorządem 
mieszkańców tj. ADM, DRN, 
MZBM. 

._l•lawa Janowsha 

I 

stytuoie, dr Zdzisława Janow­
ska napisała pod kierunkiem 
prof. dr Jana Zieleniewskiego 
pra.cę doktorską pt • . . ,Wpływ 
kręgu zewnętrznego na powo­
dzenie instytucji". Rozprawa 
wykorzystuje materiał zebrany 
w latach 1969-70 na podstawie 
750 wywiadów przeprowadzo­
nych z administracjami domów 
mieszkalnych, komitetami do­
mowymi i mieszkańcami. Res­
pondentów stanowiących repre­
zentację bada.nych jnstytucji WY· 
brano drogą losowani·a, a fakt 
len oru: ich Ilość sprawiają, że 
zgodnie z wymogami tego ro­
dzaju badań moga one stanowić 
podstawę do uogólnień. Chce­
my dziś poprzez artykuł dr 
Janowskiej zapoznać Czytelni­
ków z zasadniczymi stwierdze­
niami ora.71 wnioskami zawar­
tymi w tej pracy. Będą o,ne być 
mote szczeir;ólnf P nożyteczne dla 
nowo wybranych komitetów sa­
morządu ml~zkańców. 

skutkach wybranie do organów 
komitetów ludz.i reprezentujących 
wiedzę fachową z interesujących 
samorząd dziedzin, a Więi: techni­
ków i inżynierów budowlanych, 
pedagogów itp. Dzięki takim u­
czestnikom ogniw samorządu wy­
daje się możliwa lepsza i pełniej­
sza współpraca z instytucjami od­
powiedzialnymi za pełne zaspoko­
jenie potrzeb mieszkańców. 

Pełna realiza~ja celów przez sa­
morząd mieszkańców zależy też 
od zaangażowania w ten proces 
wszystkich mieszkańców naszego 
miasta, których udział może się tu 
przejawiać chociażby we właśc i ­
wym, gospodarnym użytkowaniu Konieczne jest też pełne rozpro­
wspólnych urządzeń: placów za- pagowanie wśród wszystkich mie­
baw, wind, klatek schodowych, a szk.ańców zakresu i możliwości 
także w w ychowywaniu swoich dz.iałania nowego samorządu. uzna-

trzeni.a materiałowego. dobór od­
powiednich ka<k, zorganizowanie 
właściwego zaplecza technicznego. 
Konieczne jest usprawnienie pra­
cy w agen<lach rad narodowych, w 
ADM i MZBM zmierzające do 
zmajejszenia stopn ia zbiurokraty­
zowania tych instytucji. 

A 
ktualny klimat polityczny, 
rozwój. d.emokraty~acji :.1<-

szego zyc1a sprawia, ze 

Dla.tego z t&k wielkim zainteresowaniem popatruje się ita 
Inwestycyjny zegar, a zwłaszcza na tę wskazówkę, która wy­
mierza czas otrzymania. towaru w ilościach zaplanowanych 
wówczas, gdy składano poclpisy pud projektem decyzji o budo­
wie. 

I 
I 

dzieci w duchu poszanowania j ąc, że działan i e takie może sta-
wspólnej własności. nowić zachętę do zainteresowania 

Dla prawidloweg0 funkcjonowa- s i ę tego rodzaju pracą społeczną . 
nia samorządu mieszkańców konie- W toku przepr-0wadzanych badań 
czne jest więc przeszkolenie wszy- stwierdzono bowiem, iż mieszkań­
stkich członków jego komitetów 0_ cy nie przejawiali większego zain­
raz innych organizacji terenowych teresowania podięciem pracy spo­
w zakresie nowych uprawnień. łecznej właśnie dlatego. że ich zda­
Szkolenie takie powinno objąć niem tego typu działalność nie 
równ ież pracowników t ych insty- przynosi widocznych efektów. 

nowo powołane samoi:ządy 
mieszkal1ców mają pełne 

sza.nse realizacji założonych celów. 
W Uchwale Biura Politycznego 
KC PZPR napisano bowiem wy­
ra:ilnie: 

„Osiągnięty etap rozwoju kraju 
wymaga rozszerzenia. pła.Hczyzn 
a.ktywizacjl społeczeństwa we wszy­
stkich dziedzinach życia. Miejsce 
ia.mienka.nia w mieście powinno 
sta.wać się w coraz większym stop­
niu terenem społecznej dzia.łalności, 
inicjatywy I a.ktywnoś'cl samych 
mieszkańców oraz ogniw tereno­
wych ore:a.nlzacji partyjnych i spo­
łeeznych". 

Fachowcy mówią, o osiąganiu projektowanych mocy produk..; 
eyjnych - dla uproszczenia przyjmijmy określenie czasu doj­
rzałości. Otóż dobrą miarą uzyskanego dotąd postępu może być 
znaczne skrócenie teg0 czasu będącego przecież ostatecznym 
wskaźnikiem spra.wności inwestowania. Bo przecież samo tylko 
ukończenie budowy, samo zmontowanie instalacji nie jest jesz­
cze sukeesem, skoro, jak się zdarzało, hucznie I świątecznie 
otw-a.rty nowy układ był przez całe lata ... w na.prawie. Otóż 
ten czas dojrzałości bardzo skrócono w urzędowych tabelach -
z 27 do 8 miesięcy na przykład w za.kładach budowv maszyn, 
z 12 do 9 w za.kła.da.eh przemysłu mięsnego , z 24 do 12 w wy­
twórniach przemysłu konstrukcji stalowych itp. ltd. 

;::: tucj i . które zobow iązane są do Dz.iałać też na•leży w kierunku 
współdzi ałan i a z samorzadem : l ' k 'da " b' kt h Aby wprowadzić w życie decy- I w 1 c,1 przyczyn o ie ywnyc 
ADM, prezydiów RN i MZBM. utrud ·a· h ł al' · %J·e polityczne 1 państwowe w spr a- 01 1ącyc pe ną re i zacię ce-
Nieocenione może okazać s i ę w lo'v„ ADM po r ez poprawę aopa 

w ie umacniania i dalszego rozwo- " P z z -
ju samorządu mieszkańców, .należ~~~~~~~~~~~~~ 
- wydaJ~ s i ę -: P'.~eanahzowac ~ ~ 
stan mm:ony, uiawmc przyczyny ~ CZLYOND'OWA EPOKA jest ocieplenie górnych I.5 PROC. J,UDZI ~ 
niemożności właściwego realizowa- ~ OWCOWA? warstw atmosfery. Mote PONIZ&J NORMY ~ 
n ia założon.vch celów przez fun- ~ to spowodował! wzrost o- Według statystyk !lwia ~ 
kcjonujący jeszcze do niedawna ~ Zdaniem naukowców, w padów •nleżnych I stwo• towej Organizacji Zdro• ~ 
samorząd, w którym główną rolę ~ ciągu ostatnich stu lat rzyć możliwość nowej wla, 1,5 proc. ludności ~ 
odgrywały komitety blokowe i do- ~ spaliliśmy tyle węgla, ro• epoki lodowcowej. •wiata cierpł na Hpót- ~ 
mowe. ~ PY I gazu, Ile zgromadzi· nlenle rozwoju umy,lowe- ~ 
~dania przeprowadzone na .te. ~ Io się w ciągu ldlkudzle- SPORTOWE l\IE...~U go. Problem ten omawiano ~ 

reme Łodzi wskazały na powazne ~ sięclu milionów lat. Na ~ 
niedociągnięcia występu iace w pra- ~ na wrześniowym kongre- ~ 

~ razie jednak nie mo- Każdy z uczestników w Hadze. ~ 
cy badanych instytucji świadczące ~ • :tna przerwać czy zaha· „Tour de France" (ł.150 solne 1100 lekarzy,ZgprsoymchRodlzo~ ~ 
o niepełnej realizacji przez nie u. ~ km) w ciągu 23 dni 1od ~ 

Na Inwestycyjnym 
zegarze 

To przyspit!IJzea.le biegu zeg>a.ra fila osta.tnlej częśoi procesu 
Inwestycyjnego dało m. in. możliwości utrzymania. rynku w 
sta.nie równowa.gl, a społeczeństwa - w nastroju ufności i prze­
świa.dczenia o wielkich możliwościach życia dostatniejszego. 
Oddająo jednak oo trzeba budowla.nym, monterom, ludziom 
wchodzącym po nich do nowych ha.I, nie IJllŻn.a jednak za.po­
mnieć o sporej części przypadk6w ślama.zarnego dojrzewania, 
nieudolnego sięga.nia po wielkości produkcji czy ja.kości za.pi­
sane w prQjekcie, które w swoim czasie rozstrzygnęły przecież 
o wsta.wieniu obiektu do planu. Wątpliwe, by ktoś zgodził się 
I za.twierdził czas osiągnięcia. pełni efektów, np. z mlec:r.>arni 
na pięćdziesiąt miesięcy, stalonych celów. Funkcjonując~ I~ CS mować zużycia tych su 30 czerwca do 22 lipca) gów, pedagogów, prac.iw- ~ 

, do niedawna komitety blokowi' ~ rowców, poniewat nasza zjadł 6 kurczaków, 8 kl ników opieki społecznej 1 ~ 
posiadały dość szeroki zakres u- ~ cywilizacja jest oparta na logramów mięsa, ł kilo ~ A jednak spośród dwudziestu dwóch skontrolowanych nieda-
prawnień, szczegóinie w zakresie ~ ich spalaniu. Ten stan ryb, 660 kawałków cukru, nauczycieli z 35 krajów. ~~ I · · k b 

od • . . ~ 60 jajek, 10 kilo pomldo- Zjawisko zapóźnienia ~ wno ob ektow, mających wytwarzac wyroby na. ryne , a z u-
goso arki mieszkaniowe) (opm10- ~ rzeczy musi jeszcze po- rów, zielonego groszku I rozwoju umysłowego ~ dawanych w okresie od początku roku 1969 do końca 1972, 
wanie projekt6w technicz.nvch \ ~ trwać parę pokolefl.. fasolki, 15 glówek sala· stwierdził dyrektor ame- ~ osiem nie doszło jeszcze do sprawności przewidzianej w projek-
ekonomicznych soorządzanycb przez ~ ty, 3 kilo serów, łł oia- rykańskiego komitetu zaj ~ oie. Trzecia częś6 wszystkich za.ktadów wykazuje jeszcze spóź-
ADM, wspólne ustalanie potrzeb ~ l\Ioże to wywołać różne stka, 26 kilo brzoskwiń I mującego się tym iagad· ~ nionlł dojrzałość najczęściej _ 0 pół roku, w skrajnych przy. 
w zakresie kaoitaln.vcb I bieżący<'h ~~ następstwa. Przede wszy- gruszek, H banany„ ' nleniem, Fred J. Krause -~ ~~ pad·kach _ na.wet 0 plę6 lat. Traci się w ten sposób produkcję 
r m nt6 k t I d tk wan·a ~ stkim może dojść do kilo konfltur. ł kilo kom- ma wiele przyczyn. Na· ~ 
· e 0 w, on ro 8 wv a 0 ' ~ wyczerpania naturalnych potów, ł kilo greJpfru· leżą do nich _ nędza, ~ tak potrzebną w sklepach, na innych placach budowy czy W 
p:en ię'(fzy I materiałów na eksplo- ~ zasobów. Niektórzy ucze- tów I cytryn, 15 kilo chle· niedostateczna opieka te- ~ centralaeh handlu zagra.nlcznego, traci na wykorzystaniu ma-
atac.ie i zabezpieczenie należvteJ?<· ~ ni twierdzą, te ziemska ro ba, 1,5 kilo masła, ? kilo karska, przeludnienie, nie ~ jątku, zatem na dochodzie na.rodowym. 
stanu technicznego nierurhomości ~ pa skończy się za Jakieś czekolady I wypił 10 Il· dożywienie, konflikty ro- ~ , 
kontrola wvkonawstwa i odbioru ~ 50 lat, zaś węgiel za trów wina, 15 litrów dzinne, upośledzona sy· ~ W tn:eolej ezęści obiektów spóźniaJących jeszcze czas dojrza-
robót w remontowanvch buovn ~ 300 clo 400 lat. Oczy- mleka, 6 litrów herbaty. 9 tuacja społeczna grup O. łoścl tkwi możliwość wyraźnego I stosunkowo szybkiego przy. 
kach lto.) z 11prawnień tych ie<:\- ~ wiście nikt nie Wll' tego litrów kawy, 10 litrów zu mniejszościowych, nledo- ~ splenenia tempa, i to w czasie najbliższym. Sięgając do innych, 

k'" · · k st · łn" ~ dol<lacln!e. Innym następ PY I 25 litrów wody ml· stateczny rozwój oplekl ~ bardziej_skomplikow-a.nych, nie można przeeież zaniedbać i tej 
na St1;;,\e~~zon~~zv iżan~~ał~-e si~· tak ~ stwem rego stanu rzeczy neralnej. społecznej. ~ szansy. Inwestycyjny zegar pozostanie przez najbliższe lata 

m. in. dlatego, że n \ekt6- , ~~~~- ~ ~ ~ ~~~~~~~~~~~ pod szezególną, społeczną kontrolą. R. L. 
r z.'! członkow\p komitetów blolto- ~"'....._~~"""'"4....s ... "' .... "' ..... ""...,"',..."",.,....,,.,"' ..... W...'"' .... ~"' .... ~~..,..,,~~~""'-""~"4.'(.,,~'<.~"(.,~~~~~~~~~~~~~~:tQ<~~Rjlt~R:R~~~~"'hv.,..~v;..~~~ 
w,vcb nie orientowali się w ukre L 
sie swoich możliwości działania ~ Swit wypędził ludzi w październikowy dzień na pole, żeby zbiera.li wydłubane przez maszynę ziemniaki.„ Wieś pusta, &111.f 
Dotvczv to także ~am,·rh mieszkań ~ kogo za,pytać o ro·dzinę W.• 
ców, z kt6rvch aż 87.8 oroc. niP ~ Moźe to ten? - w s} wełee Ir epkiego starca. który zjawia 
orientowało sie. iakiP sa upraw- ;~ wa.ną w przekazanej lale,._ ·. 
n'"n:a komitetów blokowvC'h . l - Czy to pan W.? 

Z dru~iej za~ stronv ADM nie ~ - Tak, to ja, a w1 • lrłtl'Ot „ ? 
u~nawałv orzed~tawicieli kom ite. r - }Jy do was, • włałołWle d• Adama, gdzie on jest? 

się na.gie zza opłotków na drodze, wldzę postać scha.rakteryso-

tów blokowv<'h lako nartnerów S~ - Pewnie na polu. 
''""' wsnf>harząd7aniu . K ierownk- ~ Idziemy n•a to pole. W c1 majaczll sylwetki ludzkie. Ryłmi omie schylają się ku ziemi, zbierajfł ziemniaki, wnueają na 
twom ADM rzest„ h"1o ,.,,, orosl11 ~ wóz. To chy nie ta cru Wedlug wizerunku, który mam w wyobrażnl, a który sugerowała treść iniormaeji, powinien tu 
„n :ewv!!odnie" zależeć od 00101 ;. >' być j<'szcze alewłek aołlr11.jący się po 11olu ... 
czv b'·~ kontrolowanvm orzez czvn, ~ - Czy to 5'1'• W.T 
n'ki soołecr.n„ Cze5to też nie 7na i- ~ - Tak, my. 
dowano "''so6lnP!!o ie1vka z orze<!- > - Jest tam Amm? 
stawicielami samorządu sn&łeczne- S~ - A jes jest. 
go, którzv nie mieli żadnego orz:v- ~ - Chci bJłmr zobacz li 
gotowania ci{! wsoół<lP<'v<lowan ia o {< Mężcz •· lt16r1 pe e ł n 
sprawach, do którego bvli upo- ~ wiek. o kłłrqo nam ehodi T OsJI 
ważnieni (np ooinmwanie projek- 5~ tofliska mołl:ryna llkr<aw • ml 
tów olan6w lechnu:.2.;;o ·Ckcnom:cz- ~< lekiego lowleka. ężczy I 
nych ilp.I. " że utrzyma na nogaeh. 

~aloniiast k"rn;tetv domowe ~ Tu nie można rozmawiać. Prosimy t y przyprowadzili go eto domu, ni że !SC. ~ą P. kła ka 
których zakres. dzlalania sorowa~ }~ wypełniajace wÓ'Z i ja.dą do drogi. My wra.camy przez wykroty pola, Wstrząsają nami dreszcze. To chyba dl~tego, ie 
dzał s : ę do opieki nad domami i ~ s~e buty są zupełn.i e przemoczone ... 

~~ocz~:~m. nale~%iąz~w~wier:.~: ~ 
nych im zadań. Większość ba<la- 'I: 
n ~rch mies;i:kań<'ÓW dostrzegała dz ia_ ~ 
łalność ludz; reprezentuiacych ko- ~; 
m ;tety domowe. '>' 

N'estety także i ADM, których ~~ 
głównym celem iest zasookoienie ~: 
potrzeb mieszkańców. troska o >' 
tzw. substancje mieszkaniowa. w fc 
większości badanych orzypanków i 
nie re~Ezowały w OPłni swoich ~~ 
zadań. Było to rezultatem niskie- l 
go stopnia współdziałania z re- ~ 
prezentacją m ieszkańców skupioną ~ 
wokół komitetów blokpwych i ,do- ~: 
mowych. Wśród badan:v<'h kierow- l 
ników ADM byli i tacy, którzy ?' 
n ie orientowali się iak:e są upraw- ~: 
n ienia samorządu związane z kon- ~: 
trolą pracy administracji. Stwier- ) 
dumo także brak należytego za- 5' 
angażowan ia s i ę ADM w wykony- ~~ 
wanie obowiązków. Nie sposób też s: 
pominąć przyczyn obiektywnych 1; 
n\edoskonałości pracy ADM takich >, 
jak: trudności mater;alowe, brak ~: 
należycie wyposażonych baz re- )' 
montowych funkcjonujących w ~ 
każdej dzielnicy w ramach MZBM, ~ 

~f:C~a do~~~ni~~~~~~izo:anesgaom;:b ~: 
ADM, brak wykwalifikowanej si- &, 
ły roboczej, duża płynność kadr. ~~ 
szczególnie techmcznycb (nowo za- >: 
trudnionych trzeba zaznajam iać z S< 

terenem). >' 
Znaczną przeszkodę stanowią też ~ 

nierzadko wadliwie sformulowane S< 
zarządzema. usztywn;ające pracę >~ 
badanych instytucji )! 

Z 
djęli go z wozu, poprowadzi'li do 
chaty. Przejmujące zimno wystu­
dzonej izby potęguje wrażenie wew­
nętrznego chłodu i niesamowitości. 

W izbie meład . brud. zimne palenisko kuch­
n i. Odsuwam gałgany ze stołka i siadam 
nie proszona . Towarzyszące mi urzędowe o­
soby stoją wyczekująco. Mężczyzna, który 
przywiózł Adama, jest niespokojny, mówi 
dużo i bezładnie o Adamie, gospodarce, o 
żon : e, dzieciach i ojcu„. Z chaosu spontani­
c znej tyrady, w niesam<?witej scenerii bała­
ganu tego domostwa wyłania sie los czło­
wieka. którego psychiczne i fizyczne kale­
ctwo wtrac i ło w otchłań życia bliskiego 
jaskiniowcom. 

Nie do rzadkości należą tragedie Judzi sta­
rych, którzy sity całego życia złożywszy 
z:emi i dzieciom stali s ię wrakami rzucony­
mi w kąt, zbędnymi, dokuczliwymi, bez 
m:ejsca w rodzinie 1 w chacie. Ten człowiek 
jest jednak dbcym w rodzinie W. Zył tu 
dawno, bardzo dawno i tułał się po wsi 
czepiając się roboty u gospodarzy. Był u­
pośledzony psychicznie. Pasał krowy, ale i 
co innego potrafił zrobi ć Jak to na wsi -
każde ręce do czegoś się przydają. Aż przy­
szedł czas okupacji, Niemcy, zabrali g051Jo­
darkę W„ wysiedlili rodzinę, zostawili tylko 
syna do roboty przy koniaeh. I wtedy ten 
syn - Paweł, który nam to opowiada -
m iał ze 17 lat jak spotkał Adama. Adam 
szedł się utopi~ bo go pobił Niemiec. Pa­
weł go uibrał i jakoś tego Niemca prze­
kona!. że cz.ławek się przyda do roboty. 
Miał wtedy chyba ze 30 lat. No l został, a 
jak Niemcy uciekli i wrócił na gospodarkę 
prawow ity właścic i el - ojciec Pawła z ro­
dziną, to Adama zatrzymał jako pastucha. 

Przeglądałam dokumenty Adama. Pracował 
na umowie. Gospoda.n pia.ci! ubezplecze,nie I 
dzięki temu teraz Adam ma rentę - 1200 zl. 
Dostał ją, kiedy stra.cll zdrowie, kiedy dotknął 
go paraliż. Orzec!Zenla komisji lekarskich (po­
nawla.ne co roku), są jednornaczne: pierwsza 
grupa inwalidzka. Wsk&a:anł1l: „tadn.a praca". 
Rozwiąza:n:!e umowy o pracę: „W związku z 

dlugotrwalą chorobą wypowiadam z dniem 30 
ma.ja 1971 r. Adamowi K. umowę o pracę, któ­
rą wykonywał w moim gospodarstwie". Pod.· 
pisał gmpodarz W. - wlaśclclel 18-hektuowe. 
go gospodarstwa we wsi N. 

- Dlaczego Adam pracuje? - pyta.m syna 
gospodarza. 

- On nie pracuje, a.le mu&i.my &'O W'ST4dz1e 
ze sobą brat, bo ojciec ma już 86 lait i taką 

· sklerozę, że go chce bić I wyga.nia. Boimy się. 

te mu krzywdę zrobi, a Jego widzieliście - to 
zna.ozy ojca. Dobrze się trzyma, z kijem cho­
dzi po wsi I do ni<:zego się nip bierze, strach 
nawet dziecko z nim zostawić I holmy Alę, że_ 
by pożaru nie zrobił. Nawet ognia nie rozpa.11, 
jak wra.<:amy na poludnie do domu, to d<>ple. 

. ro pa.limy w kuchni t gotujemy, a kobieta 
tylko jedna - moja żona, Synów mam trzech, 
dwóch chodzi do szkoły, szejCJl..u chJopa na 
jedną kobietę I w tym kaleka, to widZ!loie, Jak 
tu wygląda, a lnwentan:, a robota w polu, a 
stra.wę uwarzy<! dla wszystkich. I o niego, ni_ 
by Adama, trzeba dbat. A ojciec, :teby nie leki "° mu syn lekarz, a mój brat przepisze, to 
byłby cal.klem nie do tycia. 

Mężczyz:na podchodzi do kredeMU, wystawia 
dziesiątki opakowa.fl. z lekami: witaminy, od­
żywki, prepairaty nMercowe, krople 1 ampułki, 
tabletki l granulki. Trzeba przyznał!, te syn_ 
leka.rz dba o ojea. · 

- A Adam? Czy Jemu teł ten lekarz przy. 
WOZI leki? 

- On jest zdrów, tylko te spara.Jiżowa.ny. w 
1970 r. na Jesieni tak 11lę z Dlm zrobilo. Ko­
nie treymaJ przy żwirze, upadł I coś mu w 
ręoe pękło, bo rano sztywny się obudził, ani 
ręką am.i nogą. Zawietli.śmy g0 do szpitala i 
stamtąd wrócił Ja.ko kaleka.. 

- Kto go ubiera, myje? - pytam patrząc, 
jak kaleki człowiek nie może zsunąć ręka­
wa marynarki z opuchniętej i zniekształco­
nej, bezwładnej ręki. Druga dłoń jest obro­
śnięta brudem, zniszczona pr·acą. Przypo­
minam sobie treść in:foo-macji: 

„„.jak zbiera kartofle na kolanach, to 
s ię prze-wraca I podnieść się nie może i 
i:>łacze ... Już dłużej nie możemy patrzeć, jak 
s ię znęcają nad tym kaleką.„" 

... - ja go myję i ubieram - m6wi młody 
gospodarz. Przynosi ze schowka i pokazuje 
ubranie Adama i powiada, źe daw:nliej -

jak był zdrów - to przyjeżdżali do niego 
bracia, którzy są w Łodzi, a teraz to nikt 
się nie zjawi, już s i ę do nich w y biera!... 

- Dlaczego nie s taracie się 0 umieszcze­
ne kaleki w dom11 opiekuńczym dla prze- > 
wlekle chorych? 

- A jakoś się n ie staraliśmy, tak s ię mę­
czymy. 

- A co mówi brat-lekarz, k tóry przyjeż ­
dża i trosk.Jiwie zajmuje s ię ojcem? Czy on 
nie proponował umieszczenia Adama w od­
powiednich dla jego kalectwa warunk ach? 
P · w aga sp cjal opiek i, od­

• • • 

zystkich ży-

liczyłem, że 

zna nawet 
o jest bra­
ka miał za­
o adr esy w 

- Pieniędzy to ja n ie chcę - m6wi Adam, 
:z k tórym wbrew twierdzeniom gospodarza, 
można się porozumieć. - Ubranie mam, do 
sadu pójdę i najem s ię gruszek co Jeżą pod 
drzewem, jak nie ma gruszek, to chleba i 
barszczu... wolałbym być gdzie indziej „. sta­
ry mnie wygania .•. ja i tak tu nie będę„. 
z.b ierałem kartofle„. jak zdrowy byłem to 
wszystko robiłem i spałem w o·borze, a te­
raz: śp:ę w domu. 

• • • 
To, te oni nie starali s ię o um ieszczenie 

kaleki w domu op iekuńczym jest jasne. 
1200 zł renty co miesiąc:·· Nie mo·gę jednak 
zrozumieć dlaczego syn s tarego gospodarza 
- znany w okolicy lekarz, nie spełnił swej 
powinności ? Jak mógł - przywożąc leki dla 
ojca patrzeć na los kalek i? ·w Wydziale 
Zdrowia l Opieki Społecznej powiatowego 
m iasta, oddalonego od wsi o kilka kilome­
trów, nikt n ie wiedz iał o kalece. Z innych 
władz też nikt. Sąsiedzi wied zieli i w :d zieli. 
Dlaczego n ie poinformowa li kogo należy ? ; 
Bo„. > 

... dziwne są jeszcze wiejskie związki, cizi- ~ 

wne zależności, dziwne obyczaje. Ten tego 
postraszy, tamten innego zekln ie, ów powie, 
że z takim n.ie zaczynaj, bo ma rodzinę we 
władzy, a sołtys to kumoter, strażak z po­
w iatu to z ięć, a szwagra w idzieli pod ko­
mendą milicji. .. Wieś duża i deskami nie za­
bita, gospodarze zamoi ni i s ynowie leka­
r~am i , a jednak zdai.e s ię, że zega r tu sta­
ną! prze<! wiekami i czas nowego n ie wszedł 

na wytłuczoną drogę„. 

ZOF IA TARNOWSKA 
P.S. Sprawą Adam.a zajął się wydział o­

pi~i sp'ołeczmej pawia.t u . 
• • • 

• Inicjały zmienlone 

Tak więc powod zen ie nowo po- ~~,,: 
wstalego samorządu mieszkańców 
zależy od współuczestn ictwa w re­
ali1.acji celów wszystkich instytu- f', 
cji terenowvch działającvch w re­
jonie zamieszkania. Nie tylko od 
pełnego zaangażowania członków ~ 
samorządu, c·zy świeżo powołanych ~ 

~wych org.aini.zacji partyjn:rch. ~~MWWtAAIWWWMMWIM~~WMMWWllMM!IWMMWWMMWWMMWMMM!IWMMWWMM!WMMWIMMMIWWMMW~""MWWMMWIMMIWW*~ 



Klub 
Dobrej Płyty 

Mw:eum Sztukd w Łod7.il I 
Stow. P~lskdeh Artystów Mu­
zytków - Oddział w Łodzi, za­
pl'&S7<ajlł wszystkich miłośndków 
pięknej muzyki na. ozwady już 
sellOn Klubu Dobrej Płyty. 
Koncerty odbywa-O się będą raz 
w miesiącu <pooząWS'l:y od 30 
bm., we wtorki o god11:, 19) w 
sa.11 ooozytowej Muzeu'm Sz.tu­
k,I, W progr,amie nowego sezo­
nu: cykl „Muzyczne rocznice 
roku", „Arcydzfoła mu.zyki XX 
wieku", koncer,ty żyozeń, któ­
rych prognm układają słucha­
cze !I ilnllle atraikcje. Koncertom 
toWIM:r&ytWYĆ będą prelekcje i 
dyskusje. Wstęp n-a imprezy 
wyłąmmie za. okazaniem kart 
o:iJł.o<n.kowskich, które w cenie 
10 11lł na. CY'kl 10 koncertów 
sprizeda.wa111.e będą od 28 do 30 
bm, w Muzeum S?Jtuki. 

Kolekcja 
Pabla Picassa 
wlaanoiclq państwa 

Bei<:enna kole'kcja obrazów 
w~półc.zesnych mistrzów nale­
żących do zmarłego 3 kwietnia 
br. Pabla Pkassa, sta'ła się 

formalnie własnością Francji. 
Pod koniiec września dyrektor 
d /s mmeów francuskich, Jean 
Chatelai'n podpisał w miejsco­
wości Mougi'll.s (gdzie P. Picas­
so mieszkał do śmierci) ze 
spaidlrobiercami malarza, m. in. 
jego żoną, Jacqueline, d<Yku­
menty o przekazailliu kolekcjii 
na własność państwa. 

I 

PO MARTWYM 
- Rada zakładowa? Chda,łabym mówić ~ kimś 

kto :z,ajmu.je się sprawa.mi ~ubtwry, 
- Ku.litury„? To chyba naj1epiej .z. praewod!n'i­

ozącym„. 

Kto jak MY.>, aile on m'lllSli ima!Leżć odipowiiedź na 
Ill.Qje pyibanie. Oo prawda, łaitWliej byroby mówić 
o problema.ch międzyludzkich, soc}ailinyich - one 
w&ai~ i1ajmują najwięcej miejsoa w dl'Jiałail:oośc'i 
~ad - a1e skano o kuLtu,rę olrodz.i - no cóż? To 
też do na.s należy - słyszę. 

K iedy tuż przed w&kaic,iaanli wędrowailiiśmy po 
xakla.daich pracy, w radach trwa~v boje o s~iero­
wa.lllia !JJa wczasy. Sezon kulitura.1ny był już zam­
knięty. Podsuwano więc na.m histy ze slmzęt.n.ie 
odnot0<walllą i!ośc1i ą rozprowadzonyich billetów do 
teait.rów, ki.n, na rewię na lodzie. Sta,tystyoz,nie 
wszystko w porządku. SzozegóLniie lekka mu<Za 
św•ięciła tiniu.mfy „'Drędowiata", „Perba", operetko­
we premiery, „Love sto.ry" - to prawdziwe sZlla­
~iery roku 1972173. 

Nasize let.ruie roz..mowy ZJaJpolWłiada,ły jedwaik pnze­
mil3Jily w oowym sewniie: „tiraeba jaikoś hudz.i zQ­
chęciić", „naileż.ałdby pomyśleć o slmtecz.nyoh me­
!fx>dach ulobywaavi'a w idiz.a", „tinzeba ooś z.mienić"„. 

Wydaje się, że już pora sprawdl'Jić sposób readi­
zaoji tyich dobryich ohęoi. Podj~iśmy wię<: kołej­
iną wędlrówkę. Nasi rozmówcy - nie wymie!llliamy 
pnzedlsliębi.o!1Stw, które reprezen<tują, bowiem pro­
blem v o któryich mowia n.a•leżą raczej do powszech­
nyich - :zmów z-aozy1nają rozmavyę od.„ staty!ltyk. 
K,uhtura mienwna ilOO<lią biLetów przypadających 

„na głowę". I 21nów sł,Y1SZymy: „trizeba by"„. To 
błędne kobo toczy się niezmi'ennie, bet \W,g,lędu 

na serom, pOll'ę raku, rewe1a.cje czy DJi ewypa,ły, ja­
klie of&rlU,ją p1acówkd kultuNt1ne. 

Nie satysfakcjonują wkołQ powtarzane obietnice: 
„my baordzo chętnóe, tytko n ie Wliemy oo popu­
laryirować, skąd Wi7Jiąć mat€'!1iały". R:ziadko słyszy 
się naromliast: „Nie wiemy w ja.kii sposób". COO"aZ 
wlięcej 7JaikŁadów dyspolllUje bowiem radiowęzłem, 
!r.tóry często„. me bairdzo ma oo nada.wać. Wy­
mieńmy ohioóby przyikład pt'Mldsiębiorsitwa, które 
21aan,gia©owało naiwet praoowruvk.a do obsłu~i raiddJo­
węzba, ail·e pQlllliewiaż oo. ogół nie ma on oo robić, 
wiięc pmna,ga w mchubie. Pytam więc ozy słysta.no 
np. o mod:lliwoścd kol'lz~ta,ru~a z rekLamy dźWięko­
wej, jaką od pooiad pół roku dY19polllUJje Miejski 
Zainząd Kin, ozy PY'talli w teatMch na temat nt0-
wośoi n:ipertua.rowyoh? Odpowiiedz.i o!ICylorwały w 

·gra.n.i.cach: „braik oz.a.su" - „trudnokd obiektywlllle". 
(W tym miejsou na.leżałoby rozważyć jeszoz-e: Ma-
homet do góry ozy góra do Mahometa?). 

~my jedinaik pnzy rieiail!~ :WOginaJm-'ll 
lkilllltilllI'y w pr~dsiębio1'61tw.ach. Użycie w tym 
miejscu słowa „progiram" na.w€1t w wąiskrlm Zlllla­

ozehn,u: ud1Jial w wydalrlzeniacll kiUilJ1nlll'ladlllycl>. miasta 
też dailekie jest od precyiz)i, bowiem wszJ'l!ltko za­
leży od spon taniioz..nej reaikcji praooW111Jików k,tćmzy 
ooś sł)'ISlzelii na temart sztll!k!i ozy 1Mmu i powlie­
il'.z.a.ją radzie role: pośr~ w k<mt&kcie międizy 
ka.są, a sobą - potencjal!!ym widzem. Kupowa­
nie „w ciemno", bez a,proba~y i 2111JChęty ze strouiy 
załogi, z.dar.z,a się rziadko. - My pru:eciież mu.simy 
.Zia. to z;a.płaaić z fUJndlll97lu rady - sł)ILSzymy w od­
powied:zii. - Musimy mieć chooiaż kilka procel!lt 
gwarancji, że ludiziie kupią bilety, ż,e nlie trzeba 
będl'lie upychać ich siłą :z,a pół ceny. Co immego 
gdy kolporter :z.ostarWti bilety w komis - odpo­
wiedz.i~1ność ni.nialnsową ma się wtedy z głowy. Za­
chwalanie, opowiooairuie treści staje slię zbędlne. 
Ewe11Jbu·almym nabywoom za.w.sze możma powie­
dl'Ji·eć: podob!IJO dobre. Ozęsto, ja'k u.ozy praktyika 
przedstawioieli rad, l'IOIZ/PWWa.dzia,jąc.ych biileity, kOll­
portenzy nie wiedzą n!Lc o SZituce. Odpoiwti edż: ruie 
zdążyłem obejnzeć - ruie na.leży pom.oc do raad­
kośoi . 

Obraca.my się waiąiż w sfenze błędinego koła 
i woiąż słY'szy się opi,nie: „robotmliik Illie lubi; na 
„Hamleta" nie pójdz.ie, „Aida" mu się nie podo­
ba''. Trudno się dziwić, Ak.oro brak informacj.i na 
tem31 SZJtu~i, ozy fdJmu. Zdalwkowe: „to dobra 
,rzeoz", nie spl'lzyja pobudza.niiu za:il!lteresowań. In­
formaoje 2JMlllie.'jlZXl2la1!le w prasie, wysłuchame pn:ez 
radio, o:z.y na.wet m~gawk!i telewizyjne niie roz­
wiąrlJUją problemu. BLiż.sze da.ne niezbędine są w 
ohwiili, gdy za towar trzeba płacić. Informacje 
udziieJ.ain,e bea.pośl'ed1milo pl'IZed oo.byciem towairu, 
którym jest przecież bakże spektalkl, ozy projekcja 
:llibmowa, li.czą Slię sZ1CJZególJn4e. Nie chodJZAi o t)'ll\i­
dy pebne impel'latywnych stwierdzeń, a o boga­
tą, dostosowaną do wymagań i potrzeb wid'Za, fa­
ch0<wą ionfO\rmację. Dużą, wciąż nie wyk()ll'\Zysba.ną 
SZ1Q1rusę mają pnzed SIObą khuby, świetlJice, w któ·· 
rych ,iJlość odbytych z,ebrań bije W'Cliąż ,„oo. głowę" 

SEZONIE? 
illio<ść .!ij>O'hkiań ,z ektooem ozy mtllZyikiiem. Tuud•no 
równńeż mówtlć o wyrobieniu nawyk/u ohodzien.ia 
dlo teat!"ll, Mna ozy :flilhairmo<11Ji1i, jeślń odipowie­
dziia.bnym z.a r~lilzację U'PQWszechnd1am1i,a kwlt'Ulfy 
ozyini się tylko '!'lady zakładowe. W prooe<>ie pnzy­
gotowa•niia i wychowywania ku.litut'a·Ln-ej załogi, 
•wój udział wimmy dootrzegać także dyrek,cje, oc­
gaDJll'Jacje partyjne, mlodziieżowe. Inaczej „mal!'twy 
sezon", wbrew średniej artystycznej, trwać będzie 
pl'IZez kolejny oa.ly rok. 

I . 
B 
~ I 

l~alarstwo Józef a Wasiołka 
~~ ' JOZEF W ASIOŁFIK wyistą.pił ~ swoją l)ierwszą indywddUJał• 
~
~ ną wystawą w Łodzi w 1960 r„ prezentutjąc szerolki wachlarz 
~ swoich air:tysty01lllych m.ażli wościi: oook pej:z,atż;y i po<I'tiretów 

~
~ znaolai2!ły się na llliej róWl!lJież marflwe ruatury i kwiaity. · 

~
~ Powta.nz,a,m, wachllll!'lz temaityiki, którą podejmuje ten mysta, 

~ 
jest szeook.i, Jedn<llkże Józd Wasiołek to pnzecLe wszystkiim 

~
~ pejzażyista - i to pe)mżysta, kit61ry sW10je w ilzje ma11'airskiie re-
~ aibtl'JU.je z tale:n,tem i pci'lotem. 
~ Na ksztaroie jego plastyoznyich wyipowiedzii ZJa.w,a,żył w pew-
~ nym st.opoou fakit, że studiował on w krakowskiej Ak,aidemad 
~ Szituk Piękinych u proil:eoorów Zbigniewa Pro!lla.SZiki oraiz Wa(!-

~
~ ława Taira.nozewS/k,iego, JedJnaikże Wasi0<łek niie jest wi€1l'Jlly 
~ wskiaiz,allllklm SWQicll llllistnzów w sposób niewolm.kzy: i.ndywidu-
~ a1oość jego jest zbyt dy<narniOZl!lla, ażeby dać się uwięzrić w Klia­
~ teOZ1Ce jednej k•om•wencji. Artysta n.ie skootllliał w fuir:mUlłach 

~
~ 1madycy;nego reaJ.i©Inu, a równioc:ześnlie nie ;,agub<ił się w laibi-

~
~ l!'Y'llJtach poszukiwań podjętych pod hasłem „Eksiperyirnent d•la 
~ eksperymenrtu". 
~~ Uoz.u.lOl!ly na kofor Wliąże slię UCIZIUoi.owo rz. pięklilą prizyrodą. 
~ Raoogne i optyimiistyoz.ne jest też jego m.&laa\Sltwo, ISlpoo!itaJDli.ca:-
~~ :na ekspresja, z jaką artysta operuje ba,rwiną, szarolko potTak-
~ towamą plia.mą, gęsto nasycającą płótno. 
~ 1ill'teres1Ujące w swolioh waJorach wa.ooztaitowyoh d.mpresije 
~ pejzarowe o.praoowuje WaiSiołek w różnych Wall'ia,nota,eh, raz 
~ wraz szukając lltOWych podinnet d1a oczu i sel!'ca. Zruajduje je 
~ w ma.łych, wrok1iwycl! mioastec.z,kach Sądeoozyzmy, na Gónnym 
~ SląSku, w śbiC1Z1nyclJ i.akątkach woj. ł6d21kiego, wśród haisów 
~ Po}eZlieraa Ma.zwrskiiego, a także za grallJicą: we FNllil<Cji, a osta<t-
~ 111Jix> w DaJllJlii, gdJzJie też w ramach tegocooznYIC'h „Dni po];Skiich" 
~ IZIOl'lgam.iozowa.no w Ko<penhadze wystawę jego prac - IZ UJ2mJa• 

li Ili lll Ili Ili Ili Ili Ili Ili li Ili Ili I Ili I llJJlłłlll li Ili I Ili lllllll I Ili I Ili Ili lfl Ili li Uf 1111111111111111111111111111111111111111' ~ Teraiz z kdl eli o tw al'llx> w łódzklim Tea brze Wie!Jkńm wystawę ~
~~ iniem pnzyjętą pr1zeiz duńskA świat artyistyCZlllY. 

S

Lpu::,i: kadru o j w ,· e t I a c z e fal jego obnarzów - bairwnych impresji z Darui<i. W)'ISIJawę go.dmą Ośmiu ekspertów pracowało ~ .zoba.ore111ia i komem.ta!'za. 
przez dwa miesiące nad sparzą- ~ N ioektórzy z nais pamiętają jego w~ę sprized tm:ech l'at, 
rządzeniem dokładnego katalo- ~~ której inspiraoją stał sii) pcl'byt artysty nad Sekwainą, skąd 
gu wszystkich płócien i szki- ~~ pl'lzywiózl taJkli.e kompoizycje jak w zlooistej gamie utr:zymany 
ców, zapełniających pokoje do- ~~ „Dom Emi,!Ja Zo1i w Medan" czy „Uldozka llJa Montmartre" -
mu słynnego malarza. W kole- Oświetlacze. Mo:ie słowo to I przede wnystkim czas spędzony na t'laerze md'Ell!i w niej tiaikże swój ~~ efek<bowne skonrlll'la•stowainie bi,e~i. ozern,i, błękiitu i azerwiiemi. 
kcji Picassa znajdują się płótna nie brzmi na.jpiękniej i na.j_PC!· pl~e'. z ekipą, w gorącice reali· 1 u~~· Chnzcihlśm,y !Jampy. ~?· do ~~ Jó'lief Wasuooek nńejed:noikroibnńe nawiąizuje w swoich pra• 
Braque'a. Matisse'a, Cezanne'a, pra.wniej, ale ,w WFF tak własn1e UCJI filmu. . . . dJ;us Je.sit „Duszek' - na ozesf_ Je- ~ cach do aiktuaJIJl]J()ścd c:hwi,lt Ostatnio np. w.2liął u<llliial w wy-
Renoira, Mod·iglianiego, Celnika na.zywa się ludzi zapewniających - ac> bo I111e Jes't tia.ka sobie zwy- rzego Duszyńsk,i.ego, „Dainu~a" - ~~ stawie wa.rszaW61kiej „30 Lat LUJdowego Wojska PoliSJk~ego w 
Rousseau, Jeana Cocteau i wie- oświetleruie planu zdjęciowego. oza1jna pra.ea - słyazę - tam S2Jalliairlsk.iej. Teraiz już giruie ta ~~ twórczości pbastycznej", na kt&ej eksp00101Wał swoje „Niez,apom-
lu innych słynnych autorów Jednym z nich jest pa.n Le001 Jui- koaa.dy dziień, każda soen.a llJiesie tradycja. Nie ma czasu na sooty- ~ niane dnń" - patro[ wklnac:zająey w n iesamowite ruiny z.nfusz-
XX wieku. Obrazy te Picasso kowski. . niespodzrallllkę J oa.ły zespół musi men·ty, Ozęsto po zia.końozendu f•il- ~ oronego mia<Slha. Eks.poowiwał również swoje pl'lace w NRD, 
otrzymał w formie prezentów - Niech palllli ram.ej na.pisze - być w li!kcji. Młodzi, ktÓ!'IZy idą mu Iud:ziie się na:wet przestają ~~ Fr111ncji, Am,g,bii, Ho.1a1rudili, Austr1ui, NRF d~d. 
lub w drodze wymiany. Obra- „był" - słyszę po moim ws:tępie. do fiulmu ty!Jko z nadzJeją na pr:ze- mać. Nie po!lrafi ą, a może Iliie ~ M. JAGOSZEWSKI 
zy kolekcji Picassa wystawia- Od 1971 r. pracuję pnzeoież w ma- żyaie przygód „niedostępnych" chcą się zi.yć, jak my kiedyś.„ Fot. A. Wach 

S~yitmy kwrham. w KOIIIQplllicy \l'..v PQ'Wliooie biei.ącym poowa4rono pr8.1Ce -w%opa~owe. Od­
krY'bo tiu 38 grobów - w tym dwa popi.eliniioowe. 

ne-ta~wm~~q~n~z lpey~~~~~~~. z~ł~u śmi~~~~ od~~---------------------------------------------~ 
jego życzeniem - w Luwrze. Dla oświetlacza liczy się bowiem daJą. 

- ·- --------·- - --·----· - · Młodzi. Mój ro.zmówoa poc)jąl w 
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WFF ponad 20 la,~ temu swoją 
pierwszą pracę. Podczas służby 
wojskowej oddelegowa.no go do 
pomocy przy realiz.a.cji filmów 
„Ciołówki". W cywilu więc po­
stanowił kontynu(}wać zajęcie, 

- Czy pan.i wie, że Po wo.jnie 
„oświetlaczami" były także k0<bie­
ty? Prowadziły reflektory, a jak 
trzeba bylo, IQ i d:bwigały cięż­
krie lampy .„ 

W tym zawodzie pró~wala 
swych sił bon.a mojego roomowcy. 
Tu .się poznali, pobrali i, prawie 
jak w bajce, żyją długo I szczęś­
liwie.„ 

- Sylll stucLi,uje, żona pnz.eszła na 
„etat domowy" - informuje pan 
Leoin. - Zacząłem o synu. Na rok 
pn.zed jego maturą zrezygnowałem 
z koczoW!lJiczego życia. Ciągłe wy­
jazdy, długie miesiące pr,z.ebywa­
nia }><Y.ZlQ domem, u.niemoibi whały 
zupełruie opiekę nad chłopakiem. 
Teraiz je3t już doro.sły, mołe więc 
znów„. Ale po oo mówić llJa za.pas. 

Mówmy więc o przesdości. 
- Zaczynałem Pl'IZY reali•za.cji 

:liilmu „S:oopen". Praoowałem z 
wieJloma starymi misb!'IZlami, .Pirzy 
n.ich oz!Olwiek zdawaił SIOlbie spra­
wę z tego, że jest potI"zeD.ny. 
Zresz.tą wszystkim ZJll,le:baiło na 
Bbwonzeruiu jak 11JajJ.epszej, serdecz­
nej a1tmosfe.ry nia plainie. Pie1"Wszy 
„k1aps", pierwsze oojęciia, to by­
lia prawdzii,wa uroczystość. OŚ\vde-

wielluń51kim) o średnńK:y 22 metrów ~ k.i.edyś Wy­
ook'i nia 3 m. Dzliś jest juQ: n1iżstzy o 2 mebry: 001naa: 
to worywują się w niego pług.i ro1ni•ków, oo.naa: 
bairdziej niiwelują go brony: praoowiita l'\ldność 
oko1icz:n.a nie bairdlzo zda wa~a sobie sp!'a:wę z hdsto­
ryiaz;nej warlośoi tego obiektu. W pełnli natomiast 
d.ooenii.ają ją n'al\lkowcy. Tak wjęc w bieżącym ro­
ku z ramienrla MUIWlllll Ziemi Wieluńs'kńej prowa­
dZlił tiu badairuia mgr Bogusław Abramek. 

Wyniikii badań są iinteiresujące i w .nliemałym 
stopllliu pnzyczyniają się do le~ pozm·ain.i•a pra­
dl'Jiejów tego regionlll Polski. 

Pod wiekową wair&bwą pr6ohnicy k.UJrhamiu 1Z1Ja-

Sądząc po wyp<)Sai.em.iu tych grobów - naozy­
niia zachowaJM w oałości oraz ich :fiN1.gmenty, za­
pinki, spnząoz;kii od paisa, części UJZbrojeruia a ;,wla­
sroz,a ułamki naczyń imparrowamych typu „ter·ra 
sigv11a.ba" (,z oz.arwonej g11nkii, odleW1aJ11e w fur­
mach) - ome11JtainzY19ko poohodz:i z osf;iaJ!mJich 1'at 
I w. p.n.e i z początku pierwszych lat I w n.e. 

N iektóre fragmenty wyposażenia grobów, a 
przede wszystkim ułamki na.ozyń typu „terra sigil­
lata" świadczą o zamo2m.ości mieszkańców tego re­
gii.onu O!'lalz ich kOIJJtaiktach z ;,agraJ11Jicą. 

Oiek111we były irówruież wyiniŁki ba.dań prOJWadzo-

Starożyt~ości ziemi wieluńskiej 
lemooo lll86YJP kamieruny onllZ imzy l'DJlbY ja.mO<We, 
osroruięte dodartlkQ'W)'llllli głaiuami o iiJ!Tlpoł!lJUjąoej wdel­
koŚC!i. 

W ;ectnym JZ tycll grobów poohowamio mężczYl1J!lę, 
}ak o tym śwtiaóozą =~t~i okucia od balNlZy i że­
laam.a .spra;ąozlka od pasa. Musial to być ktoś ważny 
i mo:bny, ponJewiaż kurhany tego tyipu syipamo w 
tym ozaLSJie wyląozmrle tytloko dla uoroz,eni1a osób 
odgrywiających w plemienliu jalkąś powari.llldeijszą 
rolę. 

Ku.rhalll w Konoipnky podo"bny jest do słym.nego 
„kurhanu książęcego" w Przywodfile, zbadanego 
doklladnJie pnzeiz prof. dlr Konrada JaMżewskliego. 

w ooległośc~ 200 metrów od k.u.rhaavu IZlllJajduje 
się cmental!'zysko o1a'.lloipalbne, gdzie il."ówmńeż w roku 

inych we 'WISi Stroiblin. :Onajduje się tu 0<sa.da a: ok,re­
eu r1Zyimskiego pl'latWdO<pocilobllJie o chaxia.kterze 
obl'OllJJlyin, oo wskamuje oo. gęste osadlnlkltwo slo­
wiańskrie w górnym biegu W.arty, 

lin.ną je=e wymowę mają odkryroa we wsi 
Sknzy.llJIJ.IO. Jej mieszik.ańcy mu'Slie1i trudnlić się 
pnzed wiekami hu.fmliotwem, jak o tym świadczą 
paZ10Stałoścti Po ozterech dymarkach z>apemi=yich 
żużlem. 

Osad z tego dkire.su !i o takiim chalNlkterze jest 
w Polsce środkowej niiewJiele: stąd i wa,źoność 
prowaidwnyich na tym terenie ba.dań, które koo­
tymlUJ()Wallle będą irówn1i,eż w roku pnzyszłym. 

M. JAG-OSZEWSKI 
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;r:io:;~ st:i'= :w~~~:;~ Co n as 1· Eks~ycja w sallo!lllie ~o-
rwyro w Painku Sienikrliewdoza pre­
izenlVuje suireg f.oOOgtnamów bairdlro 

pomyisrowyoo w treścd i 11ormie. 
Są to pra.c,e, kitóre w oiąg<U 4 

A. 1. pracownik naukowy Uniwersytetu. 
- Chyba jak każdy, szedłem na ten film . 
z własnymi wyobrażeztlami 0 bohaterach 
lekltury z dziooiństwa. Który z czytelników 
Sienkiewicza nie widział siebie w postaci 
dzielnego Stasia! Przed chwtlą zakończyła 
się projekcja, trudno mi tak na poca;ekaruiu 
wyraz,ić opindę o fi.lmie SlesiClkiego - po­
wiem krMko: dla mnie jest to po prostu 
film ładny. ostalfmliJch 1ait wyllronailii studencJ 

SoZJ!mły F1illmowej. Zgromaidirono w 
lllJajlepsze !Zdjęcia spośród pnzygo­
!Wwywainyoh nia semesbrlallm.e mJJi­
.l:lzenliia. 

~tyicZlllie 'Wlieil!biciele abstrak­
cji, reailiiJzimu, WI1In Illliegmn~h, te­
maltów urbamlistycmnych, erotycz­
inycll, IN!mimliscenojri na tematy 
18.kitlllailine Gniaiwet meruJU P~ -
'.Amigillia), pejzaży, a także im.tegra­
cji s:zJtuk (:flobogina!fiia plrus mailial!'· 
sbwo, ozy pnzedmiot Jitą>.) znia.jdą 

M.t ooś dil1a siebie. A pmy tym war­
lt..o oobalozyć !Ila oo, m. m„ stawia 
ltię dobre S'toparie w PWSFTvtlrr i 
pnz.e'kiolnać się, że oo. og6ł kiryiterlia 
oceny są wysolkfie, (11',g) 

~ [;. OliejnlilQZla/k 

i ~.ZIENNIK t..ODZKI m ~ (77471 

Czytelnicy 

sądzą o„. 

Ja.rek Kawczyński lat 6. - Niajbardiziiej 
się bałem, kiedy lew choiał zjeść Sta.sia. 
I podobały mi się mał>pki i sloń. 

Jan Na.wrocki - pracownik „Wifamy". -
Reżyser bardzo dobrze wybrał &łóvme po­
stacie. Moim zd<Mliem dzieci grają znakomi­
cie. Sam film jest moiże trochę za długi. 
Miano tylu ciekawych i nie znanych nam sY­
tuacji, miejsc, i czas zaczyna się trochę dłu­
żyć. Smtoda, ie nie og1lądałem każdej części 
osobno - na pewno byłoby to z więklszym 
pożytki~. 

Anna. Bemacb uozennioa D kla.sy LO. -
Masa pięknych, egzotycznych zdjęć i dosko­
nałe aktorstwo, to według m.nlie główne za­
lety !ilmu. Stasia i Nel wyobrażałam solbie 
właśnie talk jak przedstamił ich reżyser. 
Mo~ tyilko staś jest za bardzo postacią „hl-

pustyni 

storyczną", 21byt niedzisiejszy, z tym tylko, 
że Tomek Mędrzak zagrał swoją rolę bar­
dzo przekonywająco. 

Andrzej J. - uczeń m klasy TeclmJ.kum 
Budowla.nego. - Film dlla dzieci, ale warto 
obej•rzeć. Zwłaszcza pierwsza część zawiera 
sporo faktów historycznych, wal4t, groźnych 
sytuacji. Druga część jest już niemal wy­
łącznie bajką, miejscami ;,byt naiwnie opo­
wiaidamą. 

Anetta Ja.sińska., uczennica. Il klasy. -
Najbardlziej podobała mi się Nel. Była od­
ważna i sprytna. Jak wrzuciła naboje do 
ognia, to wszyscy zbóje się przerarzili i nie 
bała się dzilkich zwierząt. Bardzo mi S'ię 
podobał ten film. Dostałam od mamy książ­
kę „W pustyni i w puszczy", muszę ją 
przeczytać. 

Genowefa Żabczyńska. - emerytka. - Bar­
dzo lubię ksiąiJki SienkiewJ~ i cieszy mnie 
ekramrzacja jego powieści. Bardzo dobrze, 
że reżyserzy i scen~rzyści dostrzegają 11ilmo­
we zalety utworów Si~k:iewicza. Przed ki~­
koma clJn.iami, P<> wielu latach, znów prze­
czytałam „W pustYIJJi i w pl151Zczy", uwa­
żam, że jest to lektura i d:la dzieci i dla 
dorosłych. Teraz po projekcji mogę to samo 
powiedzieć o ~i•lmie, chociaż w niektórych ... • UJ 

momentach jest to film baN.z:iej dla doro­
słych widizów. Szczególnie w tych partiach, 
w których fabUJ!ę zastępują bardzo malow­
nicze, ale nic ruie wnoszące do akcj~ obrazki. 

Rysmrd T. - pracownik MPK. - Film 
jest zdecydowanie za długi. Nie ma się co 
dl'liwić, że dzieciak.i nie wytrzymują ponad 
trzech godzill spokojnego siedzenia. O sa­
mym filmie trudno mi cokolwiek powie­
dzieć, muszę najpierw odpocząć. 

Marek Tokarzewski - student PŁ. - Ten 
fi'lm wypada po pro5'tu „zaliczyć". Uważam, 
że twórcy n.ie wysiluli się specjalnde na cie­
kawe i oryginalne w formie przekazanie 
opowieści Sienkiewicza. Dużo w filmie egzo­
tyki, malowniczych pejzaży, często nie wia­
domo czemu u.wieczn;ionych na taśmie. Po­
wjedziałbym, że jest to film do oglądan ia 
- z serii tych, o których zapomina się po' 
wyjściu z kina. 

Z(}fla Ambrozia.k - nie pracuje. - Staś 
i Nel są właśnie tacy, jakich chciałam zo­
baczyć. Uważam też, że dużą załetą fili.mu 
są piękme zdjęcia. Jest to potrosze mm 
dokumen.tailny i fabularny, który chociaż 
trwa tak długo, ani trochę nie nuży. 

No~owała RG 
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rzed.siębiorstwi> Robót Elek-1 
mycznych „Elektromontaż" 

w LodZi zaczynało po woj. 
nie d.maolalność bez żad- )<'. 

nych tradyc,łi w tej dzledzinle. ~~ 
Obeenie jest jednym z najwytej 
not.owa.ny.eh w kraju wykonaw­
ców lnstala.eji i urzą<Jzed elek­
trye1lllych w przemyśle. Specjalną 
zaslugą było wyeliminowanie w 
roku 1950 z rynku krajowego za­
gra.niclz.ny-ch specjalistów od mon­
tażu sta.cji prost&Wnikowych. 
W kilkanaście lat później oostał 

,,Elektromontaż" generalnym wy. 
kona.w-cą urządreń elektrycznych~< 

PRZEBUDOWA SRóDMIBS­
CIA NASZEGO MIASTA IN­
TERESUJE WSZYSTKICH BEZ 
WYJĄTKU MIESZKANCOW 
ŁODZI. NIE JEST TO ZADA-

Kształt łódzkiego • Telefon nadał rarytasem 

C I T y " • Z Lodzi do Warszawy od Rawy Ma.-
NIE ŁATWE ANI DLA BU-
DOWLANYCH, ANI DLA 
WŁADZ MIASTA. WIELE JED­
NAK ZACZYNA SIĘ DZIAC W 
TYM WZGLEjDZ!E. 

dyinkl pomlę!y'ul. N&womliejską sta. Równdeź w prizyszłym roku zowieckiej autostradą 

dla moskiewskiej wiezy telewizyj. ~c J ednymi s dttu•a.1nych pro-
< nej vr Osta.nkino. ~ ltle!llÓW jest porządko·wa-

~ nie ulicy Piotirkowskiej. 

Srebro •l W perspektywie k.hlku 

Y 'f, lSJt, na odoinatu od plaou 
~ Wobn·()Ś()i do UJ!, Główn-ej zootanrie 
}. on•a z,a,mknrięta w ogóle dla ruchu • b & I ~~ 1

1 

kołowego. Stani·e się weowil1ębrz•ną 

Ju I eusz ~? u!Jicą miasta, o oha<!"ai~tezi:e ha1n­
~< dl()W'()-Uslugowym. N1ektore ele-

1 
menty tego genel'lalneg.o pol"lląd-

E I k t t 
, U kowamiia już ro-,,poozęto. Zaczęto 

e roman azu pr7lfgotowa.nia do bud1>wy biurow-

i l ca Pnedslębi0<rstwa Budownictwa 
PnemJ5łu Lekkieg.o, zlokalimwa-

Ta.kieh kluczowy.eh m<>mentów n~go zia „Centralem". Od 1 kwiet-

można by zre:52ltą wymienić wię-1 Il!la 1974 r. roZ>poozęta rostanie bu-
< ceJ. Huta „K1tn1n" chodażby, Pu-~ dowa dwóch domów w miejsce 

lll;WY„. O~ecnie z.aś wstali łodzia- stojąc!ch jeszcze budyinków PMIY 

nie wylączmym dostawcą ur.lą- ~ ul. Piotrkowskiej 103/10- · 1111119. 
dzeń rozdzielczych typu ElmoblOik ~< Ob . ? 1 

dla Huty Ka•towice. Unąd'Zenia te~( eonn-e w.yprowad!z.a . ffię stamtąd 

~ zreslltą wędrują już z Lo11zi za~~ loik~torów i przyl.'rtępUJe do wyblU­

gra.nicę. ~limo więc iż dzia- >2 rzen. W 7-kandygniacyjnych bu­

la,l.ność lód7!1<iego . Ełek1>romon- ~( dY'nikach lrondyginacje dal1n,e pl'lze­

tazu ograwoza ~ię w za-{t 2'lnao11a siię na slklepy i pwnkity 

sa.diJe do regionu lódllkleg_o, mal usługowe Miłośnik1m1 t ej Ł d · 
~ JCdinak wiele do pokazania nle i k . · • s air • O Z>I 

tylko na ter.:r.ie kl'aju. • omu?~kuJemy z zadowolemem, ze 

. w ciągu jednego roku pracow- Ju:t llliedlugo PD'Wl'Óci w swe staire 

nicy prze<lsięl>iorstwa wykonują~ miejsce kawiarnia „Esplanada" na 

swe zada.n.ia na blisko tysiącu o-~ PiotrkO'wskiej pod nr 100 

biektach zlO<kallzowa'llych na ok.~ KMtynuowana będzie ~ ro.ku 

cha.ra.kte.ryzuJą się wysoktm tem- ~'--' a ac 
pem wzrostu prO<l.u.keji, Sre4nio n.....,„ Konkretnie, p0owstaną bu-

i No•W.Cl'tl.i. W nastę>pnym etapie ma.poczęta ~ostwie budowa bw. 

pooniędzy „Si.mem", a ratuszem „mrówkowca" - wielkiego budyn-

pt>wsta!ll'ie reprezentacyjny budy- ku miesn;kalnego na ok, 1000 izb. 

nek miejski posiadający sale re- Zlokalir..owainy on zosbł między ul. 

Cea>cyjne i Muzeum Miasta. Z dru- Piotrk•l)Wską a przebi'Ciem a-1. Koś­

giej strony Piotrkowskiej na pl. ciuszk·i obok kina „Lutnia". Sta­

Reymonta rozpoozęta zostarue bu- nie ta.kie pierwsoiy budy;nek Sród­

dowa biurowca ZUS - pierwszego miejskiej Dzlelnfov MieSll:kaniowej. 

elementu n•&wego fragmentu mia- Tym poozyn.;11n1iom inwestycyj­

Bez wody 
trudno żyć 

W trudnej sytuacji znaleźli się lo­
katorzy domu przy ul. Popioły 17, 
gdzie od 2 miesięcy zepsuła się 

studnia. Interwencje w ADM przy 
ul. Rudzkiej 7 oraz w MZBM-Gór 
na nie odnoszą żadneg0 sktuku. 
Stu.dnia jest stara, na tzw. pompę 

1 Jak twierdzą fachowcy, niełatwo 
będzie ją zreperować. Wobec tego 
mieszkańcy zwrócili się z prośbą, 
aby załatwiono Im przynajmniej raz 
dziennie dowóz wody beczkowoza­
mi. Niestety , i ta prośba nie została 

spełniona. Ośmiu lokatorów tego do­
mu z małymi dziećmi początkowo 

pobierało wodę z sąsiedniej studni 
oddalonej o około 300 m w domu 
prywatnym, za odpowiednią opłatą. 

Jednakże teraz właścicielka do:nu 
0 dmówila korzystania ze swojej 
studni. Skąd więc mają brać wo­
dę mieszkańcy domu przy ul. Po­
pioły 17? Może wreszcie na to py­
tanie odpowie nam MZBM-Górna? 

(j. kr.) 

nym towamyszą taik.ż.e posu-ruięcia 

typu o!"gaini.IZ!acyjneg10. M. i1n. dla 
ZJapewnieni.a wlla-ścii·wych mocy 
pmerobowych od 1 styc1m1ua 1974 r. 
:OOllpoozyna działalność samodziiel­
ne pl'IZeds1iębrio;rst wo robót ~ru9ta1J.a-

cy ;jn ycll „Hyid;rooen.firum". Teren 
jeg10 dzii•ałiainiia t.o włlaśn.ie śród-

mieście Ł<Jtllzi. 

Inwestycją przeł~o·wą dla. mia­
sta staje się jednak rozpoczynana 
w roku przyszłym bud<0wa central­
nej a-rterii komunikacyjnej Łodzi 

n•a tr·asie wschód - zachód. Mo­
wa oczywiście o UJ!. Głównej i 
Micki,ewioza. KosZJt tej gigaintyoz­
nej vn,westyx:ji, od]>Olwiadającej roz­
ma-chem p1naic inŻY'OJi•ersk.Lch budo­
wie waI1SZialwskuej 'Dl"a.sy Łazielll­

kowsiktiej, wyinde.sie 430 mll!l zł, nie 
bioząp oozywiOOie kosl'Jbu ZiaJbuoo­
wy tego nowooreimego rejQll1JU mi.a­
siVa. Generdny kobalt tej niezwyk­
łej n.a. wMunki łódzkie budowy, 
po jej za.kończeniu w r~ku 1980 
zna.jdą nasi Czytelnicy w jukzej­
sze-j „&nro1ramieu „!Dł/'. 

(e<r) 
. 300 pla<ia·Ch .bud?w· Ostatnie la.tai pm:yszłym przebudow pl u Wol-

co pięć lat następuje podwoje.nie ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~
~~~~~~~~~~~~~ 

produkQjj i jest to trend stały~ 
od darwna. W tym bardzo ja.snym ~ 
obrazie nle brak I plamek - ~c 

kłop<>tów. Duże roz;proszente o- 'f 
{ blektów budowlanych powoduje t 

stale trudności z zapleczem dla I 
załogi. Trzeba jed.nal< przyoznać, 

< że jest ona bardzo u.stabiliW!Wa­
na I wysoko wykwalifikowana. 

Sprzyja zresztą temu SY'S'tem na-1 
gra.dzarua f wyróżniania pra oow-
ników wieloletnich. Premiowane 

c jest także podn05ze.nle wyksz;tał­
cenia. Obeon.ie sturua ko.ntynuuJą c 
24 osoby, a wykształcenie śred- c 
nie ui;upełnia 116. ' 

( Trzeba więc stwierdzić, że ćwłerć- ><: 
wiecze swojej działalnośc.! łódzki~ 

c „Elektromontaż" zamyka dorob- ~ 
ki1>m z którego może być w peł. < 

~ 111 zadowolony. Co nie oznacza 
jednak, że rumbt.cje odldada·ne sąi 
do kosŁa. Najlepszy doiwócJ. to 
z<>bowiąza'llia podjęte w akcji „30 . 
mld." w wys°'koścl 34 mln zl. al 
zrea·lizowane już w kwocie 45 r•'n. 

3 llstopada br zaloga „Elektro­
montażu" spotka się w sali o­
peretki na jubileuszowej akade­
mM. Do wszystki-ch gra•tulaeji I }{ 
żyozeń dołącmmy się I my. (er)~ 

„Lokntor" 
- lokatorom Pierwszy w todzi »Dom dla Samotnych« 

wej. Pomieszczel!lia tej placówki -

sala konfe.rencyjna, świetlica dzie-
Jest to dom niezwykły: koryta- ty, a na ścianach - ryciny. Gmach 

rze wyłożone chodnikiem, na o- liczy 10 pięter (165 mieszkań typu 

knach klatek s~hodowych - kwia- M-2). Dziś, RSM „L<>kato.r" prze­
każe go mieszkańcom. Budynek, 0 cięca, kawiarenka, pracownie - fo­

którym mowa to pierwszy w Ło- tog.raficzna, modelarska, plastycz­

dz·i Dom dla Samo,tnych. Jego Io- na i sala gier - są dobrze wypo­

katorzy korzystać będą na miej- sażonę w sprzęt i urządzone z d•U­
scu m. in. z gabinetu pielęgniar-

Dz ś o godz. 20 
w Klubie Dziennikarza 
Dziś o godz, 20 odbędzie się w Klu­

bie DZliennikam.a (Piotrk.owska 96) 
koncert Studia Piosenki. Bilety w ce. 
nie 20 zl do na.bycia Od god.z. 11 w 
&Ul•bni klubu. Ilość biaetów ograniczo. 
na. 

Przy;pominamy, że paźd"LlernlkOIWy 

kC>ncert będzie prezentacją 12 pre­
mlerC>wych pioseneik w wykcmanJu 
Wielisłaiwy KropidłOWl'lkleJ, Maryli 
Lerch, duetu Jolanta Szen ł Jerzy 
l\lirton, Kazimierza Konrada, Kaizi­
mle'l'Za Kowalskiego i zespo.lu „ca­
mer-Ton". 

skiego i klubu. żym . smakiem. Realizacja tego 

Nie jesi to jedyna inicjatywa przedsięw:dęcia cieszy tym bar-
dziej, że jest to pierwszy krok do 

Zarządu RSM „Lokator''. Onegdaj zlikwidowania swoistej „.pustyni 

otworzył podwoje klub osiedla im. kulturalnej" na tym wie.lkim łódz~ 

M. Konopnickiej przy ul. Ryclzo- kim osiedlu. (at) 

Dla kogo ta przedsprzedaż? 
Z chwilą gdy tHkwidowano 

li' kilhu zdaniach 
przedsprzedaż biletów PKS w pla­
cówce „Orbisu" na pl. Wolności, 

przenosząc ją do kas na Dworcu' 
Fa•brycznym - wydawać tiy się 

mogło, że teraz nie będzie wię­

kszych kłopotów z otrzymaniem 
biletu auto•busowego. Tymczasem 
- ja1k nam sygnalizują nasi Czy­
telnicy - trzy kasy czynne są tyl­
ko w godzinach 9-17. Trzeba więc 
zwatlniać się z pracy, aby nabyć 

bi!let autob11S<>wy na ki'lka dni na­
prz&d. Okazuje się bowiem, że 
kasjerki rygorystycznie przestr:i;e­
ga)ą zatł!y'kan%: !tas' 'ó go:tlz~' 17, 
file zważaj~c • na td'. żl! S'l'6i j~z!. 
cze długa kolejka zawiedzionych 
łodzian. Z tego wniosek, że czas 

najwyższy dostosować godziny pra­

cy kas do potrzeb podTóżnych. 

Przynajmniej jedna z nich winna 

być otwarfa do godz. 20. (i.kr.) 

A. Sp<>tkanie .z cyklu „Bawimy r;ię 
przy bla!iku świec" - „O jesieni mo. 
żna nleskończen.ie", odbędzie Się dziś 
o. godz. J8.30, w SDK „Lutnia" (Ul. 
P10trkowska 243). 

A Klub Stowarzyszenia PAX za­
prasza na spotkanie z reżyserem G. 

29130bm. 
losowanie 203 samoch1dów 

20 1 SO bm. o godz. 9, w sali Tea­

ł,ru 7.15 w Lodzi (ul. Traugutta f) 

odbędzie slę publiczne losowanie 

premii w postaci samochodów oso­

bowych na ksiąteczkl oszczędnJścio 

we PKO premiowane samochodami, 

a ~tóre zostały wystawione na te­
renie m. Lodzi i woj. łódzkiego. zo­
&taną rozlosowane 203 samochody. 

(j, kr.) 

KróLikiewiezenn, laurea.tem Festiwa•u 
Filmoiwe!!o w Mannheim, kitóre od­
będzie się dm o godz. 18, w lokalu 
kllubowym pir.zy ul. PlotTkO'\V&kfieti 49. 

4 W DDK Lódź-P,olesie (ul. Wa­
.pienna U) dziś o godz. 17.30 dysko. 
teka. Wstęp 10 zl. 

4 Komu smwuje „Cytry!Jla"? stu­
dencki Teatr „CY'tryna" przyjmuje 
na<wych c.zlonków, w zwlą.Zlku z czym 
prosi chętnych o pnyJ>ycle do saU 
teaitru (ul. Zachodnia 81) w ponie<dlz'ia­
łek, 29 bm. o godz, 18. 

4 Z Inicjatywy DDK l.ódt-Bału­

ty powstał Centralny zespól Estra­
dowy „ Bałuty", który przygotowu­
je swój pierwszy program tolklo­
rystyczny pt. „Bal na Bałutach". o­
soby interesujące się piosenką, tań­
cem 1 recytacją proszone są o 
zgłoszenie swego udziału w pracach 
zespołu, którego próby odbywają 

się \v klubie „Modest" przy ul. Ba­
zarowej 6. Zgłoszenia przyjmuje co­
dziennie kierownik klubu w godz. 
14-18 (tel. 598-78), 

,,Uniwersał" i HDD otwarte w niedzielę 

W LODZI 

Ogólnopolska inauguracja 
roku kulturalnego 
spółdtielczości mieszkaniowej 

Dz!iś w Łodzi! rOZiIJOCIZY.ll!ają się 2-dniilQIWe impl'eZy a; aka12:ji inauigun.­

c}i OgóLnopotlskliego RolklU Kw!ltnwailniego Spółdzdelioziościi Mii~io­

wej, <X!'lglall1!i1WW11Jn,e przez CZSBM Odxlań·ał w LodzJi i RSM „Bawełna". 

Pr.zedstawioiele spół<lzllebmi miestkamnowycll z całego klnaju dlli5 pr.zed 
południem z.wiedzą spóldizie1ore ooied.la mioozkairuiowe w naszym 

mie.ściie i 2lapozr11ają się z kh doro1lik1iem kultwrailinym. O gooiz. 15 

w K.Lublie „Romll5" ~u.I. Podh.a.Jiańska 1) roopooiinJe się seminami•um pt. 

„Szdroła środ•()Wi.skaw•a w apółd!2Jieilciz~h ooiedl1ach md•esmainliowycli". 

Wieczorem w klublie „Zairz.ewli-e" (Wl, Wandwrskiego 4) odbęd:ziie się 

wioororm:ioa. 
W nJiedzli,eilę, 28 bm. o godiz. 11, w SDK „Lurbniia" llllaStąipi uroazy­

S'tość otwiairclia roik.u ~uJlJtn.uralinego 1973/74 ~l'<l:ziiedlawścd miesu:.kJallliio­
(j. kir.) 

• NA ROZWOJ SRODKOW l.ĄCZNOSCI W NASZYM MIESCIE N.Ą 

LATA 1971-75 PRZEZNtACZONO PONAD 733 MLN ZL. 

Do te~ pory z tych środków wy. 

budowaine ro&ta1y cen~ale: cenflrala 

aiUJtomaityczna Lódź-Wschód (6 tys. 

p.r), centrała automatyozina węzJ;owa, 

oeal!flrala automatyczna systemu krzy­

Zc>wego Lódź-Teo.!llów (4 tys. n:r), 

wieŻXliWliec urzędu pocztowo.teleloo­

mumd:kacyj•nego Lódź-4 iJtd, Nieste­
ty, n.ie wszys1tko przedstaiwia sdę w 

Tóżowy.ch barwach. Występują opóź­

nieniJa w realizacji niekrtó.rych inwe­
stycji a naJWet oo gorsza zdarzaJą 

się wypadki w ogóle nierozp0czy­
naaiia budowy. Klasycznym takim 
przy'kładem jest dworcowy urząd 

pocztowy Lódź.2. Budowa jeg<> pla­
nowa.na była na laita 1972/73, Nie zo. 
stała Jednak dotrzyma.na, przesunię­

to ją na 1974 r. A 600 ludzi w dal­
szym ciągu pracuje w skandalicz­
nych warunkach w starym !?machu. 

Nie najlepiej również pnedstawia 
.się sytuacja jeśli chodzi o ilość abo. 
nentów. w 1·971 r. Lódź pod tym 
względem 2majoowala się na ostat-

n.im miejscu w .k!raj u. Do chwili 
obecnej nle<wllele się zm1eniilo. Do 
k1ońoa 11975 r. pla.nuje się oo pratW­
da wybudowanie d:wóch nowych cen­
tral automatymnych „Dąbrowa" 1 
„Żuba•rdź". Wymieniona z,ostaJnie 
również teohniic2lnie wy-eksploatowal!la 
centrala „Pótnoc". W dalszym oiągu 

jednak będzie występo.wał braik moż. 
llwośoi instalacjJ telefonów na Ret­
k.i.nJ., Rud2lie, Chojnach, Widzewie 
$to.kach i Teofilowie. A ilość podań 
osób oczekujących na instalację 

aparatów, wynosząca obecnie 50 tys.; 
stale W7il'asta. 

Na W07JOrajsZY'IJl posd.ed.zemu ZLUK 
pmed.stia.wiona została równfoź tnlor. 
ma,cja o budowie autostra,dy W11r­
sza.wa - Ka.towice. Na odC'illl.ku 160 
kill1 pl'zel:>iegać 0111a będzie !>1'2'62 l!la­
sze w0jjewódz1>wo. P_race rostaly ro.z. 
poczęte. Po za.kończellllu budowy w 
1975 r. uJepsz<>ne e;ns1>a1nie polączeuie 

Lodzi z Wllil'Szawą przez Rawę Mall. 
Od Raiwy bowiem prowadzić będą d<> 
stolicy · dwie jezdnie SiZybkóego ru-

chu. (J. C.) 

~~'''''''''''''''''''-'-'''''''''~''''''''''''''''''''''"''''""''''~ ~ od lat a, godz. 16. Wieczór~r. 
~ premier godz. 18, „Nie zesta-
~ rzejemy się razem" (fr.) od lat 
0 16, „Kes" (ang.) od lat u 2 
0 STUDIO - „Wynajęty człowiek" 0 
~ (USA) od lat 16, godz. 18, 20 ~ 
~ TATRY - „ Winnetou ! król naf- ~ 
~ ty" (jug.-NRF) od lat U, g. ~ 

~ 10, 12.13, 14.30. Pożegnanie z I 
~ filmem „Mózg" (B) (franc.) od 
2 lat a, godz. 17, 19.30 
~ CZAJKA - „Poszukiwany - po-

~ ? szukiwana" (poi.) od lat 14, g. ~ 
'~ 17, 19 ~ 

~r:-- „ DKM - „Hubal" (poi.) od lat 11 ~ 
~ godz. 16, 19 ~ 

~ ~o ENERGETYK - „Klan Sycylij- 0 
~ A I czyków" (fr.) od lat 16, godz. 2 
~1 • . 17, 19 ~ 
1ii! KOLEJARZ „Cl wspan.!ali ~ 
~ młodzieńcy na swych szaleją-~ 

~IGD~E I ~i,c~0~rz~c~~;a~r (ang.) od lat~ 
· ~ • GDYNIA - „Kochany drapież- ~ 
~ I nik" (A) (radz.) od lat 7, godz.~ 

~I KIEDW H~30i!·3~~ni\15 g~~:.reź~;,k·~7.~5~ ~ 
~ ..I HALKA - „Ja wam pokatę" (A) ~ 
~1 (NRD) od lat 11, godz. 15.30, ~ 

~ - - - - „Układ" (USA) od lat 18, godz.~ 
~ 1 

1~l5l
0 

- „Niebieskie jak Mo-~ 
~~ WAZNE TELEFONY rze Czarne" (po!.) od lat 14, 2 

I 
godz. 15.30, 17.30, 19.30 2 

0 _nformacja telefoniczna 03 Ml.ODA GWARDIA - „Odstrzał" ~ 

~Straż Pożarna 08, 666-U, 5~5.55 (USA) od lat 16, godz. 10, 12.15, 2 
~ Pogotowie Ratunkowe 09 14.30, 17, 19.30 ~ 
I Pogotowie MO 07 MUZA - „Zazdrość ! medycyna" 2 
~ Informacja kolejowa 655-55 (poi.) od lat 16, godz. 15.30, ~ 
~Informacja PKS 265-96, 517-20 17.45, 20 ~ 

0 Pogotowie wodoclą&owe 835-46 OKA - „Roztargniony" (fr.) od~ 
0 Pogotowie gazowe 395-85 lat t4, godz. 10, 12, 14, 16, 18, 20. 2 
~ Pogotowie energetyczne 334-28 POLESIE - „Smierć na zakrę- 2 
1:,j Pogotowie ciepłownicze 253·11 cie" (NRD) od lat 14, godz. 2 
~ 2as-s1 11. 19 I 
2 TEATRY POPULARNE - - „Król, dama,~ 
2 walet" (NRF) od lat IS, godz. 2 
0 WIELKI - godz 19 szach mat" 15.45. 19 ~ 
0 POWSZECHNY ..:. g dz 17 Wl l PRZEDWIOSNIE - „Nocny kow- ~ 
~ ki człowiek do ~alych i~te;e: boj" (USA) od lat 18, godz. 2 
1ii! sów" 14.30, 17, 19 2 
~ JARACZA - godz. 15.30 ;,Pia- PION~R - „Zwariowany week- ~ . 
I cówka" godz l9 Przepis ze end (franc.) od lat 11, godz.~ 
~ star.ej kronilci". _ od lat 18 15.30, 17.30 „Posłaniec" (A) od ~ 

~MAI.A SCENA _ godz. 20 ;,Al- lat 16 (ang.) godz. 19.30 ~ 
~ ta-Beta" - od lat 18 POKOJ - ;,Pierścień księżnej~ 
~TEATR 7.15 - godz. 19.!B 1 ,Trę- ~nny" (A) (po!.) od lat 11, g. 2 
~ dowata" lo.30 „Szpieg szoguna" (jap.) 2 
~NOWY - god:z. 19.15 i.Wilki w Od lat 18, g. 17.45, 19.45 0 
~ nocy" REKORD - „Wódz Indian - 2 
~MAI.A SALA - go<lz. 30 „Upio- Tecumseh" (NRD) od lat 11, ~ 
~ ry" godz. 15.30, 17.30 „Prawo 10 
~MUZYCZNY - god:t. 19 i.Wielka pięść" (po!.) od lat 16, godz. 2 
a a.leja" 19.30 ~ 
rJI ZIEMI l.ODZKIE.J - godz, li „Nie ROMA - „Do-m wampirów" od Z 
~ igra się z mUościĄ". lat lf (ang.) godz. 10, 12, 14, ~ 
2 ARLEKIN - god:z:. 17.30 ,,Tangal! 16, 18, 20 0 
~ I córka nieba" SOJUSZ - „Zimorodek" (A) od ~ 
a PINOKIO - godz. 17.30 i.Przyja- lat 7 (radz.) godz. 16, „Smlech ~ 

~
e ciel wesołego dlabla" w ciemności" (ang.) od lat 18, ~ 

godz. 18 ~ 

~ 
MUZEA STOKI - „Uc!ekaj 1 daj się zta- ~ 

pać" (A) (węg.) od lat 11, g. 2 
~ S 16 „Pojedynek na wietrze" 2 
0 ZTUKI (ul. Wlęckowsklego 36) (jap.) od lat 18, godz. 18, 20 ~ 

0 godz. lł>-17 SWIT - „Szlacheckie gniazdo"~ 

~~ BIJ>i,8.~~o a~;LHU aa::,':~L~) 1~~o. <~~:t~ry ~~m~at, ~•5„ g~~~i ~ 
msnieczynne od lat 18, godz. 17.43, 19.45 ~ 

TORII Wl.OKIENNICTWA (Ul, !';I 

~ Piotrkowska 282) godz. 10-17 2 
~ ARCHEOLOGICZNE I ETNOGRA· DYŻURY APTEK ~ 

~ ~11~~7NE <PL WolnoScJ 14> godz. Tuwima 19, L!ma.nowsklego 1, ~ 
~ EWOLUCJONIZMU (Park Sien. Przybyszewskiego 86, Ossowskie- I 
~ kiewicza) godz 10-17 go 4, Gagarina 6, Bratysławska ~ 
~ • 2a, Obr. Stalingradu 15. ~ 

~ Z.ODZKIE ZOO DY2:URY SZPITALI ~ 
~ Instytut Poło:tnlctwa I Gtlieko· ~ 

logu AM. Polo:tn1ctwo - Ster- !';I 

linga 13 - dzielnica SrOdmle· ~ 
logia - Curie-Sklo; ~ 



Rozwód po polsku Pt~yzna.ję - byłam z lekk·a. oszołomiona. Obejrzałam (okla.­
skując lub zbywając wymownym milczeniem) kolekcję 50 mo­
deli ! popula.rnego już łódzkiego „Teofilowa" i pi-zekonalam się, 
ze hasło pokazu - „Bistor na. wszystkie oka.zje" - nie ma. nic 
z denerwującego sloganu. 

Pierwsze uderzenie wymienono celnie, prezentując zestaw 
ubi6i:ów sportowych. Czego tam nie było?! I kompleciki battle­
dress o blu;r;ach sięgających (uwaga - najmodniejsze!) poz a 
ta.li~; i ba.rdzo bdne (mocna zólc) spodnie - ogrodniczki, i spor­
towe kostiumy o najmodniejszych liniach: góra - zaznaczony 
stębnowaniem karczek, wychodzący coraz częśmej poza linię 
ra.~iol\, dół: plisowany i zakrywający kola.na. Ta właśnie dlu­
gośfl - „midi" (bądźmy szczerzy - postarzająca kobietę) wy­
pa.rl'a - ponoć b„zpowrotnie - o wiele bardziPj lubiane przez 
panów „mini". Kolory? Jasne i paslelowł' - żlłly, beżowy, 
miodowy zielony i wiodący kolekc.ii - wi~niowy, 

Szablon szaiblonem, ale tak na 
co dz.ień nie widać jakoś - przy­
znajmy - „typowości" zwykłych 
spraw. przeciwnie - niepozorne 
„drobiazgi" nie zawsze udaje się 
rozwikłać: bez zgrzytów i sprzeczek. 
Dobrze, gdy tę nieła.twą naukę 
zdobywania nie byle jakiej umie­
jętności - współżycia dwojga lu­
dzi, zakończy sukces. Go­
rzej - gdy małe żale urastają z 
czasem do rangi wielkich, z któ­
t"ymi już żadna ze stron n ie mo­
że sobie poradzić. 

JUREK C. (25 LAT): Poznaliśmy 
się na studiach, a pobraliśmy na 
piątym roku. Potem już sama 
„proza": mies~anie „kątem" u 
teściów, dziecko i„. pierwsze awan­
tury. Wiem. że moją żonę buntu­
je teściowa, którą traktuję zresz­
tą jak „powietrze". Wiem, że co­
raz trudniej mogę się dogadać z 
Elą. Ciągle· ma mi coś „za złe". 
Przestałoa dbać o siebie. Zbrzydła 
i przytyła po dziecku„. A to dzie­
cko, też jakoś nieplanowanie przy­
szło na świat. Dziwne, a.le wszy­
s~ko nie jest tak, jak myślałem. 
Chyba rozejdziemy się.„ 

MAGDALENA B. (19 LAT): Je­
stem drugą żoną Marka. Jest ode 
mnie o wiele stars·zy - ma 30 lat. 
Często czuję się jak mała dziew­
czynka, pouczana i nauczana na 
każdym kroku. A przecież sama 
jestem już matką. Awantury w 
naszej rodzi·nie. t0 niestety chleb 
powszednii. Marek jest archiiek­
tem, świetnie zarabia - a ja nie 
mam nic. Może dlatego jestem roz­
drażniona? Po ostatnich rękoczy­
na.ch mam dość. Jestem zdecydo­
wana - po dwóch latach małżeń­
stwa na rozwód. 

To tylko dwa, niekoniecznie ty­
powe pnykła.dy. Czy rzeczywiście 
jedynym rozwiązaniem jest roz­
sta.nie? 

Wśród 3.797 spraw o rozwód, 
które wpłynęły w ub. roku do 
łódzkich sądów nie zabrakło po-

Nowy proszek 
d I a turystów 
Pra.nie bielizny I odzieży nie 

będzie dla. turystów kłopotem. 

Wrocła.wska „Pollena" już rozpo­
częła produkcję nowego, podobno 
rewelacyjnego w d;r;ia.bniu pro-
szku do pra.nia o nazwie „R". O­
party on jest na receptun:e deter­
gentów, które skutecznie piorą 

bieliznę w zimnej wodzie. Do koń­
ca br. „Pollena." dostarczy na ry­
nek krajowy pierwszą. partię 100 
ton tego „cuda.", które w nowym 
sezonie znajdzie się z pewnością 

w pieca.kach wielu turystów. 

Kochali się bez pamięci. Łączyły ich niezapo· 
mniane spacery, dyskusje i „wypady" do kina. 
Łączyło równ1ez przeświadczenie, ie „tylko on" 
i „tylko ona". Złożyli zatem - jak setki innych 
zakochanych .... metryki w USC. ślub. 'l!~sele i, 
ujmując rzecz romantycznie - szczęście we dwo· 
je: pierwsze wspólne radości, ale i pierwsze kło­
poty schemat znany chyba każd1?mu małżeń-

wódz,tw złożo;nych przez młode 
małżeństwa. Ich o<lsetek nie jest 
jednak - wbrew pozorom - du­
ży. Decyzja o definitywnym roz­
staniu (potwierdzona majestatem 
sądu) podejmowana jest zazwyczaj 
po wielu rozstaniach. powrotach i 
ponownych ucieczkach „do mamy". 

Damskie oko, natchnienie poetów 
1 zakochanych. Jakźe częst0 przy­
równują je do gwiazd, diamentów, 
chabrów, niezabudek. „Jej oczy są 
jak cłemna rzeka" - napisał Kiedyś 
znany tygodnik o pięknookiej ple· 
śn!l1rce. Oczywiście oczy wypoc>.ęte 
ł zdrowe. 

Na zwykle przemęczenie oczu do­
brze działają okłady z naparu ru­
mianku, bławatków, esencji herba­
cianej lub wody mineralnej. 

Skóra powiek jest ogromnie wra­
żliwa, łatwo ulega zwiotczeniu. Dla­
tego trzeba bardzo uważać przy u· 
suwaniu makljatu, żeby nie rozch\­
gać skóry, 

Nigdy nie naleźy spać z umalowa­
nym! oczami, 1'awsze trzeba delikat­
nie usunąć zarówno tusz, jak pa­
stele na powiekach. Istnieją specjal­
ne kremy I galaretki pod oczy, 1a· 
pobłegające zmarszczkom. Przeważ­
nie nżywa się !eh na noc, znac1nlc 
lepiej jednak stosować je, Kładąc 
na 10 minut rano, po umyciu się 

Stąd zapewne większość spraw roz­
wodowych dotyczy małżeństw za­
prawionych o-cl lat w domowych 
wojnach. Niemniej, nieporoz·umie­
nia i konflikty nie omijają prze­
c:eż młodych par małżeńskich, 
które stwierdzają w końcu: „Ma­
my już tego dość„." Czy przewi-

u 

niż Idąc spać, kiedy raczej wsiąka­
ją„. w pościel niż naszą skórę. 

Oczy z obrzmiałymi powiekami, 
jak również podkrążone powinno się 
malować b_!i:<łto ma.Io, .dY.$kretnie, 
raczej tuszując felery niż zwrac•jąc 
na oczy uwagę. 
Także Im się jest starszym, tym 

makijaż oczu staje się ryzykowniej­
szy:. Używać trzeba tonów delłkat­
nych, pastelowych: pasteli jasno· 
szarych, beźowych, dyskretnie nie· 
bieskawych. 

Stale malowanie rzęs tunem o­
gromnie osłabia rzęsy. Lepiej \\• ięc 
rezerwować ten zabieg na jakl.:ś u­
roczy•te okazje. Natomiast na co 
dzień. jeśli zalety nam na ładnych, 
gęstych rzęsach, dobrze Je •maro­
wać co wieczór kropelką oleju ry-
cynowego. 

Nawet młode kobiety o zupełnie 
zdrowych oczach zwracają uwagę na 
kolory szminek do orzu w zakżno­
ści od światła, w jakim się majdu­
ją. 

Klasyczne umalowanie oka pnlega 
na zakolorowaniu pastelami w od• 

na ząb powłeclnim odcieniu górnej powieki 
do mlefsca, gdzie się ona zgina. 
Motna dodatkowo nałoży~ bardzo 
lekko ja kiś jasny ton (biały, beźo· 
wy, różowy) pod lukiem brwiowym. 

D I . · t Nowoczesny makijaż w sposób natu­
e ICJe - gdy ak _przyr~ąd~ony ralny powiększa oko, ohrzeżaJąr je 

specjał jemy z odsmazonym1 ziem- nie c7arn:vm konturem, Jal< to było 
niakami! (AT) I przed laty, lecz miękkim blalym 

ołówkiem. 

Ili 

I dywali taki właśnie finał swojej 
miłości? Prawdopodobnie w ogóle 
o tym nie myśleli, no -bo ~iakoś 
to się wszys.tko samo utozy' . Naj­
ważniejsze, że się kochamy". 

~ \ 
~~ 
}: 
~ 
~~ }. 

Że brak mieszkania? „No tru<l­
no - nie będziemy przecież od­
kładać małżeństwa na ę lat. Do­
brze, że będz:emy choąiaż bliżej 
mamy, która zawsze pomoże ... " 
Że dzie<:ko? ,Może nawet i le­

piej. że t~raz się urodzi. Szybko 
si ę odchowa, a potem znajdzie się 
z pewnośc ią czas na rozrywkę, 
wycieczki zagraniczne itp." ... 
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'< 
'( 

Styl kobiety dojnałej, o sylwetce z lat trzydziPstych. zapre­
zt>ntowały przede wszysfkim sukknki i e;arsonki całodzienne. 
Pla~;r;cze uszyto nat<Jmiast wedłue; trzech linii , 11nanych iuź w 
uMee;łych s 0 zonach: „trao„z" (posz„rzone ramion·~). „X". (po­
s;.;erzone ramiona i szeroki dól, talia za:maczoia paskiem) i 

~ 
~ 
~ „, 
J !." 

W 1971 r. wydano w naszym kr.a.­
ju 25.312 zezwoleń na za warcie 
małżeństwa (przed trzema laty -
24.335) tym wszystkim młodym, 
którzy n ie ukończyli 18 la•t (dziew­
czf,'ta), lub 21 roku (chłopcy). Ze­
zwolenie takie wydaje się - w 
większości wypad'ków -, ze wzglę­
du na ciążę przyszłej małżonki. 
Stojąc przed sądowym trybunałem 
młodzi zapewniają wszystkich o 
swojej dozgonnej miłości, rodzice 
zaś deklarują p-0moc. 

,I 
;~ ,d,bliskok' ciala'_'· Z ckh'."rakter~stycznych drtol1!~:ugów: duże ~~ła-
~ ane 1eszeme, pa.s 1 przew1ązywa.ne w a 11 oraz - nowosc. -
)' wielkie kołnierze. 

W życiu - jak t0 w życiu -
różnie bywa. Dziecko okazuje się 
wrzeszczącym tyranem, od które­
go ani na krok odejść nie można, 
a mama - teścio-wą ze złych snów. 
Rodzice młod7Jutkich nowożeńców 
wzdychają zaś ciężko: „Mamy te­
raz na głowie córkę, jej męża i 
ich dziecko". 

;~ Zarówno w modelach odzieży sportowej jak w płaszcza()h i 
.>~ garsonkach ląc;r;cm 0 z powodzeniem d"l:ia.niny jednoba.rwne z wzo­
;; rzystymi (np. kostiumik zielony a. kołnierz i nakła.da.ne kie­
~< szmie ·- w wesołą, ożywiającą ubiór, kra.tkę w tym samym od­
~; cie1liu itd.). I jeszcze jeden szczegół - modelki nos.iły na gło­
l wie• .,z . wdziękiem malutkie, włóczkowe cza.peczki dopasowane 
~ kolorem do całości stroju. 
~ Na.jwięcej jednak braw zebra.la kolekcja wieczorowych suk­
~~ 'nl ~bistoro.'l\•ych. Co się więc nosi na. „ wielkie okazje"? Mówiąc 
,, krótko - dekolty odsła.n.ia.jące całe plecy i (lub) ~łęboko wcię­
>$ te na przodzie. Szczególnie efektownie prezentowały się suknie 
~ I q, pokryte drukiem tra.nsferowym (jest to swojego rodzaju ka -
l komania, odciskana. na wykroju dzia.niny zgodnie z życzeniem 
% projekta.nta.) dającym kobiecie przeświadczenie, że jest wla.ści-
5< cielką. krea,cjl o niepospolitym wzorze. 

Konflikty narastają.„ ~~ Wszystkie wieczorowe stroje były długie i wszystkie zdobi- > 
~< la orygina.lna biźuteria: obowiązkowo łańcuchy ze świecących ~. 
( kulek; a ·jeśli na.szyjniki - to koniecznie o wisiorkach w kształ- ~ 

cie łez. Ale to tylko propozycja. „od święta", Na co dzień nosi ' 
się bowiem naszyjniki w formie „paluszków". 

A co Wy, Czytelnicy, sądzicie o 
tych problemach? Może macieswo­
je wypróbowane recepty na prze­
łamanie małżeńskich kryzysów? 
Wielu z was obserwuje przecież 
bacznie rodziny swoich dzieci. Cze-

W sumie - kolekcja uda.na, zgodna. z duchem mody lansu­
jącej kobietę stateczną I elegancką, co nie zna.czy - oczy­
wiście - że nie ma już miejsca na fa.ntazje nastolatek. 

kamy na listy. (at) 
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Po wakacyjnej przerwie wznawian:iy działalność naszego 
„Gabinetu konsyliarza". Pora jest jesien·na, deszczowa 
i zakatarzona, toteż zaprQsiliśmy dziś do rozmowy spec­
jalistę łódzkiego d/s laryngologii - d.oc dra JANA l..A­
CIAKA. 
Przyczyną kataru nosa są wirusy. Jest ich już wie!~ 

d.ziesiątków. Razem z nimi jednak wyst<ipuje zazwyczaJ 
inna flora bakteryjna, będąca powodem ewentualnych po­
wikłań. Sam wirus jednak musi mieć odpowiednie warun­
ki działania a do nich należy oczywiście przechłodzenie 
lub przegrzanie organiz~m. przemoczenie nóg, jednym 
słowem tzw. pn;eziębieriie. ' · · 

W klinicznym przebiegu kataru rozróżniamy trzy okre­
SY., Piero/szy - S.Uc;!:l.j'.. ·~'fłl# łf.foW,.l/CZf.j ,2'L.g!;>~:?_\ny,_ sEiarak- _ 

• eł:lzuj·e·· się" ' pie~~edi w· g~e. ,sucti.osclą blo_q __ sruzo­
wych, może być stan podgoracLkowy J bófe glowy. \V cfru­
gim okresie wydziela się obfita wydzielina surowicza. W 
trzecim okresie gęstnieje ona, występują. zaburzenia powo­
nienia, smaku, słuchu. czas'em krwawienia na '5kutek pę-
kania błony śluzowej. · 

Co do leczenia, niewiele-: ma.my do powiedzenia. Katar, 
gdy się zacznie, przejdzie, swoje trzy okresy. Leczeniem 
można je skrócić nieco, Zttll\iejszyć objawy i przede wszy­
stkim zapobiec powikłaniom Najczęstsze 'Z nlch to: zapale­
nie zatok przynosowych - utrzymywanie się kataru długi <· 
czas z bólami głowy itp. objawami. Powikłania następne, 
szczególnie u dzieci, spotyka -się ' nierzadko - jest to za­
palenie ucha środkowego > Dosyć często występują rów­
nież zmiany chorobowe sc_!Jodzące w dół do gardla, krta­
ni a nawet do dolnych <;lró~ odd.echowych. Często spo~y­
kamy także zapalenie spojowek, i .szereg innych powik­
łań. Naturalnie we wszystkich tych wypadkach niezbędna 
jest pomoc lekarza. 

Leczenie w praktyce polega więc głównie na zapobiega­
niu pówikłaniom. Zapobiegać zaś dość skutecznie można 
przede wszystkim w pierwszym okresie. Gorąca kąpiel, 
środki napotne, witamina· C, ze dwie aspiryny - to 
może powstrzymać rozwój kataru "przy wystąpieniu pierw­
szych objawów. Zapobiegac .. w_ ogóle znaczy dbać o ubr_a­
nie 1 obuwie dostosowane po pogody, nie przeziębiać się, 
odżywiać się właściwie , (jarzyny i owoce) izolować osoby 
zakatarzone, dbać o higienę osobistą. Kichanie „na cały 
regulator" wiadomo co przynosi W sumie więc, jak wi­
dać z błahego kataru może, być w}ele schorzeń. 

(a.t) 

Kiełbasy? Jadamy je najczęściej 
- na zimno lub gorąco - z pie­
czywem. I na tym zazwyczaj koń­
czy się nasza kulinarna inwencja w 
rej dziedzinie. A tymczasem właś­
nie z kiełbas (nawet najniższych 
gatunkowo) można przyrządzić nie­
jedno tanie, smaczne i ekspresowe 
danie. Proponujemy zatem: 

GULASZ Z KIELBASY 
ZWYCZAJNEJ 

Coraz dłuższe, Jesienne wieczory sprzyjają do­
kładnym (i krytycznym) oględzinom naszych do­
mowych kątów. Stwierdzamy wiqc - z niejakim 
zdumieniem - że trzeba natychmiast zreperować 
niedomykającą się szafkę, przybić dodatkową pó-

LAZIENKA 
knęły z łódzkich sklepów niczym kamfora. Czy 
na długo? Przedstawiciele „Argedu" wyłożyli mi 
swoje racje: kafelków i plyt jest jeszcze mało, bo 
to„. nowość, a więc zgodnie z wieloletnią trady-
cją rodzimego handlu, zamówi n i są ostrożne. 

łeczk · · · . ' 'y<!h bę-

i gos-
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~ KOSMETYCZIO - LIClllCZEI 

~A na 1tanowt­
aku pouukuje pokoju 1ub 
lokatorskieso. OfertY 
„1W09" Prua; Piotrkow• 
lka 98 

=== A śN·IEGOWAN·l1E . . 5 e . polegaj~ na bezbielemJ111 ........ ' • i 

•-1 - bloki, zamienię n11 
M-1 bloki z balkonem 1 
mieszka~ w starym bu­
downictwie. Oferty „15952" 
Prasa, Piotrko•wska 98 

~ 
odcisków, mod'lełl Kp. popnes • . _. .„.„. = 
usługi łyzee.zkowa.nła l ilłn• . ~- ~~ ,.. ·. ;: 

_ nadzo·rem leka.na derm•łłllora · . . · · : 

POSZUKUJĘ pokoju z ku· 
chniJI na rok, do półtora. 
Oferty „15958" Prasa, 
Piotrkowska 96 

~ERSTWO z ł·letnl.m 
dzieckiem poszukuje po­
ll:oj u na 2 lata. Dzielnica 
Dllbrowa. Oferty „16571" 
Prasa, Piotrkowska 96 I 

po 1 e c a Spółdzielnia F~•-K._..,_. : 
„POSTĘP" w tiaikkMWe )lftJ ' 111. Ull4JlłOWKlllGO Ił,: 
tel. 524-54. : 

ZAPRASZAMY MWNDł Jl'A: : 

• MASA~E CAŁEGO CIAŁA (WJ. szczuplajqc') § 
nowoczesnymi aparatami Sllłr&il.1-yml w uld..a.Jt PftJ: 
ul. PIOTRKOWSKmJ 27' 76, LIMANOlV81UEGO Ił, = 

KOBIETA - członek spół 
dzielni poszukuje pokoju. 
Płatne miesięcznie. Oferty 
„15959" Prasa, Piotrkol\'· 
ska 98 ~ LUTOMIERSKIEJ 142 : 

=: • LECZN'ICZE ZABIEGI PliELĘGNACłl Wł.OSÓW - S ABSOLWENT PL poszu· 
kuje na półtora reku 
M-2 lub M·3. · Oferty -
„15831" Prasa, Piotrkow· 
ska 96 

== za. pomocą nowoczesnej apa.ra.iury w,łoilłlłe,I ,;;.. w srAEłaiłłlłe: 
i:;:; przy ul. PIOTRKOWSKIEJ 27 , = 
==: • ZA.Bl'EGI NAWILŻAJĄCE I OZONUJĄCE, S 
~ REGENiERUJĄCE SKóRĘ TWARZY § 

STUDIUJĄCĄ - pracują· 
Cl\ przyjmę na mieszkanie 
Główna 47, m. I 15888 g 

~ (o d m ł a d z aj ą ce) wykonywa,ne ..,.....,.. „Olloelekłro-: 
;;;;;;;;; nik" w zakładach pny ul. uL LQIĄNOWSKIEGO M.'E POSZUKUJĘ samodzlelne­

gn pokoju, miń„ być bez 
wygód. Oferty „15993" Pra 
sa, Piotrkowska 96 

~ PIOTRKOWSKmJ 27 i 78. : 

~ • PRiZYSPIESZON·E FARB·OWANłE Wt9SOW s 
E aparatem „Tlnso'l" w tiakładaeb pl'IJ al. PIO'l'llKO'ftll'KJEJ -

~ 
76 i A. CZERWONEJ 13. , . :5 

PRZYJMĘ pa.nią na mle· 
szkanie. KOl\Vleńska 9, m. 
19 1593ł I 

• Wszystkie zakłady Sp-ni aeszq .per~i damskie 5 
i męskie § 

Ml.ODA, pra.cuj"ca poszu­
kuje sa.modzlelnego poko­
ju. Tel. 607·00, godz. 8-18 

5 • Wykonują trwałą ondulację dla ponów; ~ 

~'''''''''11111111111111111111111111111111111111111111111111im~1111.1m111111111m:~,f; 
164.88 li 

OBRONA PRACY DOKTORSKIEJ 
Dzieikan i Ra.da Wydlllału Praiwa i A~ Ul. 
11>C>dają do wład.omości, że dn.La 6 !!stop.oda br„ ~ IJO­
d2linie 12., w sali konferencyjnej w gmachu wydzj.atu, 
przy ul. Narutowicza 59a, odbędzie &ię publtlomta dys-, 
kusj a nad r<>7;Pra1wą doktorsJcą mgra Przemysła.wa 
Tam!łlSlzews'kego pt. „Natdzór proikura.tora woje!k>OWe• 
go na<i docllódzenfem prowa.d.zooyuu pt'.zea; W!Od~ll 
slużbę wewnętirzmą" . Rozprawa znaad'\11e się do wgll"­
du w Bibliotece Un.iwersyteckiej. 
Prom0ttor : Doe, d•r babi!. J8'11U$Z Tylman 
Recen.wn<::i: Doc. dr babll. Stallliislaw Waito.I (Ul) 

PN>f. dr Jan W11S1Jozyń.ski (Ul.) 

PODKLADKX rou muttl· 
tlora - sprzedam. Tel. 
330-0~ wieczorem lHłO • 

BONY kupi.. Tel. ••·11 
lłlł:r • 

DOGI szczenięta po meda-
listach sprzedam., Altano- FUTRO - kuakułY mało 
wa 12, Krzewski używane kloliwwe, ładne 

- sprzedam. Tkacka U, 
PIAi'l!INO sprzedam. Miel· m. 15, blok 18122 I 
czarskiego 25, m. 22, po 16 

15976 g SZAFĘ czterodrzWie>Wll ja­
----------' sny orzech (połysk) aprze­
SPRZEDAM kupon erem· da.m. Wiadomość: ul. Bra-
pliny ubraniowej chaber. eka 45, m. 16. Niedziela 
Tel. 383-04 15939 g godz. 9-13 U9fl I 

l{OLNIERZE z lisów sprze- AKORDEON wysokiej kla 
daj ę prywatnie. Zachodnia sy, lornetkę p!ętn1.1tokrot• 
23 B, m. 35 (bloki pierw. ną sprzed&m. Demokraty• 
sze piętro - kolo drogerii czna 109 Jł9H I 
- wej ście z podwórza) 
ponledz!alki, soboty FORTEPIAN - 1tan do­
________ 1_39_9_2_g bry _ tani,, sprzedam. 
KUPIĘ niedrogo pianino Tel. 552-45, godz. 18-18 
w niezłym stanie. Tel. 11952·183Sł ·1 
sn-to lS942 g KOZUCH bulga.rakl, tlOWl' 
SPRZEDAM żyrando1 kry_ lub w dobrym etanie na 
ształowy . Tel. 665·80. Za- 1,6'0 - kuplfl. Te1. 1364'1 
menhofa 4, m. 1 1:;951 g lim I 
~~~~~~~~~~"'...~~~~~~~~~~~~~~WK~ 

KOMUNIKAT 
DO WŁASCICIELI, ADMINISTRATOMW 
NIERUCHOMOSCI, KOMITETOW BLOKO· 
WYCH ORAZ PRZEDSIĘBIORSTW I IN-

STYTUCJI W OBRĘBIE MIASTA. 

W związku ze zbliżającą się por1t lli-.Włł 
i powsta.jącą stąd możliwością uszkodseń 
przez mróz urządzeń wodooiwowych i k•~ 
nalizacyjnych w poszczególnych nierucho­
mości.ach Przedsiębiorstwo Wodooilli&ów i 
Kanalizacji Okręgu Łódzkiego pnypomlna, 
że w myśl obowiązujących praepiaów mid· 
scowych, zabezpiecienie i utrzymanie w na­
leżytym stanie instalacji wodooiągowycb I 
kanalizacyjnych należy do obowhpków wła­
ścicieli lub osób lh:iałających w ich imieniu. 
Właściciele posesji lub osoby w ich imieniu 
dz~alające winny przed nasta.n~ mroaów: 
1. za.bezpieczyc pomieszczenia wodomłwlO„ 

we przez naprawę uszkodsGaych 8al8D, 
wpra.wienie brakujących drswi ł 4*tea 
orao; odpowiednie ich uszczelnienie; 

2. sam wodomierz należy zabezpł-y6 w 
ten spOISób, aiby irrolaoję oieplnJt mema 
było .l!a.two usunąć cna odazytmia Jelo 
sta.nu; 

3. podwórzowe stucWienki wodomierzowe 
gruntownie wyremontować w ncrHl(ól­
ności założyć brakujące pokrywy; 

4. przewody wodociąg we l kana.li&acyJne 
przechodzące przez kondygnacje nie eaie­
plone za.opatrzyć w odpowiedni1t i:&o1ację 
cieplną. W wypadku trudności u.łołeaia 
takiej izola.cji należy przerwać dopływ 
wody do tej sieci ol'laz zdjąć zlewy, u­
mywalki, wanny i miski klozetowe a 
podejścia pod te urządzenia pokork01Wać; 

5. w ustępach ogólnych na.Jeży doprowadzić , 
do stanu używalności urządzenia op'MW• 
nlcze; · 

6. zwrócić wypożyczone stoja.ki w;rlewnlen 
z wodomierzami lub ewentualnie sabez­
pieczyć stojaki przed rozsad,zeniem pl'Sft 
mróz ; 

POZA TYM PODCZAS ZIMY: 
7. nie dopuszcz.a6 do oblodzenia pokryw łe­

liwnych do zasuw, zaworów poia.rowych 
(hydrantów) i studlltj rewhyjnych oraz 
publicznych zdrojów wodociągowych, kra­
tek ściekowych i~p. Uzbrojenia ulic:anej 
sieci wodociągowo-ka.nalizaeyjnej, kł6re 
znajdują się przed posesją na chodlnUm J 
połe>wie szerOkości jezdni należy róW!Dieł 
zabezpieczyć pr:red oblodzeniem; 

8. nie układać stert śniegu, lodu na w/W 
uzbrojeniu ulicmej sieci wododwowe-
kalllalizacyjnej. 

Niezastooowanie si ę do powyższego nara­
zić może na poważne straty mate.r·ialne wła­
śc icieli poses}i lub oooby w ich imieniu 
dz;iałające (konieczność naprawy zn.iszCl:O­
nycb przez mróz urządzeń) oraż mieszkań­
ców poses ji jak r6wni eż -spowodowa~ pocią. 
gni~ie winnych do odipowiedzialnoiei kar­
no-administracyjnej . 
PRZEDSIĘBIORSTWO WODOOIĄGOW 

I KANALIZACJI OKRĘGU ŁODZKIEOO 
w ŁODZI, UL. wmRZBOWA 51 

NIBMIECKI - nauka, tłu-

G•• .„ ku„i• 1 b maczenie, ko.respondencja 
~ "' U 'WY• Gebel, Marynarska 9 

d~er~awi•. Tel. Hł-18 12720 8 

GABAZ na Kozinach ku- NIEMIECKI - nauka, tlu­
pi•, wYn•Jm~. Tel. 838·90 maczenia. Teido.n !39·45, 
..,....,._ ______ 1_11_1_t ~' Lewandowski 15928 g 

DZLUJtl; 01rodnic~ O,S LEKTORKA angielskiego, 
ha (Bałuty) - 1przedam. Tel. 823-22, Bek 15947 g 
Oferty „1'70ł" p,rasa, Plotr ---------­
kowalca N · INŻYNIER mechanik 1 po 

absolutorium z filozofll po 
DOMIDK " jed,norod:!.lnny - dejmie pracę. Oferty - · 
&przeda:m. Lód:I, Brzo·skw1· „15919" Prasa, Piotrkow· 
niowa łn, Po 11 1~958 1 ska 96 
KvPIĘ domek dW·Urod:t!n·O --P-IEK_UN __ K_A_d_o--8--m-!-e-sl-~­
ny. Oferty „19112" Prasa, cznego dziecka potrzebna. 
~rkow1ka N Tel. 6115-21, po 15 16367 
....~„ ... „ ... „„„.~ ... „„ ... _ ......... ~. 

. MO!ESZ ZDOBYĆ ZAWOD 

.SZKLARZA 

. Sp-nia Pracy im. J. Krasickiego 

Jlft7JmuJe t1o prsyuc~enla zawodu 

bad14ał6w od li do 40 lat 

hJr równltł MłradD! s terenu Łocbil 

SZKLARZY -SiLIFIERZY 

ł'ojaifdef ~ 
„ftA.BANT.4 „1" 1prze· 
d,i.m. .Rudzka ł, Dudek 

15881 • 

„•TJIJllN~ · 10f", beczki do 
wody IOO 1 IN I, pompę 
- aprzedam. Mteehowska 
łi WflSzew 1S1SI I 

„WARSZA~ toł" ll)ne­
dam. Tkacka 11 A, po 10 

11925 i 

POMOC domowa potrzeb­
na. Monius~ 11-6 

1589T I 

WPISY na zaoczne (kore­
spondencyjne) kursy pro­
Je.ktantów (kalkulatorów) 
kosztorysowych, asysten-
tów, pr()jektantów (inży-
nierów budo-wlanych i me 
chaników), kreślarzy ma­
azyn<>wych, ko-nstrnkcyj­
nych, budowlanych, lnsta. 
lacyjnych - przyjmuje, 
szczegółowych informacji 
pisemnych udziela „WIE· 
DZA" 31-139 Kraków, uu. 
ca Spasowskies0 8 (bocz-

„VOLSSWAGll!NA. 1200" na LobzowskleJ) 7329 k 
1prz;edim. Zapolslllej 1 POTBZZBNA pomoc do 
lat:&te. Tel. łfl-42 po 11 1-mlesięcz.neso dziecka. -
________ 1_M_3_5 ..;1 883-71 (śródmieście) 

BONY na '1amoch6d kU· 18261 I 
plę. · Te1. IM-ta 11511 1 PO'l1RZl!lBNA pomoc do 
„TLUIANTA." przebl•I rocznego d:!.lecka. Tel. 
1.000, wteyslCUls• plonow" 381-łO 18028 8 
tprHdam. Tel. łU-81 

lSll:U I OPIZKUNltA do dziecka 
potrzebna. Lódt, Zubardz­

JŚ..ł.JIQfDlll hT.rabanta ka 11-Sl. Tel. 898-92, go-
800" spr.zedam, Ma.ry11l1ska dzl.na 11-18 16182 g 
SS, ·100.1. ·'f-11 16912. 

POSZUKUJĘ osoby mOłl\· 
TANJO sprzedam „syre· cej zaopiekować się dZ!e­
n• 103'~. ~wowa 11 ckl~ u siebie. 8 godz. 
..,.._..._ _____ 11_1_9_3 _1 dziennie. Ka. Brzóski 92 
,,ftATA. .1U" (WłOilkJ) - 15986 ł 
apraedam. osią.dać. : w 
lod'Z. lł-11: Br1eka 35, 
m. 13 183'7 g 

„W A1''111tl1tGA Hl" (1~72) 
przebieg lł.OllO Ian kolor 
P&J:1lru1.waiss - stan idea! 
ny, Z&mlenię na noweso 
„Piata 128 p" lub „Fiata 
łl5G". wz«lędnie sprzedam. 
Oferty . „159łł" Prasa, 
Piotrkl>Wlka H 

f.okalel~I 
I POlt().J„ kuchnia, I p„ 
kwaterunkowe - bloki, 
śródmieście, zamie.nit: na 
równorEt:dn„ w innej 
d:tielnicy. Tel. IH•łS 

. 1H26 ł 

P08ZU&UIJI · m!eukania 
M·I 1 wnodam! 11a okres 
roku. Płatne 1 16ry. Ofer­
ty „lHN" Prna, Piotrkow 
11Ca. • 

B~BTMZ małtethtwo 
ponukąje mienkanla. -
Tel. 210·21 15'78 I 

DO lekarza potrzebna po. 
moc domowa dochodząca 
3 razy w tygodniu. Bojow 
ników Getta Warszaw­
skiego U, m. U 15888 g 

FRYZJER.KA damska po· 
trzebna na stale. Obywatel 
ska 81 16139 li 

PILNIE potrzebna o-ple­
łcunlca do d:!.lecka. Lódt, 
Jana 1, m. 3. Informacje 
od 18 1641.5 g 

STUDENTKA przyjmie 
pracę w nie unorm'owa­
nym wymiarze godzin u 
osób prywatnych lub do 
domu. Oferty „15933" !'ra­
sa, Plotrkowska 96 

PRZYJMĘ zdolną uczennl­
Cfl lat około 18. Pracownia 
krawiecka, tel. 356-ł-O 

16572 g 

PBZVCHODNIA. Skórno-
WYN~ I poJtoje, ku- Wenerologiczna m. Lodzi 
chnla w centrum ~ 2"-J ul. Zakątna u, I piętro, 
!lita, Platn„ za rok 1 gó- rejestracja, przyjmuje ca­
ry. · Wiadomogc!: Staw~ka, łą dobę (oprócz niedziel), 
Qojawiei:yi\skiej 5, m. 20, Udziela porad w zakre&le 
blok 311, Olledle ·t>~browa chorób wenerycznych i 

11łł8 8 leczy l>ezpla tnie 7976 k 
--~-------~-~ z.uasNl!lll pokój I kuch- CZERWONIEC Konstanty 
n~ - ltwaterunkowe, blo- - ginekolog, T.uwirna 20, 
kl. telefon - Zgierz. na tel. 355·30 14869 g 
podobne ·. w i.odzl. Wiado- D T 4 i •"''FOROWICZ 
rno4c!: łf1·1ł 11911 I r .a w ga ,.., 

1tkórne, weneryczne 
WO!.l!IA 1lWater& 1tuden-· lf.I0-19, Próchnika 8 
~. · .... .,. lbh I 1$&35 I 

• 
NAZWUDCPJ ofert posladr 'l'ABBUJEMYr bluzki, mo.; 
Bluro Matrymonialne „SY· lylon, bri-nylon., elastor, 
RENXA", Warszawa, Elek >lstor, torlen, crempllnę, 
toralna 11. Infomucjp 1 1asllon, ml.Sie wełniane, 
zł znaczkami pocztowym· 1ylonowe, kar.akuty sztucz 

8048 l 'l e, koszule, no-n-iron, ko· 
ronkl. Prywatny uakład, 

ZWĘZANIE cholewek I Nowomiejska 1-0 15610 
wymiana suwaków w ko 
zakach oraz przeróbki nt W SILNIKACH 1amocho. 
grube spody 1 modne ob- dowych wykrywa usterki, 
easy wykonuje Spółdzlel · reguluje: · zapłony, gatnlkl 
ni.a Pracy „Przyszłość Ro- - aparatem e]ektrooowym 
botnicza" ttl. r_,J(" wna 5, „Ct'YPton" - hamulce, 
zachodnia 23 a 7706 k światła, kąty zawieszenia 

przedniego - optycznym 
NAPRAWA lodówek 5C6-55 aparatem „Dunlop" int. 
int. Wysocki, lłl-14 Supady, suwalska 24 

14863 g NAJSTARSZE W Polsce 
NAPRAWA telewizorów. Biuro Matrymonialne „Mal 
Tybinkowski, 21:5-73 13079 żeństwo" Poznań, Libella 

29, poleca swoje uslugi w 
CYKLINOWANIE, laki~ro- kojarzeniu małżeństw wanie parkietów. L1nkow- _;..._ _______ -:--
ski 3119·20, godz. 14-17 NAPRAWA telewizorów. 

15936 g 567-31, Głowiński 13365 g 

··············································* 
OBIEKT 

o pew1e1'17.Chnii 500 - 1000 m kw. 
oaidaJl\CY się do maga,zyn~wmia surowców 

ora;z opaikowań 

ODNAJMĄ 

od przedsi~b lorstw państwowych, 

spółdz.'elczyeh lub Mób fizycznyc,h 

tócftkie Zakłady Zielarskie 
„HER·BAPOL„ 

w Łodzi, ul. Wólczańska 4 a 
telefony: 329-57, 266-02 i 327-02 

9225/k • 

••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

PRASEROW na twOll'zywa sztuczne, ślusarzy 
obróbki iręcznej, robotników na obsługę auto­
matów tokarski<ch, robotników do tra.nsportu 
wewnętrznego, gałwanizerów, lakiemików, 
robotniik6w na od1ewnię wtryskową, fire­
zerów, tokarzy rewolwerowych, elektryków, ro­
botników magazynowych, portierów oraz aib­
solwentów zasadniczych szkół zawodowych na 
staż pracy przyjmą Zakłady Aparatury Elek­
trycznej „Ema-Elester" w Łodzi, ul. Przędzal­
niana 71. Zgłoszenia kandydatów z terenu Ło­
dzi przyjmuje dział kadr i szkolenia zawodo­
wego codziennde z wyjątki~m świąt w godz. 7-
14. . 8004-k 

MANEWROWEGO (z uprawnieniami PKP), u­
stawiaczy, irobotników torowych, robotników 
transpoctu wewnętrznego, robotników wykoń­
czalni i wa.rtowników zatrudnią za.raz z tere­
nu Łodzi ZPB im. J. Marchlewskiego w Łod:ci, 
ul. O~rodowa 17. 7804-k 

Kombinat ,.Ponar-Jotes" ZM lm. J. Strzelczyka 
w Łodzi, ul. Wólcza1iska 178 zatrudni za•raz z te­
renu Łodzi pracowników: 
- ST. INSPEKTORÓW z uprawnieniami do 

prowadzenia robót: budowlano-montażowych, 
energetycznych, elektrycznych i teletechndez­
nych, sanitarnych i wod,-k,an„ 

- TECHNIKA-MECHANIKA do sekcji zaku­
pów technologicznych, 

- TECHNIKÓW BUDOWLANYCH do sekcji 
realizacji budownictwa oraz dokumentacji, 

- SPECJALISTĘ d/s nadzoru nad osiągandan 
projektowej zdolności produkcyjnej z wy­
kształceniem wyższym lub średnim, 

- SPAWACZY, tokairzy, ślusa.rzy, wiertaczy, 
irdzeniarzy, formierzy, szlifierzy, robotników 
gospoda.rczych, or~z robotników ni·ewykwaJi­
fikowanych. 

Zgłoszenia prosimy kierować do dzliału osobowe­
go w Łodzi, ul Wólczańska 178. 7782/k 

·-·!!55555•=·=·=====·===·= 
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UWAGA, PANOWIE! m 
KO~FElKCJĘ POŁMIA1ROWĄ 

oferują Ili 
Hl Spółdzielcze Zakłady Przemysłu ] 
li Odzieżowego m 

1
0 Pr K:i:tó: l~=~:::~ki~o. nowego m 
H zakładu przy W 
• ul. PLANTOWEJ 1 (pawilon. 87) I 
Ili (Teofilów). • J Specjalność zakladu to I 

~I PŁASZCZE i KURTKI m 

• 
• tkanin wełnianych, elanobawełnianych, ,·~ 

laminowanych itp. 

li 
Duży wybór wzorów tkanin t fasonów. 

I Termin wykonania do 5 dni. • 
Zachęcamy do korzystania z tej formy ~I 

• usług. 
Ili 7002-k 
i!: liiE\5!555 I 5ii:!i!551 =I=•= I= I 
Samodzielny Oddział Wykonawstwa Inwestycji 
przy Kombinacie „Ponar-Jotes" w Łodzi, ul. 
Wólczańska 178 zatrudni 7J8['az z terenu Łodzi 
w Zakła<lzie „B" - ul. Wólczańska 178, w ,Za­
kładzie ,,A" (Zllll'zew) - P ·atpiernicza 7 nastę­
pują.cy.eh pra~owników: 
- dyspozytora z-cę kierownika bazy 

transpoctowej wymagane wyikształcenie 
- technik samoohodowy, 

- inżyniera elektryka instałatora, 
- inżyniera elektryka na sta.nowisko technolo-

ga kosztorysainta, 
- mistrza budowlanego z uprawnieniami, 
- mistirza elektryka z wyks7'takeniem średnim, 
- milst,na instalacji sanitarny-eh z wyikształce-

nlem średnim, 
- deken:zy-blachaa.-.zy, ślusarzy, a:nalrairzy, szlda­

irzy, 
- kierowców wózków spalinowych ł akumula­

tor.owych z uprawnieniami, 
- robobnilków niewykwalifikowanych do m-ains­

iportu i robotników bud-0wlanych. 
Zgłcszeni•a prosimy kierować cl.o działu oso­

bowego w Łodzi, w. Wólczańsdta 178 w godz. 
7,30-15. 7778-k 

KIEROWCOW umochO<io<wych s I ł II kat. prawa 
ja.zdy (D l C), monterów samochodowych I ładowa­

czy do trMlSpOI'tu :zatrudn! z terenu L<>dzl. WoJMVó· 
d2lk:le Przedsiębiomtwo PKS I Odd:z.łał w Lodzi, ul. 
Worcella 17/19. Zg'.loszenia przyjmuje d.tial spraw o­
eobowych I p„ pokQJ nr a. 7518-k 

BANK BANK 
POLSKA POLSKA 

KASA KASA 
OPIEKf OPIEKI 

S. A. S. A. 

POLECA 
ceramiczne ołytki ścienne 

(glazura) 
W PASTELOWYCH KOLORACH 

JEDNOBARWNE 
PRODUKCJI WŁOSKIEJ 
Zainteresowanych zapraszamy do 

EKSPOZYTURY W ŁODZI 
przy Al. Kościuszki 59161 

KTÓRA PRZYJMUJE 
WPŁATY I ZAMOWl1ENIA 

SPRZEDAŻ 

ZA WALUTY WYMIEN'IALN1E 
I BONY TOWAROWE 

BANKU PKO 11191-k 
QQ~~· 

KIEROWCÓW autobusowych z I kat. prawa 
jazdy, KIEROWCÓW z II ~at. do przeszkole­
nia celem otrzyma.nla tymcza1Soweg-0 zezwolenia 
(wkładki) na prowadzenie autobusów, KON­
DUKTORÓW AUTOBUSOWYCH, ELEKTRY­
KÓW SAMOCHODOWYCH, KIEROWNIKA 
Sekcji Kasy Konduktorskiej, KONTROLERÓW 
TECHNICZNYCH I REWIZORA BILETOWE· 
GO zatrudni zafaz z terenu Łodzi Wojew. 
Przedsiębiorstwo PKS U Oddział w ł.odzi, ul. 
Stokowska 6/12 (Dęły). Blliszych Informacji u­
dziela i zgłoszenia przyjmuje sam. sek. d/s oso­
bowych ad·res j . w. tel 575-53 wew. 9-10. 

CZELADNIKÓW w zawoda<:h; ubojowiec, węd­
liniarz • wykirawacz, ROBOTNIKÓW do prac 
w oddziała.eh produkcyjnych i w magazynach, 
WARTOWNIKÓW do słu~by dozoru, W AGO­
WYCH, MAGAZYNOWYCH, SPRZĄTACZKI, 
ROZWOZICIELI wędlin i mięsa (konwojent) z 
wykształceniem podstawowym, dobrą opinią, 
nie kairanych, ROBOTNIKÓW - mężczyzn i ko­
biety na przyuczenie do pracy w charakterze 
pomocy wykrawacza i wędliniarza zatrudnią na­
tychmi•ast ZAKŁADY MIĘSNE w ł.odzL Zgło­
szeni.a kandydatów z terenu Łodzi bez skiero­
wania z Wydziału Zatrudnienia przyjmuje biu­
.ro przyjęć działu osobowego i szkolenia zawo-
dowego Łódź„ uł. Inżynierska 1/3 w godz. 
8-14. 8038-k 

Komblna..t Budowlano-Remontowy Handlu ł Ulłur 

,,Budrem" w Lodzi, uL Piotrkowska 61 za.trud.ni z te­
renu Lodzi w terminie natychmiast.owym praoown1-
ków do produkcji: pomocników murarzy, cleSll, sto• 
larzy, elell:try'ków, llusa.rzy, blacharzy, hydraulików, 
szklarzy, malarzy, konserwatorów, robotników łran&· 

portu I do magazynu, palaczy. Blitszych tnformacji 
udziela <1z1aJ ka.d!I' - 1 pięl:I'o, po.kój 16, ul. Plotrkow­
ska 67. 7942-k 

KIEROWCOW samochodowych z I i Il kat., 
monterów samochodowych, kowala, lakiernika 
samochodowego, robotników gospodarczych, sto­
larza, tapicera, blachaa:zy-spawac.zy, elektiryka 
siecioweg.o, elelktryka samochodowego, ślusa­
rzy, kierownika warsztatu, st. mistrza stacji 
obsługi zatrudni naitychmiast z terenu Łodzi 
Zakład Transportu Przemysłu Mięsnego w Ło­
dzi, ul. Elektronowa 8, Nowe Sady, tel. 426-40. 
Warunki płacy do omówienia. 8145-k 

KSIĘGOWĄ d-0 lt'Sięgowości materiałowej z wy­
kształceniem Ś>redn!m i praktyką w księgowości 
- wllll'uinki płacy zgodne z taryfikatorem kwa­
lifikacyjnym oraz murairzy, cieśli, betoniarzy, 
monterów !Jnstalacji w-0d.-~a.n„ zbrojairzy, 
malairzy, spawaczy, szklarzy, dekarzy-blaeharzy, 
operatoira n.a dźwi.g sa•m-0jezdny, ślusaa-zy, ro­
botni!k6w ni·ewykwał!Qowanych, portierów­
dozorców, pomoc operatora zatrudni za.raz z te­
!renu Łodzi Ł6dzkle Przedsiębiorstwo Budowla· 
ne PL ,,Południe", Ł6dź, ul. Millonowa 12. Zgło­
szenia przyjmuje dzi1al kadr w Łodzi, ut Mili<>· 
nowa 12 w godz. 7-15. Wa!runki płacy do 
uzgodnienia. 8239-k 
~ ... ,~, ...... ,,, ... ,, ... ,~, ............ ,~ 

+ MURARZY, 
+ CIEŚLI, 

BETON:IARZY, + ŚLUSARZY, 
+ OPERATO·ROW SPRZĘTU 

+ STOLARZY, 
+ TVN:KARZY, 

• 
CIĘŻKIEGO, 

+ DEKARZY BLACHARZY, 
+ CERAMl·KOW, 
+ ROBOTNIKOW budowlanych 

ZATRUDNI 
natychmiast z terenu Łodzi 
Łódzkie Przedsiębiorstwo 

Budownictwa Przemysłowego 
Łódź, Al. Kościuszki 101, 

tel. 671-07. 
Warunki pracy i płacy do omó­
wienia w , dziale zatrudnienia i 
szkolenia w siedzibie dyrekcji pod 

wlw adresem 
'298..k J 

~·,~~~~„ ... ~ ........ „-~.~ .......... ~ 
[J>ZJENNiiK t.óDZKI m 255 (7747) 1. 
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R A D I O 
SOBOTA; ł'I PA:tl>ZIEBNIKA 19.00 EksprMem P:rze2 świait, 19.05 

PR<>GRAM I 

(Redaguje HENRYK CISKI) I 
Melodle epod p8ll'a.!Ola, 19.20 Książka 
tygodnia - „Za.olsze Pan.a Bone". 
19.35 Muzyozna poczta UKF. 20.00 Ko-

l.O.OO 'Mad, lo.oa Nowe ttcey. 1G.30 i?.~ód ~~~ 2~t0~0~fi:;!1!~: 
„Kierunek Berlin" - fragm. l0.4o Co 2145 swoje ulubione wiersze recytu­
slychać w świecie. 10.45 K.wadra.:ns dla J · J y Nowak 21 50 R Wagner -

„T11'1stll!1 1 1wolda". 23.00 Fakty dmłC 
22.08 GWiazda sJ.ed:miu wieczorów ~ 
T. Wotnlak. 7'2.15 „PoWTót z ewtarzA.'1 

- odc. J>OW. 22.~s Na estrad.zie zes„ 
pól The Fifth DLmeaisioO<n. 23.05 Bal'I' 
Jady Cz. Niemena. 23.20 Opery beż 
belcanta. 

Decyzja gi1ar.zystów. u.oo Z lubelsk!iej f.ocnote- e en • · • 
kil U.25 Re!lekisy, 11.30 Wiad. J:.l.05 Z 

Rzu6cde '• ok/Lem ne. 7llllIDdiesro ro­
n~' obok rySUJnek i powiedlzde 
motlti Wlie ja.k najszyl>oiej, za którą 
irąoz'kę mUiSi pociągnąć przeirażo111y 
młod7Jieruiec, by nie przeciąć li.ny 
na której mwisła jego ukochana 
lub nie strzelić sohie w plecy. 

Minikrzyżówka 
ł 2. ~ 

I I 
4 ~ I, 

n- n n 
7 

n n n 
& 'I. 
.. 

l l -
~ 

POZIOMO: 1. Mężczyzna be-z.żen-
111y, 4. Posążek tera.k<:lbowy spoty­
lkany w . sta.ro-żytnyob grol:xJiwoach, 
7. Akt.orka wł<J\Ska (11l22-190U) 
lWl.lln.a :za jedną z największych 
lf;rag'iczek europejsldcli, 8. Niewła­
ściwy postępek, 10. u~ulenie. 
. PIONOWO: l'. Przenośna ~­
tywka z korbą, 2. Janez;a,rom pr.ze­
wod.7Jił, 3, Kobieta trzeźwo myślą­
ca. 5. Do przenoszenia chOll"yCh, 6. 
Łamiesz ją w tej chwilJi, 9, żel.!a.z-
111>a droga. 
Rozwi~a (przy:n.ajmniej dwóch 

&a.dań) nadsyłać należy pod adre­
sem naszej redakcji w termi-nie 
14-druiiowym z dopiskiem na ko­
perta.eh <kartach) „Rozk-0.sze łama­
nia głowy nr 30''. 

Algebraf 
... 

ALB .... . CA:;; LOK 
.: ·+' . . . ...:_ 

·eo ~ .HH=BFD . : ., .,, ...... „„, ,_. ·. 

HE+ EC <="KH ·· 

Rozwiqzanla . 
„Rozkoszy lomanla 

ulowy" nr 2 & 
WODA 

Woda wyplyn.!e ujśolamd ł, ł, !. 8, 

JAK ROZMIESCIC? 

MOOJ.liwośct jest kilka. Ooo jedJlla z 
nich: W środku 10. Po obwodrle: 
9-8-6-13-11-12-14-7. 

ALGEBRAJ!' 

Rysunek przez J)Omytkę rostal od­
wrócony. Właściwe rozwiązanie wy_ 
glą<ia·bo następuJąoo. 

12x8-98 
X 

8 X 8 - ł8 

MINllKRZYZóWKA 

Brakujące 
, . 

częsc1 

::_~~~. 

~·. ·~® . . ®~e. 

kraju i ze świata. 12.20 Melodie z Pa-
łuk i Warmii, lll.30 K.aMert ty.czeń. 
12.50 Słynne big-bandy. 13.20 Ro!n1czy 
kwadrans. 13.35 Słynne zes1>0łY wo­
kalne. 14.00 Ze świata nauki 1 tech­
nikli. 14.05 Spotkanie z piosenką ra­
<izi.ecką. 14.30 Sport to zdrowie. 14.35 
JeSle!bnY spaoer. 15.00 Wla<i. 15.05 Prze 
boje zna<i Tamizy. 15.30 Listy z Pol· 
siei. 15.35 NolWOŚCi muzyki rozryw-
lroweJ. Ul.OO Wlad. 16.10 Muzyka I 
poezja. 17.00 Studio Mtodych. 17.15 
Odtworzenie fragm. koncertu XVI 
MiędzynarodoweJ?O Festiwalu Jazz.o­
wego „Jazz Jamboree 73". 18.00 Rytm, 
rynek, reklama. 18.15 Chwila muzy-
kL 18.20 Dyskusja na tematy mię­
dzynarodowe. 18.35 Ml.strwWie roz_ 
rywkowej batuty„ 19.05 Muzyka I 
aktua.1n.ośct. 19.30 Wędrówki muzyc-z­
ne 20.00 Dzienn.l.k. 20.15 Gwlaridy 
e5trad 20.50 Kronika SP-O'l'towa. 21.00 
Zgaduj-zgadula. 22.30 Sobotn1a rewia. 
23.00 Il wydanie dziennika. 21:1.10 Ko­
respon<iencJa z zagram1cy. 23.15 So­
bobnla rewia tanecr.na - cz. Il. 24.00 
Wla<i. 

PROGRAM ll 

8.30 Wt.ad. 8.35 Dla.czego konflikt. 
3.55 Muzyka spod strzechy, 9.00 
„u dobrego gospodarza" - rep. 9.20 
Koncert. 9.40 Studio Mło<iych. 10.00 
Czytamy klasyków - „MtodszY brat" 
i „Mat.ka" - nowele. 10.30 W kręgu 
muzyki. 11.00 „Trzecd.a ścieżka węg­
la". 11.25 Gra zespól „CzM"Oclz.ieJskle 
Akordeony Adriano". 11.30 W\ad. 11.35 
Rodzi-ce a <izlecko. 11.40 Od Tatr do 
Bałtyku. 12.05 Komunlkaty (L). 12.10 
„Gt-0s Ziemi L6dzkle.1" - magazyn 
(L). 12.25 „Dzlś w sprawie usterek" 
- aud. P. Slon!Jrowskleg-0. 13.00 
„Przygoda w Plamie" - sluch. 13.25 
Piosenki starowarszawskle. 13.30 
Wiad. 13.35 Zabawa czyli bieg sp<><! 
Maratonu do Aten - opow. 13.55 
Mlnlprzegląd tolkJO!!'ystyczny. 14.00 
Więcej, lepiej, tanlej. 14.15 Reportaż 
llterack1 14.35 Beadeker muzycz:ny. 
15.00 ZM\>;o;ze o 15.00 - program dla 
dziewcząt I chłopców. 15.40 Staro­
polskie toasty. 15.50 Prze!(ląd c-zaso­
pism. 16.00 Studl.o Młodych. 16.15 Mu­
zyka operowa. 16.45 Aktualności 
łódzkie (L) 17.00 „Ok:olke kultuTY'' 
- fe!. (L). 17.20 Tan i test (L). 17.23 
Stereo rewia (L). 18.10 To samo 
lnacze.1 - koncert. 18.30 Echa dnia. 
18.40 Wl<l.nokrąg. 19.00 Studlo Mlo· 
dvch. 19 15 Lekcja Jęz. franc. 19.30 
„Matys!ak-0w1e". 20.00 Recital tygod­
nia. 2-0.JO Wiersze Anatola Sterna. 
20.40 Kąflk starej płyty . 21.00 ,.w 
ooszukiwanlu nl.eznaJ<miej" - opow. 
21.15 Skrzynka mU?.vcz.na. 21.30 z 
kralu I ze świata. 21 50 W\ad. sport. 
21.~~ Radiowy orzewo<lnik ko'lcerto­
wy. 22.30 Ze•pól n„\,.,"iatka. 2~.on 
Kartk.l z muzyclmego albumu, 23.30 
W lad. 

PROGRAM m 

U.05 Z kraju I ze świata. 1'2.20 „Va-
Uum" gra' grupa Michała Urbanlakll. 
U.25 Za kler()IWfilcą. 13.00 Na byd· 

r.\ ~ @ gosklej antenie 15.00 Ekspresem 
POZI0!\10: jem!olusz.ka, naród, Le- 15.30 w starej Dcmgol!. 15.45 W po-

W . @ -~. • orzez §·wiat. IS.IO Przeboje fllmowe. 
!(ia, k-0ntrapun.k.t. szuki.wan;u nowego bnmlenda 

PIONOWO: Junak, ma.roon, order, 7esp61 Wishbone Ash. 16.05 żywoty 
ur•op, zagom, amant. francuskie. 16 ~o Dawne i nowe na-

Nagrody kslą:ókowe wylosowali: l(ranla. 16.4~ Nas:z rok 73. 17.00 Ek!-
W tnleJsce po=ególnych Uteir Barbara Burda 97.310 M.oszczeruca Wśród dO'WOlnych rysunków pri-•<>m przez świat. 17.05 „Hural'(an 

podstawić należy odpowiedruie Jioz- Blatkowlce, pow. Piotrków Tryb., oz.naoz.onycb Jim.bam! znajdują się z Nawarony" - o<\<'. pow. 17.15 Mól 
by I wykonać wska.zane d:z;i.ałania AgnJesr.ka Pertkiewicz 98-200 Slera<Lz I · · któ mR~netoton 17.40 Pól ±artem - pól ul. Powstańców Wa'l'sza~vy bl 1 m · częsci, rych brak bryłom OZJlill- SArlo. _ aud. 17.50 Kronik"- 1azzu 1 arytmetyc:ime. Pamiętać na.Jeży, iż 1, Roman Leginów, Lódź, ul. Rojna 6: ozonych 1iterami w górnej częśoi. ol-0senk1 _ rok 1956 18.30 Polityka 
jednakowym Literom odpowiadają 1 Cecylia Pasiewfoz Lódt. al. Koś- Uzupeł!llijoie bryły geomekyc:une dla wszystldch. 18 4~ AntykWarlat 
te same 1iJClzby, olusz.k:I 120. brakującymi częśohaml. instrumem~ów - wLrgln~l ! 5zplinet. 

l~r.„·1~ · .·· ....;.. -
· •aJ&I ~= = :, t · . . = ==-= ; - --. --

SOBOTA, n PAZDZIERNIKA 

PROGRAM I 

10.00 ,,Na gr&.mcy !yda i śmierci" - :film tab. prod. USA. 12.00 
D•a szkól. lUO Telewizyjne Teohn.l.kum Rolnicze. 15.łO Program I 
proponuje. 16.00 Redakcja Szkolna za1>0wiada. 16.30 Dziennik. 16.40 
Bilet - konkurs. l7.40 S1>0tkanla z przyrodą. 18 05 Turystyka I wy­
poczynek t8.35 Godz.lilla Orfeusza. 19.20 Dobranoc. 19.30 MOIIlltor. 
20.15 „Na granicy tycia 1 śmierci" - film tab. 21.40 Drugie s1>0t.. 
kanie teJewi.zyjne z balladą. 22.40 Dziennik. 22.55 Wtad. sport. 23.05 
„Ca•terina Valeinte w Ol!mpti" - francuski program rozrywkowy. 

PROGRAM U 

15.1!5 „Po drugiej stronie Baltyku'' - program publ. 17.25 Po.1ski 
film dokumemtaJny. 18.05 „Luba Hermanowa" program TV CSRS. 
18.50 z serii: „Swiat wcZ01rajszy dziś". 19.20 Dobranoc. 19.30 Monl­
to'l'. 20.15 Pasja Józefa El•nera. 21.00 „Lu<izle nauki". 21.30 24 go­
dzlny. 21.40 „Nle znamy się, ale.„" - film tab. prod. a.ng. 22.30 
Program II proponuje, 

Nil!lDZIELA, 23 P AZDZIERNIKA 

PROGRAM I 

T.M TV Kurs Roln1czy, 8.10 Przypoml:namy radzi.my. 8.20 Nowo. 
czesność w domu I zagrodzie. 8.45 Ble!! po zdrowie. 9.00 Teleranek. 
10.20 w starym klnie. 12.00 Turniej kapel, tnstrumentald.stów i śpie­
waków lu<iowych. 13.ló Na chłopski rozum. 13.45 Janina t:>oraziń: 
ska „Ptak Cezarius". 14.35 Radar. 15.00 Piosenka <Ila C1eb1e. 15.50 
„Aby czlowlek zrozumiał człowieka" - rep. 16,30 Te!e-Echo. 17.30 
Kryteria. 18.00 SpOII'towy ma!!a.zyn sprawo:z;ctawczy. 19.20 Dobra111oc. 
19.30 Dzlenntk. 20.15 „Wyz;wolenie" - film fab. prod. radz. 21.50 
PKF. 22.00 Magazyn sport.owy. 22.30 Ja,n Tadeusz Stainisławski - re­
cital autorsko-aktorskll. 

PROGRAM U 

112.00 Spraiwmdall'lie sportowe. U.40 „Motywy" - mag. kulturalny. 
15.15 Sport ! zabawa - progr. TV NRD. 16.15 „Minerzy podnleb,: 
nych dróg•• - tllm tab. prod. radz. 17.20 „Drewniane miasteczka 
- P'l'Ogram pub!. 17.50 „Zerwall'IY most" Mim fab. prod. 1>01. 19.20 
Dobranoc. 19.30 Dzdenl!'li.k. 20.15 „Jazz Jam'Doree". ok. 21.30 „Kse­
nofo;nt". 31.50 „JM:z Jamboree". 

PONIEDZIALEK, %9 PAZDZIERNIKA 

PROGRAM I 

12.ł5 Tele<Wirzyjil'le Technotkum R.ol.nlcze. 1~.30 ~en.nik. 16.40 zwie. 
rzyniec. 17.30 Echo sta<ilonu. 17.55. LWD. 18.30 Program filmowy. 
18.4ó Eureka. 19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik. 20.15 Lew TołstoJ -
„Diabeł". Po teatrze o.k. 21.20 ,.Merkury 73" - program pub!. 21.55 
Dziennik. 22.10 Studio przebojów. 

WTOREK, 30 PAZDZIJ!)RNIKA 

PROGRAM I 

t.00 Dla e1lkól. 10.00 „Adalen 31" - tum tab, prod. e:z:wedz;kl,~. 
15.20 Telew12yjne Technikum Rolnicze. 16.30 Dzlermik, 1~.40 „Rodzina 
DurtolóW'' - francuski film. 17.05 „Stawka na 3 miliardy" 
program publ. 17.30 l..WD. 17.35 „Uczelnia miastu". 17.50 Kom~ 
zycje hLupańsJde na harfę. 18.05 „Ba.eh I Play-Bach''. 18.35 „Ojciec 
- tilm prod. poi. 19.05 Przypominamy, radzimy. 19..20 Dobr~~oc, 
19.30 Dziennik. 20.15 „Adalen 31" - fllm fab. 2/l.05 „Bez togi -
prol[l'am pub!, 22.45 Dziennik. 23.00 Wlad. sport. 

PROGRAM ll 

16.45 Swiat w kamerze naszych reparterów. 17.05 Bitwy, Kom_ 
panie, Dowódcy. 17.35 ,,Nad jeziorem dzień się budzd". 18.05 Dziecko 
w świecie doroslych. 18.45 Kurs Jc:zyka ang!ełskleg-0. 19.20 Dobra:noc. 
rn.JO DZJiennik. 20.15 Telewlzyjny Atlas Swiata. 20.45 Z cyklu: Fak­
ty mówią. 21.50 24 god;oLny, 22.00 Sprechen Sle deutsch? 
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PROGRAM I 
N.UM.: ~YSł.AiW DERBIE:N 

ROZDZIAŁ I. 

Preludlum: cmwarrek. 

Go·dmna zero - godzina. S'l:eU. 

Kom&11d.olr poru-02JD1iik V~ncent Rye.111 ri: Królewskiej Mairyinoa;r­
ki Wojeno:iej, dowódca „SiirdaJra", ostatruiego modeJu llliswzy­
aielii typu S Jej Królew&k<iej Mości, opall'ł się wygodn•ie o pul­
pit na mastku kapitańskim i podllliósł do oozu noaną 1ornetę. 
Obserwował w zamyślooin.t 7Jielonoorebme WQdy Mo!'IZla Egej-

1skiego, 
Najpierw aiwTÓOił się ku północy. Lustrował hOII'y:zoo.it do­

kładnie Wzdłuż dług'iej rosforyzującej fali, Wy\VOlł8Jilej o.grom­
ną szybkością płynącego na pełnych obrotach nisz.ozyoiela. W 
odległości n.ie większej niż 4 mile morskie leżalla wyspa oito­
ozona rafami, tworząca oza110ą bryłc: pod grainafowym niebem, 
na którym, nibv diamenty najprzed!lliejszej wody, isknyły &1ię 
gwhaizdY. Była to wyspa Kheros, ostatrui ba.sbion, na którym 
dwa tysiące ż<>łnierzy brytyjskich, otocronych od wielu tygod­
ni, ozeka1o na śmierć, Miała orna nadejść tej właśnie nocy. Ale 
nie pl'Zyjd.z;ie. 

Ryan obróci!!' swoją lornetę o leo stopn1i i z zadowoleniem 
kiiwnął głową. Roi;pośoieral się przed nim widok, ja1ld najball'­
di;iej }uiblił: cztery n'i&zczyciele szly Mea1n1ie jego śladem -
torowym szykiem. Cielsko jego okll'ętu :mwła.ruiiało je prud 
n.iepowołai!lym spojl'zeruiem z północy, spojrnał w ki~niku 
wschodnim. 

„To n'aprawdę d7Jhvn.e, pomyślał, jak niewiele mogą W7JfU­
sziać następstwa .olhmymiej kaitai.sbrofy, spowodowamej praez 
samą naitlll!'ę aIT•l>o ręką człowieka". Zaistainruwiał s.ię nad tym, 
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dlaczego n~e myślał do rej pory o tej straszlirwej czerwonej 
lu.n.ie i potęiinycb słupach dymu, wydobywających się z wiel'TZ­
chołke. skały, które nadawały kll"ajobrazowi kol01Tytu dantej­
skiej sceny pierwszych wieków istnienia świa<ba. Prz.esbał prze­
cież iJStn,ieć potężny blok ska.lny, wiszący nad portem, które­
go pnzeszłość sięgała czasów H.omel'a, Przypomniał sobie rów­
n,leż o ogromn)"ch komOll'ac.h, o idealnych kształtach, wydrą­
żo.nych w tej skale, które mogły powstawać wskutek erozJi w 
ciągu całych wieków a,lbo, być może, były dziełem bll!downi­
ozyob antyczmej Grecji, którzy tu, n•a tej w)'ISpie, piętnaście 
wieków temu, wyde>bywalli marmury, aby budować z niicb 
wspaniałe świątynie. Trudno było pojąć, że je=e d7Jiesaęć 
minut temu ten ogromny wyłom w skalnej góf'Ze lliie ist.n.i>ał. 
Na jego miej9C'U znajdowały sit: dz,iesiątki tysięcy ton skały two­
rzącej na Morzu Egejskim, niedostępną fortecę niemiecką, a 
pl."zede wszystkim dwa olbrizymle d:uiiaŁa Na.waT'Ollly, które te­
ra.z nia zawsze spoczywały 300 &t6p pod powieT7lChruią wody. 
Komandor po!f'Uamik RY'a.n odłożył n.a bok lornetę. Obrócił 
się w stronę ludzrl, którzy w ciągu pięciu minut ookona.Li tego, 
oo n,atul'a musi>ałaby wykonywać w ciągu 5 miliOtllÓW hat. 

KapLtam Ma.!Jlory, kaprnl MiHer. 

To by1o wszystko, co o n.ich Wlieda.ii.a.ł, po!Zl8 ~n.formacją, te 
bylii wysła.n.i na akcję przez jednego z jego stwrych przyja­
oiół, komandora Je!lJSena, o którym usłysz.al zaledwie dwadzie­
ścia cztery god?Jiny temu, że był szefem wywiadu wojskowe­
go aliiantów na całym obszanre Morz.a Siród:uiem.nego. Niczego 
więcej nie wiedzial, a może i to - nie wszystko było praw­
dą? Może w ogóle niie nazywali się: Ma.11.ory i Miller? Może 
nie by1i amii kapi ta.nem, run.i kapralem? Zresztą w niozym nie 
przJ'pomLlllaJ.oi żadnego kapit!IJ!la i żadnego kaprala, jakich nie­
rar. zda.rzyło mu siię spotkać. W rz.eozywistości nie h)"lii po­
dobrui w ogóle do wojskowych. Ubrana w niemieckie mundury, 
przemOOZ<Jllle wodą morską i sploa.mione krwią, brudnii, niie go­
leni od wielu dni, a jednooreśillie uwairui, pełni! godności i dy­
sta.n.su, rus.leżeli do tej kategorii ludzd, których dotychciua n1ie 
zauważał. Pewny był tylko jedneg,o paitl'!Ząc nia ich z,aozierwie­
nione oczy i za1padłe po!JioZ'kli, pokryte sadzą, że ci d:waj ludzie, 
którzy dawM już przesta1i być młodzlieńoam!, :roajdują się na 
kra.węd21i komplebnego wyozerpa•ruia. 

- Myślę, ie wszystko jest w pcmządku - powiedzńiał R)"an. 
- Odd:ciały z Kheros oczekują na ewaikuację, n<aSM fliotylla 
kieruje się na półnoony cypel WJISPY. a działa Nawairony już 
jej nie g<ro.żą. Czy jMt pain 1JllJ<iow0iloony, kaopita.mie MaJlloll'y? 

- Oozywiiśaie. to by'J:o celem naszej WJ"PM<wY - zgodZJił ~41 
MalLory. 

Rywi p<XlnJlósł do 007.IU l:onnet~. Z U:udem d01Sbrzegł zall'ys 
niewie1kiej gumowej ł~i. która dopływała do ska~i.s>tego wy­
bl'zeża na zaichód od portu Na<wa•rony. Z ledwością mógł roo:­
rói.nić dwtle 7Jlloajdująoe s.ię w 111dej sylwe'tkli, Znów odłożył kxr­
netę. 
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10.00 ,,Hipoteza" - nowela TVP. l2.ł5 Tel6Wl.zyjne Technikum 
ttolnl.c1.e. 16.30 Dziennik. 16.łO Dla <17ieol. 17.05 InformiM:je - Towa­
ry - Propozycje. 17.Z?! „Zielony świat" - rep. 17.55 Spacerkiem po 
kinach. 18.25 LWD. 18.45 Magazyn postępu technicznego. 19.20 Do­
branoc. 19.30 Dzienmik. 20.25 Spra.wowa.n.ie z meczu pl~i nożnej 
EUROPA - AMERYKA POLUDNIOWA. 22.10 1,Hipoteza" - nowela 
TVP, I 

PROGRAM • 

1,7,20 ,,CzlolWiek a e~lozja Informatyczna". 1'!.50 „Liść klanu" -
:film seryjny prod. tra.ncusko..k:anadyjskiej. 18.ł5 Język francuski. 
19.2-0 Dobrrun.oc. 19.30 DZJiennik. 20.15 „Serenada w Parku Pi.Jnitz" 
program muzycmy NRD. 21.00 Scena Monodram - Stefam zwe1g -
„szach k;rólowi", 21.35 24 godZJl:ny, :lll.45 Kurs jęz. ang. 

CZWARTEK, 1 LISTOPADA 

PROGRAM I 

Il.OO 1,JaJc:J. będ%1e jutro Wenecdi" tlllm prod. Wboelkiej. 11.50 
,,Późrta jesień" film dok. prod. węg, 12.05 Recital organowy Davida 
Plza['I'(). 1~.45 Klub Sześciu Kontynentów. 13.20 „Ach mój smętku, 
m..a .Ż11.1'l#e.'". lJ.50 „Srebrny Neptun" - tllm fab. prod. czech. 14.50 
Sylwetki X Muzy. 15.15 „Mezaliruns" - rep. filmowy. 15.40 Estrada 
Literacka - Tadeusz Nowak. 16.20 „Ostatni liść" - film. 16.45 PKF. 
16.~~ „Polskiej ple§nl cześć". 17.30 „Czas przeszJy, czas teratniej_ 
iszy". 18.05 „Niczego ml nie żal" - program dok, 19.20 DobMl!'loc. 
19.30 Dz;l~d:k. 20.15 „Synowie t kochankol.Vie'" - film fab. prod. 
ang. 

PROGRAM ll 

18.40 „Krajobrarz Polski". l'l:n „~rezentuj broń I" 17 .55 „Królewski 
błąd" tUm fab. prod. CSRS. 19 20 Dobranoc. 19.30 Dziennik. 20.15 
Mill la tury d'!'amatyczne - Jan Brzeehwa - „Samotność". 2<!.35 
„Znlszc-zenle I rekonstrukcja floty" - film pl'Od. włoskiej. 21.25 
1.Balla<ia o Podgajach", 

PIĄTEK, Z LISTOPADA 

PROGRAM I 

9.30 „Wyz;wolenie" - film fab . prod. radz. 11.05 Dla szkól. 1'2.45 
Telewizyjne Technikum Rolnicze. 15.20 Politechnika TV. 16.30 
Dziennik. 16.40 „Pora na Telesfora". 17.25 Nie tylko dla pań. 17.50 
LWD. 18.10 Ty!!'()dnik tnformacyjny Młodych. 18.25 „Dwie szkoty" -
telekonkurs. ią.45 Telereklama. 18 50 „Hlpo!lt Cegielski" - .Pep. 
19.20 Dobranoc. 19.30 Dzlenll'lik. 20.15 „Rozsiewane wiatrem". Wy­
konawca: Z Kucówna. 21.00 Panoram~ - tygodnik publ. 21.40 Teatr 
TelewLzjl: August Strlmdberg „Smlertelny t&rrl.ec•'. 23.10 lnt'o<rma.cje -
T~'ary - Propozycje. 23.30 Dziennik, 23.45 Wlad. sport. 

PROGRAM Il 

17.~5 Reportaż z Wyższej Szkoly Otlcersklej. 18.05 „słowa 1 slów­
ka" - program popularno-naukowy. 18.35 „Zdrowie na wsi". 18.50 
Język nlemleckl. 19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik. 20.15 Szkoła trzech 
mu.z - program publ. 20.5~ „Requiem" - Fr~nc!sr.ka Llszta. 21.43 
24 łO<Wlny. 2U5 Jc:zyk fra:nouskl. 
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